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Młodzież 
przygotowuje 
solę szkolnq

N A  Z D J Ę C I U :  U c z n io w ie  kl.  
V I  s z k o ł y  T P D  n r  13 n a  

Ż o l i b o r z u  w  W a r s z a w ie  d e k o ­
r u ją  sa le  s z k o ln e  n a  p r z y ję c i e  
n a j m ł o d s z y c h  k o l e g ó w  - p i e r w ­

s zo k la s i s tó w .
C A F  —  fo t .  Z .  W d fw iń s k i.

PREZYDENT BOLESŁAW BIERUT
wybrany przewodniczącym
Ogólnopolskiego Komitetu Wyborczego

Frontu Narodowego
Ogólnopolska Konferencja Frontu Narodowego

obradowała w  W arszawie 
w  safi Rady Państwa

D N IA  30 bm. w sali Rady Państw a odbyła się  Ogólno* 
polska K onferencja Frontu N arodow ego w spraw ie  

łam panii wyborczej do Sejm u Polskiej R zeczypospolitej Lu­
dowej. N a obrady przybył w itany długotrw ałym i hucznym i 
oklaskam i i okrzykam i „N iech ż y je !“ —  Prezydent R zeczy­
pospolitej Bolesław  Bierut.

Na konferencji wybrano Ogólnopolski K om itet W ybor­
czy Frontu Narodowego, w  którego skład w eszli przedstaw i­
ciele PZPR, ZSŁ i SD, przedstaw iciele w szystk ich  organizacji 
społecznych, przodownicy pracy m iast i w si, przedstaw iciele  
św ia ta  nauki, kultury, sztuki, św ieccy i duchowni działacze 
katoliccy.

ca  Z G  L ig i K o b ie t A lic ja  M u s ia ło -
w a , w ic e p rz e w o d n ic z ą c y  P re z y d iu m

J S  O N F E R E N C JI p rz e w o d n ic z y ł 
■“  W ik to r  K lo s iew icz , p rz e w o d n i­
czący  C R Z Z . W  p re z y d iu m  z a ją t 
m ie js c e  P r e z y d e n t  R z e c zy p o sp o lite j 
B O L E S Ł A W  B IE R U T . D o p re z y ­
d iu m  z o sta li ró w n ie ż  z ap ro sz e n i: 
p rz e w o d n ic z ą cy  P re z y d iu m  ST . R. 
N a ro d o w e j J e rz y  A lb re c h t,  s e k r e ­
ta r z  K C  P Z P R  — J ó z e f  C y ra n k ie ­
w icz. s e k r e ta rz  CIC SD  L eo n  C h a jn , 
c z ło n ek  P re j-y d iu m  P K O P  D o m in ik  
H o ro d y ń s k i, w ic ep rez e s  N K W  Z S L  
S te fa n  Ig n a r ,  s e k r e ta rz  Z G  SC h 
M a r ia n  J a w o rs k i ,  s e k r e ta rz  N K W  
Z S L  A le k s a n d e r  Ju sz k ie w ic z , p r e ­
zes N K W  Z S L  W ła d y s ła w  K o w a l­
sk i. p re z e s  N a cz e ln e j R a d y  S p ó ł­
d z ie lcze j H e n ry k  K o ło d z ie jsk i, cz ło ­
n e k  P re z y d iu m  P A N  T a d e u s z  M a n ­
te u ffe l, p rz e w o d n icz ą c y  Z G  Z M P  
W ła d y s ła w  M a tw in , p rz e w o d n ic z ą -

Przemówifnie radiowe
premiera
Cyrankiewicza
D Z IS IA J dn. 31 s ie rp n ia  1952 r.

p re m ie r Jó ze f C y ra n k ie w icz  
w y g ło s i o godz. 20-ej p rzem ó w ien ie  
ra d io w e  w  p ro g ram ie  I n a  fa lach  
d ług ich .

P rzem ó w ien ie  p re m ie ra  u trw a lo ­
n e  na  ta śm ie  d źw ięk o w e j p o w tó rz o ­
n e  z o s ta n ie  o godz. 21-ej w  p ro g ra ­
m ie II na fa lach  średn ich .

D Z IS IA J
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Wrocławia
spotyka się 

na

w i e l k i n
festynie

W ybierajcie co wolicie:
@  Halę Ludową
© Stadion Glfrrpijski

C Z  l’

® Stad on Gwardii?
I m p r e z y  

a r t y s t y c z n e

Z a w o d y  
s p o r to w e

Z a b a w y  
t a n e c z n e

z a in a u g u r u ją

nowy rok szko lny!

W oj. R. N. w  O p o lu  J a n  IW rochen, 
g e n e ra ł  M a r ia n  N asz k o w sk i, p rz e ­
w o d n ic z ą c y  R a d y  N a cz e ln e j Z S L  — 
J ó z e f  N icćko , s e k r e ta rz  K C  P Z P R  
E d w a rd  O c h ab  i s e k r e ta r z  Z G  Z w . 
L i te r a tó w  P o ls k ic h  J e r z y  P u t r a ­
m e n t.

N ad  p re z y d iu m  k o n fe re n c ji  w id ­
n ie je  b ia ły  o rz e ł i p o r t r e t  B o le s ła ­
w a  B ie ru ta  na  t le  b ia ło  -  c z e rw o ­
n y c h  s z ta n d a ró w . P o  o b u  s tro n a c h  
s to łu  p re z y d ia ln e g o  — s z ta n d a ry  
w ła d z  n a c z e ln v c h  P Z P R , Z S L , 
SD , C R Z Z , Z S C h , Z M P , L ig i K o b ie t 
i  in n y c h  o rg a n iz a c ji  sp o łec z n y c h .

„ K o m is ja  o rg a n iz a c y jn a  —  m ó w i 
p rz e w o d n icz ą cy  K lo s iew ic z , o tw ie ­
r a ją c  k o n fe re n c ję  —  s k ła d a ją c a  się  
z p rz e d s ta w ic ie li  w sz y s tk ic h  p a r t i i  
p o lity c z n y c h  I m a so w y c h  o rg a n iz a ­
c ji  sp o łec z n y c h , z w o ła ła  tę  k o n fe ­
re n c ję  w  c e lu  o m ó w ie n ia  w y ty c z ­
n y c h  p ro g ra m u  w y b o rc z eg o  F r o n tu  
N a ro d o w eg o , w  c e lu  u s ta le n ia  z a ­
d a ń , w o k ó ł k tó ry c h  z e s p a la ć  się

b ę d z ie  n a ró d  p o lsk i w  k a m p a n ii  
w y b o rc z e j, z a d a ń , k tó ry c h  r e a l iz a ­
c ja  o zn acz ać  b ę d z ie  d a lsz e  u m a c ­
n ia n ie  s iły  g o s p o d a rc z e j i p o li ty c z ­
n e j  P o ls k i, p o d n ie s ie n ie  p o z io m u  
m a te r ia ln e g o  i k u l tu r a ln e g o  ży c ia  
m a s  p ra c u ją c y c h , z a d a ń , k tó re  0 - 
z n ac z a ć  b ę d ą  d a lsz e  u m o c n ie n ie  n a ­
szego  p a ń s tw a  lu d o w e g o , u m o c n ie ­
n ie  je g o  p i'zy ja ź n i i so ju sz u  z w ie l­
k im  k ra je m  z w y c ię sk ie g o  s o c ja liz ­
m u  — ze Z w ią z k ie m  R ad z ie c k im  
i c a ły m  ś w ia to w y m  o b o zem  p o s tę ­
pu i p o k o ju " .

S ło w a  te  p rz y ję l i  z g ro m a d z e n i 
d łu g o trw a ły m i o k la sk a m i.

K o le jn o  p rz e m a w ia ją :  s e k r e ta rz  
K C  P Z P R  E d w a rd  O c h ab , w ic e p re ­
zes N K W  Z S L  —  S te fa n  Ig n a r ,  w i­
c ep re z e s  R a d y  N a cz e ln e j SD  p ro f . 
S ta n is ła w  K u lc zy ń s k i, w ic ep rze w o d  
n iczący  C R Z Z  — P a w e ł  W o jas, 
c z ło n e k  P re z y d iu m  P A N  — pro f. 
T a d e u sz  M a n te u ffe l ,  p rz e d s ta w ic ie l  
Z S C h  — J a n  K le c h a , ks. d r  E u g e ­
n iu sz  D ą b ro w sk i, p rz e w o d n ic z ą c a  
Z G  L K  — A lic ja  M u s ia ło w a , se ­
k r e ta r z  Z G  Z J/IP  — S ta n is ła w  N o - 
w o c ień , c z ło n ek  K C  P Z P R  — S te ­
fan  J ę d ry c h o w s k i ,  p ro f . K a z im ie rz  
W y k a  1 gen . b ry g . M a r ia n  N a sz ­
k o w sk i
] \ T  A S T Ę P N IE  u c z e s tn ic y  k o n fe -  

’  re n c ji  p r z y s tę p u ją  do  w y b o ru  
O g ó ln o p o lsk ie g o  K o m ite tu  W y b o r­
czego  F r o n tu  N a ro d o w eg o , Z g łasz a  
k a n d y d a tu r y  s e k r e ta r z  Ń K W  S L  —  
J u sz k ie w ic z . G d y  m ó w c a  p ro p o n u ­
je  na  p rz e w o d n ic z ą c e g o  O g ó ln o p o l­
sk ieg o  K o m ite tu  W v b o rc ze g o  F r o n ­
tu  N a ro d o w eg o  P re z y d e n ta  B O L E ­
S Ł A W A  B IE R U T A , n a  s a li  z ry w a  
«ię d łu g o tr w a ła  o w a c ja .
(P e łn y  s k ła d  O g ó ln o p o lsk ie g o  K o ­
m ite tu  W y b o rc ze g o  F r o n tu  N a ro ­
d o w eg o  p o d a je m y  n a  s t r ,  2),_

( D o k o ń c z e n ie  n a  str . 3 -e j)

P O W O D Z E N I A ,  
M Ł O D Z I  P R Z Y J A C I E L E  I

l »  LISKO p ięć  m ilio n ó w  dzieci 
i m łodzieży  —  dum a i n a ­

d z ie ja  n aszego  n a ro d u  — rozpo ­
c zy n a  ju tro  n o w y  ro k  n au k i 
szk o ln e j. A ni je d n o  dz ieck o  n ie 
p o z o s ta je  poza szko łą . D la żad ­
n eg o  uczn ia  n ie  z ab rak n ie  p o d ­
ręc zn ik ó w  i pom ocy  szk o ln y ch . 
P rzy b y ło  p o n ad  1600 no w y ch  izb 
le k c y jn y ch , a  szk o łę  p o d s taw o ­
w ą  o p e łn y m  7-le tn im  p ro g ra ­
m ie  n a u cza n ia  m a Już co c zw ar­
ta  g ro m ad a  w ie jsk a . Do p ra c y  
w  szk o łach  s ta je  dziś 15 ty s ię cy  
n o w y c h  n au czy c ie li.

O sią g n ię c ia  w  dz iedzin ie  
szk o ln ic tw a , ja k k o lw ie k  w ie lk ie , 
a  w  p o ró w n a n iu  ze s tan em  w  
P o lsce  p rz e d w o je n n e )  w ręcz  re ­
w o lu c y jn e , s tan o w ią  Jeden  za le ­
d w ie  e ta p  w  ro zw o ju  p o w szec h ­
n e j o św ia ty  w  n asze j o jczy źn ie .

W ra z  z w zro stem  s iły  g o sp o ­
d a rcze j k ra ju  w  co raz  p e łn ie j­
szym  s to p n iu  P o lska  R zeczpospo ­
lita  lu d o w a  u rz e cz y w is tn ia ć  b ę ­
dzie  k o n s ty tu c y jn e  p raw o  m ło­
d z ieży  i ludzi p ra c y  do  n au k i.

Z w iększać  b ęd z iem y  lirzb ę  
szkó ł p o d s taw o w y ch  o p e łn y m  
p ro g ram ie  n au k i, ro zw ijać  szk o l­
n ic tw o  dla p ra c u ją c y c h , u trw a la ć  
zw y cięs tw o  w w a lce  z a n a lfa b e ­
tyzm em  , a p rze d e  w szy s tk im  
po d n o sić  poziom  n au cz an ia  i w y ­
c h o w an ia  i co raz  s iln ie j w iązać  
szk o łę  z życiem . \

Rok szk o ln y  ro zp o czy n a  s ię  
w  o k re s ie  szczeg ó ln ie  d o n io s ły ch  
w y d a rzeń  w życiu  n aszeg o  k ra ­
ju . J e s t  to rok  K o n s ty tu c |i ,  lo k  
u m a cn ian ia  i ro zsze rzan ia  F ro n lu  
N aro d o w eg o , d o jrz e w a jąc e g o  w  
w y siłk u  w a lk i o P lan  6 -le tn i 1 
o p o k ó j. Rok szk o ln y  rozpoczy ­
na s ię  w  p rz e d ed n iu  w y b o ró w  
do S e jm u, k tó re  b ę d ą  m a n ife s ta ­
c ją  je d n o śc i i s iły  n asz eg o  n a ro ­
du.

P rac a  szk o ły  w  tym  o k re s ie

m nsi d a w ać  o d b ic ie  ty ch  w szy s t­
k ich  p ro c e só w  i w y d a rzeń . Z a­
d a n ie  to m a ją  w y k o n a ć  n a u cz y ­
c ie le , k tó ry m  sk ład am y  dz iś  go­
rą c e  ż y czen ia  w y lrw a ło śc i i po­
w odzeń  w ich t ru d n e | p racy .

N ie m n ie j s e rd ec z n e  życzen ia  
sk ład a  dziś sp o łec z e ń stw o  sw e j 
m ło d z ieży . N ie ch  b o g ac i s ię  
w  w ied zę , d o jrz e w a  id eo lo g icz ­
n ie , um acn ia  w so b ie  m iłość  O j­
czyzny , k tó re j  s iły  i b o g ac tw o  
w  p rzy sz ło śc i p o m n ażać  będ zie  
s w ą  p ra c ą . N iech  sp e łn ia  zasz­
c zy tn ie  sw o je  z io ło w e  ś lu b o w a­
n ie . P ow odzen ia , m łodzi p rzy ja - 
c ie le l

Ze.cieśn am y więź 
z zakładami pracy

Nauczyciel szkół 
zawodowych
Dolnego S^aska
na konferencji 
s^erpnfowej
rozpoczęli 
nowy etap pracy

ELEM s ie rp n io w y ch  k o n fe ren c ji
n a u cz y c ie li szkó ł zaw o d o w y ch , 

k tó re  w d n ia ch  od  25— 28 bm od ­
b y w a ły  s ię  w 12-fn re jo n a c h  w o je ­
w ó d z tw a  w ro c ła w sk ie g o , b y ła  a n a ­
liza d o ty c h c za so w e j p ra cy  dydak* I 
ty czn o  - w y ch o w aw cze j o ra z  w y- ‘ 
ty c z en ie  z ad ań  na n o w y  rok szk o l­
ny,

N a R e jo n o w e j K o n fe ren c ji w 
K łodzku  u c ze s tn ic y  w y su n ę li szereg  
c ie k aw y c h  w n iosków . M ów iono  tam 
o k o n ieczn o śc i zo rg a n iz o w a n ia  we 

|  w sz y s tk ic h  szk o łac h  zaw o d o w y ch  
k ó łek  z a in te re so w a ń  te ch n icz n y ch , 
k ó łek  ra c jo n a liz a to ró w  - n o w a to ró w  
o raz  s e k c ji p o lo n is ty c zn y c h . Z w łasz ­
cza te  o s ta tn ie  w y b itn ie  u sp ra w n ią  
p ra c ę  m ło d z ieży  1 p e rso n e lu  w y ­
c h o w aw cz eg o  nad  pozn an iem  l i te r a ­
tu ry  i o jc z y s te g o  ję zy k a , S tw ie rd z o ­
no, że w sp ó łzaw o d n ic tw o  o p rz e ch o ­
d n ie  p ro p o rc e  Z arząd u  W o je w ó d z ­
k ieg o  ZM P, o ilo ść  i ja k o ść  p ro ­
d u k c ji, m oże u s p ra w n ić  i p o d n ie ść  
na w ła śc iw y  poziom  p ra c ę  w a rsz ta ­
tów  szk ó ł zaw o d o w y ch .

J e d e n  z d y sk u tan tó w , n au czy c ie l 
zaw odu  SPZ z P o lan icy , ob. H odział, 
z aa p e lo w a ł do z eb ran y ch :

— M usim y  d o b rze  p rzy g o to w a ć  n a ­
szą m łodzież  do  zaw odu  p rzez  z a ­
c ie śn ia n ie  w ięzi z z ak ład a m i p racy . 
M łodzież  n a le ży  b e zp o ś re d n io  z a ­
p o zn aw ać  z p ro d u k c ją  i m e to d am i 
p ra c y  c zo ło w y ch  p rzo d o w n ik ó w  i 
ra c jo n a liz a to ró w .

(C iąg d a l s z y  na  str . 5- te j) .

p  O L S K J E  u c z e ln ie  w y ż s z e  
p r z y j ą ł # : w  s w e  m u r y  n o ­

w e  r z e s z e  m ł o d z i e ż y  r o b o tn i ­
c ze j  i c h ło p s k ie j .  —  N a  z d j ę ­
c ia :  n a w i "  s tu d e n c i  U n i w e r s y ­
t e t u  W a r s z a w s k i e g o ,  A n d r z e j  
D o b o sz  (p o lo n i s ty k a ) ,  T e r e s a  
C h m i e l e w s k a  (h is to r ia  s z tu k i ) ,  
i A n d r z e j  Z a m i e ń s k i  (geo lo - 

Qia).

P R Z E M Y S Ł  s p o ż y w c z y  w  
R u m u n i i  d z i ę k i  s w e m u  

w s p a n i a ł e m u  r o z w o j o w i  s p e ł ­
n ia  p o s tu la t y  s z e r o k ic h  r ze s z  
k o n s u m e n t ó w  W m ie śc ie  i na  
w si .  W  t o k u  p r o d u k c j i  w y r o s ­
ły  w  j  ab  rylcach a r t y k u ł ó w  s p o ­
ż y w c z y c h  l ic zne  k a d r y  p r z o d u ­
ją c y c h  r o b o tn i k ó w .  — N a  z d j ę ­
ciu: J o a n a  J on ,  ro b o tn ic a  f a ­
b r y k i  k o n s e r w  „F lo ra “ w  B u ­
k a re szc ie ,  w y k o n u j ą c a  s ta le  
128 proc.  n o r m y ,  p r z y  p ra cy .

^  r a d i o o d b i o r n i k  
+ t ecz ką 
#■ w a r t o ś c i o w ą  

książką

KONKURSIEHLMOWYM
„Słowa Polskiego"

W y t n i j

K u p o n

k tó ry  z a m ie sz cz a m y  d z iś  n a  
s tro n ie  5 -e jiil

Jako C7lonek wielkiej 
rodziny ZMP-ow^kiej 
chce dokształci ć s_ę 
ip  acowłić dl a socjalizmu

Stanisław Rozmus 
17-’e'ni robotnik z M-5
wstąpił do
Związku Młodzieży 
Polskiej

P  T A N I S Ł A W  R o z m u s  rozpoczą ł  
pracą  w e  W r o c ła w s k i e j  F a b r y ­

ce M -5  w  m a r c u  br.  P r z y j e c h a ł  tu  
w p r o s t  z e  s w o j e j  w s i  r o d z in n e j  w  
R z e s z o w s k i m .  P r a c o w a ł  p i ln ie  i 
p o w o l i  z a p o z n a w a ł  się z  o b s ługą  
w ie r ta r k i .  Z  f a b r y k i  w r a c a ł  do  d o ­
m u ,  g d z ie  s p ę d z a ł  ca łe  p o p o łu d n ie .  
N ie  m ia ł  , k o l e g ó w  a n i  z n a j o m y c h  
i w ł a ś c iw ie  n ie  w ie d z ia ł ,  co rob ić  
z  w o l n y m  c za s e m .

— M o je  o s a m o t n i e n i e  n ie  t r w a ­
ło j e d n a k  d łu g o  —  o p o w ia d a  17- 
le tn i  S t .  R o z m u s  —  g d y ż  z a i n t e ­
res o w a l i  s ię  m n ą  k o l e d z y  Z M P - o w -  
cy.  P o m a g a l i  m i  w  pracy ,  a t a k ż e  
w c i ą g n ę l i  m n i e  do  ż y c ia  k o l e ż e ń ­
sk iego .

—  K i e d y  w  ok re s ie  p r z e d z l o to -  
w y m  m ł o d z i e ż  n asza ,  a z w ła s z c z a  
Z M P - o w s k a  l iczn ie  p o d e jm o w a ł a  
z o b o w ią z a n ia ,  z a p a ł  t e n  u d z ie l i ł  
s ię  i m n ie .  M im o ,  że  n ie  b y ł e m  
je sz cze  w y k w a l i f i k o w a n y m  p r a ­
c o w n i k i e m ,  p o s t a n o w i ł e m  w y k o n y  
w a ć  120 proc.  n o r m y .  P r z e k o n a ­
ł e m  się ,  ż e  je ś l i  d o ło żę  w ię c e j  
s ta ra ń ,  to  b ę d ę  m ó g ł  p r a c o w a ć  
s z y b c i e j  i lep ie j .  Dziś  w y k o n u j ę  
j u ż  n o r m ę  w  160 proc..  W ie le  d o ­
p o m ó g ł  m i  w  t y m  k o le g a  H e n r y k  
S k ib a ,  z n a n y  u n a s  p r z o d o w n i k  
p r a c y  i Z M P - o w ie c .

—  C o ra z  c zę ś c ie j  m y ś l a ł e m  o 
Z M P ,  ch o c ia ż  n ie  b y ł e m  jego  c z ło n -

j k i e m .  W r e s z c i e ,  k i e d y  s ł u c h a ł e m  
I o p o w ia d a ń  k o l e g ó w  o w r a ż e n ia c h  
J  ze Z lo tu ,  o s k ł a d a n i u  ś lu b o w a n i a  
—  p o s t a n o w i ł e m  z ło ż y ć  p r o śb ę  
o p r z y j ę c i e  do  Z M P .  P o w i e d z i a ­
ł e m  n a  z e b r a n iu ,  ż e  chcę  p o d  k i e ­
r o w n i c t w e m  n a s z e j  o r g a n iza c j i  i  
w  j e d n y m  s z e r e g u  z  j e j  c z ło n k a m i  
rea l i zo w a ć  s ł o w a  ś l u b o w a n i a  z lo ­
to w eg o .  J a k o  c z ło n e k  w i e l k i e j  r o ­
d z i n y  Z M P - o i v s k i e j  c h cę  d o k s z t a ł ­
cać s ię  i p r a c o w a ć  d la  s o c ja l i zm u .

S t a n i s ł a w  R o z m u s  j e s t  j u ż  o -  
b ecn ie  c z ł o n k i e m  Z M P ,  a z a  p a ­
rę  d n i  b ę d z ie  r ó w n i e ż  u c z e s t n i k i e m  
s z k o l e n io w e g o  k u r s u  Z T i r - o w . l t i e -  
go.

Dziś padnq  
rozstrzygnięcia:

® w tenisie
•  pływaniu 
o  pitce ręczne]

i usznej
n  Z I E Ń  w c zo ra jszy  n ie  o b fitow a ł 
^  w  ty le  c ie k aw y c h  k o n k u re n c ji 

le k k o a tle ty c z n y c h , co  po p rzed n i. 
O d b y ły  s ię  ty lk o  3 fin a ły , o raz  e li­
m in a c je  sz ta fe t 4x100 k o b ie t i m ęż­
czyzn, 4x400 m ężczyzn  i tró jsk o k u . 
O c ze k iw a n y  z z a in te re so w a n iem  
b ieg  na  1500 m, w  k tó iy m  s ta r to w a li 
G ra j, K uśm irek  i Z ió łk o w sk i, n ia  

p rz y n ió s ł sp o d z iew an y ch  em ocji.
Z a ra z  po s ta rc ie  n a  czoło  w y c h o ­

d z i  G ra j i c o raz  b a rd z ie j o d ry w a  się  
od p o z o sta ły ch  b ieg aczy . W ro c ła ­
w ian in  K uśm irek  p o c zą tk o w o  b ie g ­
nie  n a  5 p ozycji, p ó źn ie j w ych o d zi 
na  trz ec ią  za Z ió łk o w sk ieg o  i n ie  
d b a ją c  o b ie g n ą ce g o  sam o tn ie  G ra ­
ja  p iln u je  ty lk o  d ru g ieg o  m ie jsca . 
N a  o s ta tn im  o k rążen iu  w y chodzi 
p rzed  Z ió łk o w sk ieg o  i o s tro  fin iszu ­
je , z m n ie jsz a ją c  p ow oli d y s ta n s  dzie  
lą c y  go od G ra ja . N a m e tę  w p ad a  
ok. 25 m  za  w a rszaw ian in em . C zas

(Dokończenie na str. 2-ej). B

mowo
Dziś 6 stron  

C en a  15 g ro szy



Kr. 2 . s t ó w o  P o l s k i e

Skład Ogólnopolskiego
Komitetu Wyborczego Frontu Narodowego
P R ZE W O D N IC ZĄ C Y : BOLESŁAW  

BIERUT. . j  .
J Z a s tę p c y :

K ło slew icz  W ik to r  —  p rz e w o d n i, 
c z ą c y  C e n tra ln e j R ad y  Z w iązków  
Z aw o d o w y ch .

K o w alsk i W ła d y sła w  —  p re z es  
N a cz e ln e g o  K o m ite tu  W y k o n a w c z e ­
go ZSL.

D em bow sk i J a n  —  p re z e s  P o lsk ie j
'A kadem ii N au k .

P rezy d iu m :
A lb re c h t J e r z y  —  p rz e w o d n icz ą cy  

P rezy d iu m  R ad y  N a ro d o w e j m. st. 
W arsz a w y .

C yrankiew icz Józef —  s e k re ta rz  
K o m ite tu  C e n tra ln e g o  PZPR.

C h a jn  L eon  —  s e k re ta rz  C e n tra l­
n e g o  K o m ite tu  SD.

H orodyńskl D om inik —  czło n ek  
P rezy d iu m  P o lsk ieg o  K o m ite tu  O - 
b ro ń có w  P o k o ju , d z ia ła c z  k a to lic k i.

Ig n a r  S te fan  —  w ic ep rez e s  N a ­
cze ln e g o  K o m ite tu  W y k o n a w c z e g o  
ZSL.

J a w o rs k i M ar ia n  —  s e k re ta rz  Z a- 
Tządu G ló w n eq o  Z w iązk u  S am opo­
m o cy  C h ło p sk ie j.

Ju szk iew ięz  A le k sa n d e r  —  s e k re ­
ta rz  N a cz e ln e g o  K o m ite tu  W y k o ­
n aw czeg o  ZSL.

K o ło d z ie jsk i H e n ry k  —  p rz e w o d ­
n ic z ąc y  N a cz e ln e j R ad y  S p ó łd z ie l­
cze j.

K ru czk o w sk i L eon—p re z e s  Z w iąz ­
k u  L ite ra tó w  P o lsk ich .

M atw in  W ła d y s ła w  —  p rz e w o d n i­
czący  Z arząd u  G łó w n eg o  ZMP.

M ro ch en  J a n  —  w ic e p rze w o d n i­
c z ą c y  P rezy d iu m  W o je w ó d z k ie j R a­
d y  N a ro d o w ej —  O po le .

M u sia ło w a  A lic ja  —  p rz e w o d n i­
cząca  Z arząd u  G łó w n eg o  Ligi K o­
b ie t. 1 II

F eck o  Jó z e f  —  p rz e w o d n icz ą cy  
R ad y  N a cz e ln e j ZSL.

O ch ab  E d w ard  —  s e k re ta rz  K om i­
te tu  C e n tra ln eg o  PZPR.

R o k o sso w sk i K o n s tan ty  —  M ar­
sza łe k  Polski.

C zło n k o w ie : ’ ............
A p ry a s  F ran c isze k  —  g ó rn ik , B u­

d o w n ic zy  P o lsk i L udow ej, B aran o w ­
sk i W in c e n ty  —  w ic ep rez e s  N a cz e l­
n e g o  K om ite tu  W y k o n aw c z e g o  ZSL, 
B endzieck i S y lw e s te r  —  d y r. P a ń ­
stw o w e g o  O śro d k a  M aszy n o w eg o  
C hoszczno , C eg ie łk a  C ze s ła w  —  in ­
ży n ie r, g łó w n y  m e c h an ik  ZISPO  — 
P oznań, C haiasińslci Jó ze f  —  re k to r  
U n iw e rsy te tu  Ł ódzk iego , cz ło n ek  
P rezy d iu m  P o lsk ie j A k ad em ii N au k , 
C h ełch o w sk l H ila ry  —  zast. cz łon ­
k a  B iura  P o lity czn eg o  K o m ite tu  
C e n tra ln eg o  PZPR, C h m ie lew sk i 
B ogdan  —  p re z e s  Izb y  R zem ieś ln i­
cze j w  W arsz a w ie , C h o jn a ck i Jó ze f 
1— d y r. zesp o łu  P a ń s tw o w y c h  Go­
s p o d a rs tw  R o lnych , M iastko* -w aj. 
K osza lin , C ze rw iń sk i M ar ian  —  se ­
k re ta rz  C e n tra ln e j  R ad y  Z w iązk ó w  
Z aw o d o w y ch , D ą b ro w sk a  M aria  —  
li te ra tk a ,  D o ta  !V ^na  —  c z ło n ek  Z a ­
rzą d u  Spóldz. P ro d u k c . Z d z iech o w i- 
ce, pow . Ś rodą, D o m an o w sk i J a n  — 
cz ło n ek  N a c ze ln e g o  K o m ite tu  W y ­
k o n a w cze g o  ZSL, F a rn ik  A lo jzy  — 
in ż y n ie r , d y r. h u ty  „B aildon", F ra n ­
k o w sk i J a n  —  d z ia łac z  k a to lic k i, 
J a c h  B ro n is ław a  —  p rz ą d k a  ZPB im. 
R óży  L u k sem b u rg  — Łódź, J a k u b o w ­
s k a  W a n d a  —  re ż y se r  film ow y, 
Jó żw ia k  F ran c isze k  -  W ito ld  —  
c z ło n e k  B iura  P o lity czn eg o  K o m ite ­
tu  C e n tra ln e g o  PZPR, K łu szy ń sk a  
D o ro ta  —  p rz e w o d n iczą ca  T o w a rz y ­
s tw a  P rzy ja c ió ł Dzieci, K o ro ty ń sk i 
H e n ry k  —  p u b lic y s ta , p re z e s  S to ­
w a rz y sz e n ia  D z ien n ik a rzy  P o lsk ich , 
K o w alczy k  S tan is ław  —• ro ln ik  ze 
w s i D om an iew ice , pow . Łow icz, 
K reczm ar J a n  —  a r ty s ta ,  dvr. W y ż ­
sze j S zk o ły  D ram a ty czn e j, K u lczy ń ­
s k i S ta n is ła w  —  p ro fe s o j U n iw e rsy ­
te tu  W ro c ła w sk ie g o , K u liń sk i M i­
c h a ł —  w y ta p ia c z  I z  h u ty  im. 
D z ierży ń sk ieg o , K uroczko  E u s ta c h y  
■—> n a u cz y c ie l, p rz e w o d n ic z ą cy  

Z w iązk u  Z aw o d o w eg o  N a u cz y c ie l­
s tw a  P o lsk ieg o , ks. in fu ła t Lagosz 
K azim ierz  —  o rd y n a r iu s z  d iec ez ji 

w ro c ła w sk ie j, ks. L em p arfy  A n to n i
—  p re z e s  z rz eszen ia  ,,C a r ita s" , Łu 
b ieńslci K o n s tan ty  —  d z ia łacz  k a to -  j 
lick i, M alew sk i J u lia n  —  p rze w ó d - j 
n ic z ąc y  P rezy d iu m  W o je w ó d z k ie j j  

R ad y  N a ro d o w e j O lsztyn , M ark iew - i 

k a  W ik to r  —  g ó rn ik  z k o p a ln i 
„P o lsk a" , Ś w ię to ch ło w ice , M azu r | 
J a n in a  —  c h ło p k a  z  gr. B ron is la - . 
w ó w , pow . Ł uków , so łty s , M az u r [ 
S ta n is ła w  —  p ro feso r, s e k re ta rz  
P o lsk ie j A k ad em ii N a u k , M iasow icz  
M a rian  —  p ro fe so r  A k ad em ii G ór- , 
n ic z e j w  K rak o w ie , M o rc in ek  G u­
s ta w  —  li te ra t ,  M u ch a  E dm und —  
s ta r sz y  a g ro n o m  PO M  w  B rzegu, 
N a c h a jo w s k i P aw e ł —  p re z e s  Izby  
R zem ieśln icze j, B ydgoszcz, N a łk o w ­
sk a  Z ofia  —  li te ra tk a ,  N asz k o w sk i 
M ar ia n  —  g e n e ra ł , N o w o c ień  S ta ­
n is ła w  —  se k re ta rz  Z arząd u  G łów ­
n e g o  ZM P, ks. O w cz a re k  S tan is ław
—  pro b o szcz  p a ra f ii  K o n ary , pow . 
G ró jec , P n iew sk i B ogdan —  pro f.- 
a rc h ite k t,  P szczó łk o w sk i E dm und  —
d zia łacz  sp ó łd z ie lczy , R ap ack i A - 

d am  —  cz ło n ek  B iura P o lity czn eg o  
K o m ite tu  C e n tra ln eg o  PZPR, R ylke  
A le k s a n d e r  —  p ro fe s o r  P o li tech n ik i 
G d a ń sk ie j, S c h a y e r W ac ła w  —  
c z ło n ek  N K W  ZSL, S en d ek  J a n  — 
p rz e w o d n ic z ą cy  sp ó łd z ie ln i p ro d u k ­
c y jn e j w  W ilc zk o w ie , pow . Ś roda 
Ś lą sk a , S ik o rsk i J a n  —  p rz e w o d n i­
c z ą c y  ra d y  z a k ład o w e j p a ro w o z o w ­
n i —  W a rs z ta ty  N a p ra w c z e  B yd­
goszcz, S k ó rzy ń sk i Z dzisław  — b e ­
to n ia rz  —  BOR W arsz a w a , S m olar 
G rze g o rz  —  p re z e s  T ow . K ult. Ż y­
dów , S ta rew icz  A r tu r  —  cz ląp ek  
P rez y d iu m  P o lsk ie g o  K o m ite tu  O- 
b ro ń c ó w  P o k o ju , S ta s ia k  Ludom ir 
i— s e k re ta rz  N a cz e ln e g o  K om ite tu

W y k o n a w c z e g o  ZSL, S ta s ia k  W ik ­
to r ia  —  c h ło p k a  ze  w si U m ina , p ow . 
J a ro s ła w , p re z e s  Z a rzą d u  P o w ia to ­
w eg o  ZSChf W n u k  M arian  —  re k ­
to r  A k ad em ii S z tu k  P ię k n y ch , W y - 
cec h  C zesław  —  w ic ep re z e s  N K W  
ZSL, Z aw ad zk i A le k s a n d e r  —  se 

k re ta rz  K o m ite tu  C e n tra ln e g o  
PZPR, Z u b ry ck a  J a d w ig a  —  p rz e ­
w o d n ic z ą c a  P rez . M RN  B ia ły s to k , 
Ż m uda P io tr  —  ro ln ik , p rz e w o d n i­
c ząc y  P rez . GRN w  S ad ln ie , po,w. 
Z ąb k o w ice . , ... i

Przodujący 
i zasłużeni
nauczyciele
odznaczeni 
Krzyżami Zasługi
\V /  Z W IĄ Z K U  z  p o c z ą tk ie m  n o w e- 

go  ro k u  szk o ln e g o  P rez y d e n t 
B o lesław  B ie ru t o d zn acz y ł 300 
p rz o d u ją c y c h  n a u c z y c ie li i p ra c o w ­
n ik ó w  o św ia to w y c h  Z ło ty m i, S re b r­
n y m i i  B rązo w y m i K rzy żam i Z a s łu ­
gi-

W śró d  o d zn aczo n y ch  s ą  n a u c z y ­
c ie le  i  w y c h o w a w c y  m a ją c y  z a  so ­
b ą  d łu g o le tn ią , s u m ie n n ą  i  o f ia rn ą  
p ra c ę  w  szk o le . P rzy c z y n ili s ię  
on i sw ą  p ra c ą  d o  k rz e w ie n ia  id e i 
p o s tę p o w y c h  i ro zw o ju  o ś w ia ty  
w  Po lsce . O d z n ac z en ia  o trzy m a ło  
ró w n ież  w ie lu  m ło d y c h  n a u c z y c ie li 
i w y c h o w a w c ó w , k tó rz y  w y ró ż n ili  
s ię  szcz eg ó ln ą  a k ty w n o śc ią  j  u z y ­
s k a li  p rz o d u ją c e  m ie js c a  w  p ra c y  
w  szk o le  i w  d z ia ła ln o śc i sp o łec z n o - 
p o lity c zn e j.

NAUKI WRZEŚNIA
T R A G IC Z N Y  d la  n a r o d u  p o ls ­

k ie g o  w rz e s ie ń  1939 ro k u ,  
m ie s ią c ,  k tó r y  z lik w id o w a ł p i ł s u d ­
c zy k o w s k ie  „ m o c a rs tw o " , b y ł  lo ­
g ic z n y m  n a s tę p s tw e m  g łu p ie j  1 
z d ra d z ie c k ie j ,  w  k a ż d y m  r a z ie  
z b ro d n ic z e j,  w e w n ę tr z n e j  i  z a g r a ­
n ic z n e j p o l i ty k i  b u rż u a z j i  p o ls k ie j ,  
rz ą d z ą c e j  P o ls k ą  p o d  f i r m ą  le g io ­
n o w e j „e lii8f“ .

P rz e z  d w a d z ie ś c ia  l a t  P o ls k a  b y ­
ła  fo lw a rk ie m  k a p i ta l i s tó w  —  ob ­
cy c h  i  w ła s n y c h . P rz e z  d w a d z ie ­
ś c ia  l a t  h a m o w a n o  n a tu r a ln e  d ą ż e ­
n ie  n a ro d u  p o ls k ie g o  d o  s a m o ­
d z ie ln e g o  ro z w o ju , d o  d o b ro b y tu , 
d o  k u l tu r y ,  d o  s p ra w ie d liw o ś c i 
sp o łec z n e j. P r z e a  d w a d z ie ś c ia  l a t  
w y z y s k iw a n o  m a s y  p r a c u ją c e  P o l­
sk i, p o m ia ta n o  c h ło p e m  p o ls k im , 
g n ę b io n o  m n ie js z o ś c i  n a ro d o w e , 
s p y c h a n o  n a  d n o  n ę d z y  i  u p o d le ­
n ia  p r a c u ją c ą  in te l ig e n c ję  p o ls k ą .

W  p a rz e  z  t ą  p o l i ty k ą  w e w n ę tr z ­
n ą  s z ła  ró w n ie ż  „ m o c a r s tw o w a "  
p o l i ty k a  z a g ra n ic z n a . K o m e n d a n t  
p o lic ji,  g e n e r a ł  K o rd ia n -Z a m o rs k i ,  
d z ie li s ię  s w y m i „ d o ś w ia d c z e n ia ­
m i"  z  B e re z y  K a r tu s k ie j  z  sze fe m  
g e s ta p o , H im m le re m , u c z ą c  s ię  w

KRAJU
®  Z o k a z j i  ś w ię ta  g ó rn ik a  w  
Z w ią z k u  R a d z ie c k im  z w ią z e k  z a ­
w o d o w y  g ó rn ik ó w  w  P o ls c e  p rz e ­
s ła ł  d o  z a r z ą d u  g łó w n e g o  zw . z aw . 
g ó rn ik ó w  Z S R R  d e p esz ę  z g o rą c y ­
mi, p o z d ro w ie n ia m i g ó rn ik ó w  p o ls ­
k ic h  d la . r a d z ie c k ic h  to w a rz y sz y . _ 

W e w s z y s tk ic h  o k rę g a c h  k o le i, 
w  w a r s z ta ta c h  n a p ra w c z y c h , . n a  
s ta c ja c h , o d c in k a c h  d ro g o w y c h  i w  
p a ro w o z o w n ia c h  t r w a ją  in te n s y w ­
n e  p rz y g o to w a n ia  d o  te g o ro c z n y ch  
p rz e w o z ó w  je s ie n n y c h .

Wójcik
zwycięzcą
IX etapu
Wyścigu Kolarskiego
Dookoła Polski

P  R Z E D O S T A T N I I X  e ta p W y ś c i
* g u  K o la rs k ie g o  D o o k o ła  P o ls k i 

b y ł  n a jc ię ż s z y m  z  d o ty c h c z a s o ­
w y c h . Z R ze szo w a  d o  P r z e w o rs k a  
n a  d y s ta n s ie  34 k m  k o la rz e  m ie li 
p ró b ę  szy b k o śc i. W  p ró b ie  t e j  n a j ­
le p ie j  w y p a d ł  W ilc ze w sk i, k tó r y  u -  
z y s k a ł n a j le p s z y  cza s  48,40 p rz e d  
W ó jc ik ie m  49,28 i K ró la k ie m  51,12.

P o  k r ó tk im  o d p o c z y n k u  w  P r z e ­
w o rs k u  k o la rz e  z o s ta li  p rz e w ie z ie ­
n i  s a m o c h o d a m i d o  T o m asz o w a  
L u b e ls k ie g o , s k ą d  n a s ła n i !  w sp ó ln y  
s t a r t  d o  L u b l in a  (105 k m ) .  O  z w y ­
c ię s tw ie  e ta p o w y m , d e c y d o w a ł  łą cz  
n y  czas  p ró b y  szy b k o śc i i p rz e ja z ­
d u  T o m asz ó w  —  L u b lin .

Z w y c ię z cą  e ta p o w y m  z o s ta ł  W ó j­
c ik , k tó r y  m ia ł  n a j le p s z y  łą c zn y  
czas o b y d w u  tr a s .  R az e m  z 1 m in u ­
tą  b o n if ik a ty  d la  z w y c ię z c y  e ta p u  
W ó jc ik  pów iększy f*  je sz c z ś  ró ż n ic ę  
dzieTJfdTgo o3 r y w a li  i clo o s ta tn ie ­
go e ta p u  w y śc ig u  L u b lin  —  W a r ­
s z a w a  w y s t a r tu je  w  n ie d z ie lę  ja k o  
z d e c y d o w a n y  k a n d y d a t  do  z w y c ię ­
s tw a  w  IX  W y śc ig u  D o o k o ła  P o l­
sk i.

J e r 7 y  B ro szk iew icz (10)

Co widziałem w He-sinkach?
G e n i u s z - t o  pracowity talent

H T A L K I  d łu g o d y s ta n s o w c ó w  
zaw sz e  b y ły  w ie lk im i c h w ila ­

m i ig rz y sk . O d  d n i  K o h le m a in e n a , 
od w s p a n ia ły c h  z w y c ię s tw  N u rm ie -  
uo u g ru n to w a ła  s ię  s ła w a  d łu g ie g o  
d y s ta n s u  —  w  s p ra w o z d a n ia c h , 
w s p o m n ie n ia c h  ł  p a m ię tn ik a c h ,  w  
o p ra c o w a n ia c h  h is to ry c z n y c h , te o ­
re ty c z n y c h  c zy  r e p o r ta ż o w y c h  _ —  
zaw sz e  o d d a w a n o  im  n a le ż n e  m ie j­
sce  —  a  w ię c :  je d n o  z -g łó w n y c h .

W  H e ls in k a c h  je d n a k  h is to r ia  d łu  
g ie g o  d y s ta n s u  —  to  ju ż  h is to r ia  
s a m a  d la  s ieb ie . T o  n ie w ą tp l iw ie  
p u n k t  k u lm in a c y jn y  ig rz y s k , o k tó r  
ry m  d łu g o  b ę d z ie m y  p a m ię ta ć ,  o 
k tó ry m  c z y ta ć  b ę d ą  z  p o d z iw e m  
i z a z d ro ś c ią  ś w ia d k o w ie  p rz y s z ły c h  
w a lk  i  k tó r y  —  p o w tó rz m y  to  p o  
r a z  d z ie s ią ty  i  p o  r a z  d z ie s ią ty  z 
p e w n y m  p o c zu c ie m  r a c j i  —  n a  w ie  
l e  d z ie s ią tk ó w  ł a j  p o z o s ta n ie  w z o ­
re m  p ra w d z iw e j  w ie lk o śc i.

S p e c ja lis to m  o d  ty tu łó w  z a b ra k ło  
ty m  ra z e m  k o n c e p tu . B ie g  n a  10 k m  
o d  r a z u  o cen ili, d o ść  je sz c z e  s k ro m ­
n ie , ja k o  W ie lk i  B ieg . 5000 m  n a ­
to m ia s t  ju ż  p rz e d  p rz e d b ie g a m i o -  
t r z y m a ł  im ię  B ie g u  S tu le c ia .  T r z e ­
b a  p rz y z n a ć , z e  im ię  to  b rz m i p a te ­
ty c z n ie  —  a le  ty m  ra z e m  n a le ż y  
ó w  p a to s  u s z a n o w a ć : n ie  b y ł  f a ł ­
szy w y . T y lk o , ż e  j a k  w o b e c  te g o  
n a z w a ć  m a r a to n  —  w  ja k ic h  o k re ś ­
le n ia c h , w  ja k ic h  p rz y m io tn i­
k a c h  s z u k a ć  je g o  im ie n ia  —  z a ­
b r a k ło  p o m y s łó w . M a r a to n  n ie  o -  
t r z y m a ł  s w e j ' n a z w y . W y d a je  m i 
s ię  z re sz tą , ż e  z  s z a c u n k ie m  d la  
p ra w d z iw e j w ie lk o śc i w y s ta rc z y  
n a z w a ć  go  M a r a to n e m  Z a to p k a .

TAJEMNICA
N a z w is k o  Z a to p k a  o d m ie n ia n o  

n a  w sz e lk ie  sp o so b y  —  z ac z ę ła  s ię  
z aś  ju ż  p ra w d z iw a  m a n ia  o d  m o ­
m e n tu , w  k tó r y m  ^ ro z u m ia n o , że  
w sz e lk ie  p ro r o c tw a  n a  te m a t  je g o  
z m ie rz c h u  to  w ie r u tn y  n o n sen s .

Z n o w u  z a c h o d n ia  p r a s a  z aczę ła  
n a  s t ro n a c h  ty tu ło w y c h  w y m ie n ia ć  
c z e sk ą  lo k o m o ty w ę . —  C zech  e n g i-  
n e  —  C zech  lo k o m o tlv e . P o s y p a ły  
się  s u p e r la ty w y  z n ie u s ta ia c v m  r e f ­
re n e m : fe n o m e n .

z a m ia n  „ n a jn o w s z y c h "  m e to d  u -  
r z ą d z a n ia  h i t le ro w s k ic h  o b o zó w  
z ag ład y . M in is te r  S p r a w  Z a g r a ­
n ic z n y ch , B eck , je ź d z i d o  H i t l e r a  
n a  p o s łu c h a n ia ,  z  k tó r y c h  n ie  
z w ie rz a  s ię  n a ro d o w i p o ls k ie m u , 
a n i n a w e t  s w e m u  se jm o w i.

Je d n o c z e ś n ie  rz ą d z ą c a  P o ls k ą  
s a n a c ja  d e m o n s t ru je  w sz ęd z ie , 
g d z ie  m o ż n a , sw e  s y m p a t ie  d la  
n a jb a rd z ie j  w s te c z n y c h , m ię d z y ­
n a ro d o w y c h  s i ł  fa sz y z m u . I  w r e ­
szc ie  r z ą d  s a n a c y jn y ,  p r z y s tę p u je  
d o  n ie c n e j s p ó łk i z  h i t le ry z m e m , w  
c h w ili  g d y  H i t l e r  d y s k o n tu ją c  
z m o w ę  m o n a c h i js k ą ,  p o d e jm u je  
ro z b ió r  C ze c h o s ło w a c ji.

6 l is to p a d a  1938 ro k u  r z ą d  s a ­
n a c y jn y  w  a tm o s fe rz e  t e r r o r u  p rz e ­
p ro w a d z a  „ w y b o ry "  d o  s e jm u . 
S e tk i  lu d z i z o s ta je  a re s z to w a n y c h . 
S z e ro k ie  m a s y  b o jk o tu ją  „o zo n o ­
w e "  w y b o ry . W  W a rs z a w ie  o d  g ło ­
so w a n ia  w s t r z y m a ła  s ię  p o ło w a  
w y b o rc ó w . N a  G ó rn y m  Ś lą s k u  31 
p ro c e n t  g ło só w  z o s ta ło  u n ie w a ż ­
n io n y c h . S a n a c ja  m ia ła  w re sz c ie  
s e jm  z ło ż o n y  ty lk o  z  s a m y c h  „ sw o ­
ic h " . W  d n iu  24 l is to p a d a  H i t le r  
o z n a jm ia  a m b a s a d o ro w i R P  w  B e r ­
l in ie , L ip sk ie m u , że d o m a g a  się  
p rz y łą c z e n ia  G d a ń s k a  d o  N ie m ie c  
o ra z  b u d o w y  „ e k s te r y to r ia ln e j"  
n ie m ie c k ie j  a u to s t r a d y  1 l in i i  k o ­
le jo w e j p rz e z  te r y to r iu m  P o lsk i. 
R zą d  s a n a c y jn y  u k r y w a  te  ż ą d a n ia  
H it le r a  p rz e d  n a ro d e m  p o lsk im . 
R z ą d y  F r a n c j i  i  A n g lii  p o d  n a c i ­
s k ie m  o p in ii  p u b lic z n e j p ro w a d z ą  
n ie sz c z e re  ro k o w a n ia  ze  Z w ią z ­
k ie m  R a d z ie c k im  w  s p r a w ie  p o ­
m ocy  d la  P o ls k i n a  w y p a d e k  n a ­
p a śc i H it le r a .  B e c k  u p a r c ie  o d m a ­
w ia  p rz y ję c ia  te j  p o m o c y , k o m u ­
n ik u ją c  rz ą d o w i b r y ty j s k ie m u ,  że 
„ P o ls k ę  z  S o w ie ta m i ż a d n e  u k ła ­
d y  w o js k o w e  n ie  łą c z ą  1 n ie  je s t  
in te n c ją  r z ą d u  p o ls k ie g o  t a k i  u -  
k ła a  z aw rze ć " .

T a k  p rz y g o to w a ła  1 d o k o n y w a ła  
się  z d ra d a  n a ro d u  p o ls k ie g o  p rz e z  
s p n a c y jn y  k a p i ta l is ty c z n o -o b s z a r -  
n ic z y  rz ą d  P o lsk i.

Z d ra d z o n y  p rz e z  s a n a c y jn y c h  
w ła d c ó w  n a ró d  p o ls k i  k r w a w ił  w  
n ie ró w n e j  w a lc e . W a lc z y li z  ro z ­
p a c z ą  s t ra c e ń c ó w  ż o łn ie rz e  p o lscy , 
o p u szczen i p rz e z  n a c z e ln e g o  w o ­
d z a  i w ię k sz o ść  o fic e ró w . W alczy li 
ro b o tn ic y  n a  b a r y k a d a c h  W a rsz a ­
w y ' W a lcz y li k o m u n iś c i  k tó ry m  
u d a ło  s ię  w y ła m a ć  k r a ty  s a n a c y j­
n y c h  w ię z ie ń , g in ie  b o h a te r s k ą  
ś m ie rc ią  p o d  O ż a ro w e m  M a r ia n  
B u c z c s .  16 l a t  w ię z io n y  p rz e z  s a ­
n a c ję .

N e rć d  p o ls k i n ie  z ło ży ł b ro n i 
p rzez  c a ły  c zas  o k u p a c j i .  Z d ra d z o - 
n r ^ w ł r o r e - p o - w ie l e k r o ó  p rz e z  s a ­
n a c y jn y c h  a g e n tó w  n a s y la n v c h  do  
p o ’sk ieg o  p o d z ie m ia , p o t r a f i ł  w r e ­
szc ie  p o d  k ie ro w n ic tw e m  P P R  
z o rg a n iz o w a ć  s ię , b y  u d a re m n ić  
p o n o w n e  z a g a rn ię c ie  w ła d z y  p rz e z  
z d ra d z ie c k ą  b u rż u a z ję .  P o  w y z w o ­
le n iu  P o ls k i p rz e z  b o h a te r s k ą  A r-

F e n o m e n ?  Z g o d a . A le  fe n o m e n
czego?

I  g d y  s p ró b u je m y  o d p o w ie d z ie ć  
n a  to  p y ta n ie ,  o d  r a z u  w y jd z ie  n a  
j a w  c a ły  b e z se n s  n a z w y  „cze sk a  lo ­
k o m o ty w a " . T o  k ła m s tw o . Z a to p e k  
n ie  j e s t  m a sz y n ą  —  n ie  j e s t  b e z ­
m y ś ln y m  z e sp o łe m  n a d lu d z k ie j  
s p ra w n o ś c i  m e c h a n iz m ó w  a n a to -  
m ic z n o  -  f iz jo lo g ic z n y c h . Z a to p e k  
p o  p ro s tu  j e s t  w  sw e j d z ie d z in ie  
p rz y k ła d e m  n a  t r a f n o ś ć  a fo ry z m u  
G o e th e g o  o g e n iu sz u : „ G e n iu sz  —  
to  p ra c o w ity  ta le n t" .

T a k . —  Z a to p e k  to  t a le n t  ro z w i­
n ię ty  d o  n a jw y ż s z e j d o sk o n a ło śc i 
p rz e z  z d u m ie w a ją c ą  p ra c o w ito ść , 
p rz e z  p ra c ę  m ó z g u  i  p ra c ę  m ię śn i, 
p rz e z  w y s i łe k  te o re ty c z n e g o  d o c h o ­
d z e n ia  do  m e to d y  t re n in g o w e j  i  
t r u d  p ra k ty c z n e j ,  f iz y c z n e j w a lk i  o 
j e j  re a l iz a c ję .  J e ś l i  w a s  h is to r ia  
z w y c ię s tw  Z a to p k a  z d u m ie w a  i  o -  
s z a ła m ia  —  je ś l i  im p o n u je  i p o ry ­
w a  —  to  n ie c h  poryv*a i  im p o n u je  
w  sp o só b  w ła śc iw y , w  sp o só b  je d y  
n y , k tó ry  w  p e łn i  o d d a  s p ra w ie d l i ­
w o ść  w z o ro w i w ie lk ie g o  b ie g a c z a  
E m ilo w i Z a to p k o w L

P lo tk i  i  b a jk i  o  s e rc u , j a k  m o to r  
i  p łu c a c h  o lb rz y m a  —  to  w ła ś n ie  
p lo tk i  i  b a jk i .  O rg a n iz m  Z a to p k a  
je s t  w  n o rm ie . N a to m ia s t  p o n a d  n o r  
m ę , ty s ią c k r o tn ie  p o n a d  n ią  w z n ió s ł 
s ię  w y s i łe k  d o s k o n a le n ia  s p ra w n o ­
śc i o rg a n iz m u . W o la , d y s c y p lin a ,  
a m b ic ja ,  m ą d ro ś ć  p la n o w a n ia  t r e ­
n in g u , m ą d ro ś ć  ta k ty k a ,  w ie d za  o 
so b ie  i  w ie d z a  o  sp o rc ie , u m ie ję t ­
n o ś ć  o b lic z a n ia  s w y c h  s ił  —  o to  e -  
le m e n ty  rz e c z y w is te j  ta je m n ic y  o -  
w e g o  fe n o m e n u .

B ie g  n a  10 k m  b y ł  rz e cz y w iśc ie  
w ie lk im  b ie g iem . P ię ć  ty s ię c y  m e t ­
ró w  s łu sz n ie  o trz y m a ło  n a z w ę  b ie ­
g u  s tu le c ia  i z a p e w n e  n ie  b ę d z ie  
to  n ig d y  m iły m  w s p o m n ie n ie m  d la  
G a s to n a  R e iffa , że  w ła ś n ie  w  b ie ­
gu  s tu le c ia  u s tą p i ł  z p o la  b e z  w a lk i.

A  c zy m  b y ł  m a ra to n ?
T rz e b a  p a m ię ta ć ,  ż e  n ie  b y ł  ju ż  

ty lk o  m arą jjo n em . M ia ł b y ć  trz e c im  
a k te m  d r a m a tu  lu b  trz e c im  ro z ­
d z ia łe m  ep o su . M ia ł z a m k n ą ć  h i ­
s to r ię  t rz e c h  w a lk  o m ie js c e  w  h i ­
s to r i i  s p o r tu  —  o  je d n o  z  p ie r w ­
szy c h  m ie jsc .

ŚWIATA
^  W  zw iązk u  z n o w ą  n o tą  rząd u  
ra d z ie c k ie g o  p rezy d iu m  R ad y  N a ­
ro d o w e j F ro n tu  N a ro d o w e g o  N ie ­
m iec  D e m o k ra ty c zn y c h  og łosiło  o- 
d ezw ę  do w szy s tk ic h  p a tr io tó w  n ie ­
m ieck ich .

O d ezw a  s tw ie rd za , że  n o ta  Z w iąz­
k u  R ad z ieck ieg o  w sk a z u je  n a ro d o ­
wi n ie m ie ck iem u  d ro g ę  do p o k o ju  
1 w zy w a  w sz y s tk ic h  N iem có w  do 
w a lk i o  p o k ó j i je d n o ść  N iem iec.

P rezy d iu m  Izby  L udow ej NRD 
zw o ła ło  na  5 w rze śn ia  1952 r. p le ­
n a rn e  p o s ied z e n ie  Izby  L u d o w ej w 
ce lu  z a ję c ia  s ta n o w is k a  w o b ec  o s ta t­
n ich  p ro p o z y c ji rad z ie ck ic h , d o ty ­
czą c y ch  ro zw iązan ia  p ro b lem u  N ie ­
m iec . Izba p ow oła  k o m is ję  d la  zb a ­
d a n ia  w a ru n k ó w  p rz e p ro w a d ze n ia  

w o ln y c h  w y b o ró w  o g ó ln o n ie m ie c -  
kich .
^  U ro c z y s te  o tw a rc ie  te g o ro c z n y ch  
M ięd zy n a ro d o w y ch  T arg ó w  L ipsk ich  
n a s tą p i 7 w rze śn ia  br.

ANDRZEJ ZDAHOW
m ię R a d z ie c k ą , władza w  P o lsc e  
p rz e s z ła  w  rę c e  lu d u  p o lsk ieg o .

S a n a c y jn i  z d ra jc y  P o ls k i n ie  
ch cą  p o g o d z ić  s ię  z u t r a t ą  sw e j 
w ła d z y . Z e m ig ra c y jn y c h  n o r  w  
L o n d y n ie , P a ry ż u ,  W asz y n g to n ie , 
M a d ry c ie ,  R zy m ie  s p is k u ją ,  i n t r y ­
g u ją  i  sz c z u ją  p rz e c iw k o  n a ro d o ­
w i  p o ls k ie m u . T r w a ją  w  o b łę d n e j 
w ie rn o ś c i  d la  s w e j p o l i ty k i  z d r a ­
d y  n a ro d u  p o lsk ieg o .

A le  p ró ż n e  są  n ie c n e  k n o w a n ia  
w ro g ó w . K o ła  h is to r i i  nie da się 
zaw ró c ić . „ Polska przestała być 
krajem  biednym , bezbronnym  i n ie ­
zaradnym . ...Minął i  n ie w róci n ig ­
dy w rzesień 1939 roku, m inęła 1 nie  
wróci nigdy hańba bezsilności n a ­
szego kraju, w obec najeźdźców. 
...Lud pracujący n igdy już n ie da 
sobie w ydrzeć w ładzy — a dobra 
w łasnego I dobra sw ej ojczyzny  
nauczył sSę bronić tak jak tego 
w ym aga najw yższa potrzeba... Na  
straży granicy polskiej czuwa nie 
tylko naród polski i  żołnierz pol­
ski. Broni jej w ieczysty, braterski 
sojusz z  ZSRR. Broni jej przyjaźń  
z N iem iecką Republiką Dem okra­
tyczną". (Bolesław  Bierut).

W rz e s ie ń  1952 ro k u  z a s ta je  n a ­
r ó d  p o ls k i w  t r a k c ie  z w y c ię sk ie g o  
w y k o n y w a n ia  w s p a n ia ły c h  z a d a ń  
P la n u  6- le tn ie g o . Z a s ta je  go  w  
p e łn e j  św iad o m o śc i s y tu a c j i  w e w ­
n ę tr z n e j  1 m ię d z y n a ro d o w e j,  w  a t ­
m o s fe rz e  w a lk i  o d a lsz e  p o d n o sze ­
n ie  d o b ro b y tu  m a te r ia ln e g o , n a j ­
s z e rs z y c h  m a s  lu d o w y c h , w a lk i  o 
u m o c n ie n ie  s iły  o b ro n n e j  k r a ju ,  o 
z w ię k s z e n ie  w k ła d u  P o ls k i w  s iłę  
św ia to w e g o  o b o zu  p o k o ju  i  w o l­
n o śc i, k tó re m u  p rz e w o d z i Z w ią z e k  
R ad z ie c k i. W rz e s ie ń  1952 r o k u  z a ­

s ta je  n a ró d  p o ls k i w  a tm o s fe rz e  
p rz y g o to w a ń  do  p ra w d z iw ie  w o l­
n y c h , ró w n y c h , ta jn y c h  i  p o w ­
s z e c h n y c h  w y b o ró w  d o  S e jm u , w y ­
b o ró w , k tó r e  s ta n ą  s ię  m a n if e s ta ­
c ją  je d n o ś c i n a ro d u  p o ls k ie g o  n a  
g ru n c ie  w a lk i  o ro z b u d o w ę  go­
s p o d a rc z ą  P o ls k i ,  n a  g ru n c ie  w a lk i
0  p o k ó j, w a lk i  p rz e c iw k o  k n o w a ­
n io m  p o d ż eg a c z y  w o je n n y c h , w a l ­
k i  o  d a lsz e  w z m o c n ie n ie  p rz y ja ź n i
1 so ju sz u  ze  Z w ią z k ie m  R a d z ie c ­
k im , o  d a lsz y  ro z w ó j b r a te r s k ic h  
s to s u n k ó w  z  k r a ja m i  d e m o k ra c ji  
lu d o w e j i  ze  w s z y s tk im i m iłu ją c y ­
m i p o k ó j n a ro d a m i.

J. W.

M IJ A J Ą  dziś c z te ry  ła ta  od 
śm ie rc i A n d rz e ja  Z danow a. 

Są w  h is to r i i  n a ro d ó w  lu d z ie , o 
k tó ry c h  p a m ię ć  żyć  będzie  
w ieczn ie , Do n ic h  n a le ży  A n ­
d rze j Z danow , n ie s tru d z o n y , o- 
f ia rn y  b o jo w n ik  o p o k o jo w e , so ­
c ja lis ty c z n e  ju tro  lu d zk o śc i, 
w ie rn y  u c z e ń  1 to w a rz y sz  b ro n i 
Jó ze fa  S ta lin a , w y b itn y  dz ia łacz  
W K P(b) i m ię d zy n aro d o w eg o  ru ­
chu  ro b o tn icz eg o .

P rze d w czesn a  śm ie rć  p rz e rw a ­
ła  p a sm o  p ię k n e g o  ży c ia  A n ­
d rz e ja  Z danow a , cz ło w iek a , do 
k tó re g o  ja k ie  s to su ją  s ię  s ło w a  
w ie lk ie g o  p is a rz a  fran cu sk ieg o , 
V ic to ra  H ugo , że „ci, k tó rz y  ży ­
ją , to  ci, k tó rz y  w a lc z ą ” .

C a le  ż y c ie  A n d rz e ja  Z danow a  
b y ło  w a lk ą . B yło n ią , g d y  ja k o  
l& -letn i c h ło p ie c  w  1912 ro k u  
d z ia ła ł w  re w o lu c y jn y c h  o rg a n i­
zac ja c h  m łodz ieżow ych , g d y  w  
la ta c h  p ó ź n ie jsz y c h  b ra ł c zy n n y  
u d z ia ł w  p rz y g o to w a n iu  W ie l­
k ie j R ew o lu c ji P a źd z ie rn ik o w ej. 
Było n ią , g d y  w  w a lc e  p rzec iw ­
k o  h itle ro w sk ie m u  n a je źd źcy  
k ie ro w a ł o b ro n ą  n ie zw y c iężo n e ­
go  L en in g rad u , a  sw y m  p rz y k ła ­
dem , sw ą  o d w ag ą  b y ł w zorem  
d la  w sz y s tk ic h  b o h a te rsk ic h  o- 
b ro ń c ó w  so c ja lis ty c zn e j o jczyz- 

n y -W alcz y ł A n d rz e j Z danow , de ­
m a sk u jąc  w  1947 ro k u  a m e ry ­
k a ń sk ic h  p o d żeg a czy  w o je n n y ch  
1 n a k re ś la ją c  w y ty c z n e  w a lk i o 
p o k ó j d la  p a r ti i  k o m u n is ty cz ­
n y c h  i ro b o tn iczy c h . W alczy ł 
d e m a sk u ją c  z d ra d z ieck ą  ro lę  
b a n d y  tilo w sk ie j. Po dz iś  dz ień  
an a liz a  s y tu a c ji  m ięd zy n aro d o ­
w e j d o k o n a n a  p rzez  A n d rz e ja  
Z d an o w a  w  1947 ro k u  je s t  a k ­
tu a ln a , a w y p a d k i, k tó re  n a s tą ­
p iły  .w la ta c h  p ó źn ie jszy ch  p o ­
tw ie rd z iły  g łę b o k ą  je j tra fn o ść .

W k ró tc e  ro zp o c zn ą  s ię  w  M o­
sk w ie  h is to ry c z n e  o b ra d y  X IX  
Z jazdu  W K P(b) —  o b ra d y  b u ­
d o w n iczy ch  kom un izm u . N ie  d o ­
ży ł te] ch w ili A n d r7e | Zdanow , 
a le  ż y ją  idee , d la  k tó ry c h  w a l­
czy ł 1 d la  k tó ry c h  żył. O n e  to 
p rz y św iec a ć  b ę d ą  ob rad o m  XIX 
Z jazdn , k tó ry  w y ty c z y  da lszą  
d ro g ę  w a lk i o te  sp ra w y , k tó ­
ry m  w sz y s tk ie  sw e  uczuc ia , 
w szy s tk ie  sw e  m y śli p o św ięca ł 
A n d rze j Z danow .

VII dzień  Spartak iady
ZS „Gwardia"

(D o k o ń c zen ie  ze s tr . 1 e)) g

Gwidon ^ikiaszewski

Nasza Jadzia
—  C o w y  tu  ro b icie?
—  P r z y g o to w u je m y  s i?  do  M ie ­

s ią ca  O d b u d o w y  W a r sz a w y .
-------------------------

G ra ja  3.58,8, 2. K u śm irek  W ro c ław  
4.02,4, 3. Z ió łk o w sk i Bdg. 4.07,6.

W  fin a le  rz u tu  m io te m  w y g ra ł 
z d e c y d o w a n ie  M as ło w sk i B ydgoszcz 
48.44 p rz e d  K ow alsk im  W a rsz a w a  
40.02, 3. K ró l B ydgoszcz 39,08, 4. N i­
w iń sk i W ro c ław .

W  d y sk u  k o b ie t zw y cięż y ła  Jań - 
c zak  P oznań  34,70, p rze d  Ł ap ta- 
s ió w n ą  K ra k ó w  33,45 i  S k rzy p czak  
B ydgoszcz 30,43.

EM O C JE W  SIA T K Ó W C E

W  fin a ło w y m  m eczu  s ia tk ó w k i 
m ęsk ie j d ru ż y n a  W ro c ła w ia  sp o tk a- 
ła  s ię  z z esp o łem  W arszaw y .

M ecz b y ł b a rd zo  d ram a ty czn y . W  
I sec ie  w ro c ła w ian ie  p o czą tk o w o  
g ra ją  żle, n ic  im  n ie  w y chodzi, i 
w a rsz a w ia c y  p ro w a d z ą  13:6. T eraz  
zesp ó l W ro c ła w ia  zaczy n a  g rać  co­
raz  le p ie j, u z y sk u je  p u n k t za  p u n k ­
tem , d o p ro w ad za  do  s tan u  14:13, a le  
s e ta  p rz e g ry w a  14:16. W  d rug im  i 
trzec im  m a ją  z d ec y d o w a n ą  p rz e w a ­
g ę  i w y g ry w a ją  je  17:5, 15:4. W a r­
szaw ia cy  je d n a k  o trz ą s a ją  s ię  n ie ­
co  z p rz e w a g i w ro c ła w ia n  i zd o b y ­
w a ją  s e ta  1 i : 15. D e cy d u ją c y  se t 
n a le ży  je d n a k  do  d ru ż y n y  w ro c ła w ­
sk ie j, k tó ra  w y g ry w a  go  15:10, u zy ­
s k u ją c  o s ta te c z n e  zw y c ię s tw o  3:2.

W  d ru g im  sp o tk an iu  fina łow ym  
G d ań sk  p o k o n a ł K a to w ice  3:0.

W  s ia tk ó w c e  k o b ie t d e cy d u jąc e  
s p o tk a n ie  o m is trzo s tw o  S p a rtak ia - 
d y  p o m ięd z y  K rak o w em  a  W ro c ła ­
w iem  ro z s trz y g n ą ł na  sw ą  ko rzy ść  
K rak ó w  3:0. W  d rug im  fin a ło w y m  
m eczu  G d ań sk  w y g ra ł z  K a to w ica ­
m i 3:1.

W  k o szy k ó w c e  m ę sk ie j p e w n y  fa 
w o ry t do  1-go m ie jsca  — K raków , 
w y g ra ł z B ydgoszczą 68:36, a  Łódź 
p o k o n a ła  K a to w ice  50:31.

S p o tk a n ie  Z ielona  G ó ra  —  Poznań

w  k o szy k ó w c e  ż eń s ld e j w y g ra ł Poz­
n a ń  33:21, a G d ań sk  zd o b y ł na  W ro ­
c ław iu  p u n k ty  b ez  w alk i.

TENIS

N a jb a rd z ie j in te re s u ją c y m  p o je ­
d y n k iem  w  sp o tk an iac h  ten iso w y ch , 
b y ł m ccz w  g rze  p o d w ó jn e j m ęż­
czyzn pom ięd zy  p a rą  k a to w ick ą : —  
J . C h y tro w sk i, H. S k o n eck i a  p a rą  
p o z n ań sk ą  —  T om aszew sk i, K ra ­
m er. Po ży w ej g rze  w y g ra li Ś lązacy  
6:1, 6:2, 4:6, 6:3.

W  g rze  p o d w ó jn e ! k o b ie t m is ­
trz o s tw o  zd o b y ła  p a ra  Ja śk o w ia - 
ków na , C eg liń sk a  Poznań , po  zw y­
c ię s tw ie  n a d  p a rą  k ra k o w sk ą  K uba- 
lan k ą , F lo rk iew icz , 6:2, 12:10.

J e d y n y  ty tu ł m is trzo w sk i d la  w ro ­
c ła w sk ich  ten is is tó w  u z y sk a ła  ju ­
n io rk a  S ze ren k p w sk a , zw y c ięż a jąc  
w  fin a le  g ry  p o je d y n c ze j Ż u k ó w n ę  
L ublin  6:0, 6:1.

G ra m ieszana  ju n io ró w  fina ł: Żm i. 
ja n k a , Ż m ija  K a tow ice  —  W to d ar- 
czy k ó w n a , R óżk iew icz  P oznań  6:5, 
0:6,6:5.

G ra  p o d w ó jn a  ju n io ró w  —  fina ł: 
R óżkiew icz, K an ik o w sk i Poznań  —  
P ieczonka, W a rd a s  K raków  8 :6, 6:1.

G R UN D M A N  ZW YCIĘZCĄ 
W Y ŚCIG U  KOLARSKIEGO

Z dużym  za in te re so w a n iem  ocze ­
k iw a ła  p u b lic zn o ść  p rz y ja zd u  n a  
S tad io n  O lim p ijsk i k o la rzy  b io rą cy ch  
u d z ia ł w  w y śc ig u  I ki. n a  d y s tan s ie  
200 kra'.

K o la rze  w y s ta r to w a li n a  u l. Szy­
m a n o w sk ieg o . P rzez  d łuższy  czas 
je c h a li zw ar tą  g ru p ą . N a  60 km  u - 
ry w a ją  s ię  S y p n iew sk i i K ozłow ski. 
U c iek in ie rzy  co raz  b a rd z ie j o d d a la ­
ją  się  od  re sz ty  k o la rzy , a  na  p ó ł­
m e tk u  m a ją  ju ż  10 m m . p rzew ag i. 
J e d n a k  n ie  w y trz y m u ją  sam o tn e j 
ja z d y  i n a  130 km . p o z w a la ją  s ię  
do jść  śc ig a jący m .

N a  s tad io n  w p a d a  ośm iu  zaw o d ­
n ik ó w . G ru p ę  p ro w ad z i G ru n d m an  
W ro c ław , k tó ry  m im o zac ię te g o  fi­
n iszu  p o z o s ta ły c h  k o la rz y  n ie  o d ­
d a je  p ro w a d z en ia  aż a o  k o ń ca  i 
p ie rw sz y  p rz e je żd ż a  m etę . D o p ie ro  
za  ja k ie ś  5 m in u t za tą  g ru p ą  w je ż ­
d ża  n a  s ta d io n  sam o tn y  K am ińsk i 
O lsztyn , a  3 m in. za nim  d ru g a  g ru ­
pa. N a tra s ie  w y co fa li się  dw aj k a n ­
d y d a c i do  p ie rw sze g o  m ie jsca : 
J a m ró z  W ro c ia w  i S ta n d k e  W arsz a ­
w a.

W y n ik i: 1. G ru n d m an  W ro c ła w
5.50.27, 2. J u re k  W arsz a w a  5 50,28, 
3. K o n o p k a  W arsz a w a  5.50,29, 4.
S y p n ie w sk i W a rsz a w a  5.50,29, 
5. K oz łow sk i P o zn ań  5.50,40.

W  w y śc ig u  d la  III k la sy  n a  dy ­
s tan s ie  50 km . zw y cięży ł Sam icz 
W ro c ław  p iz e d  K rak o w sk im  W a r­
szaw a. (kszj
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go b u d o w n ic tw a  p rz e o b ra ż a ją c e g o  
o b lic z e  z iem i i  d z ie je  lu d zk o śc i.

B Ę D Z IE M Y  U M A C N IA Ć  
F R O N T  N A R O D O W Y

VAj  K A M P A N II w y b o rc z e j p o g łę ­
b im y  łączn o ść  z m a sa m i p r a ­

c u ją c y m i i u m o c n im y  F r o n t  N a ro ­
d o w y  w  p rac ;’ i w a lc e  o d a lsz y  
ro z w ó j i ro z k w it  P o ls k i L u d o w e j, 
w  w a lc e  o  p o k ó j i  n le c fc u r -a ln o jf e .  
z je d n o cz o n y c h  z ie m  p o lsk ic h  p rz e ­
c iw k o  z b ro d n ic z e j p o li ty c e  im p e ­
r ia l iz m u  a m e ry k a ń s k ie g o  i  z ac h o d - 
d n io  -  n ie m ie ck ieg o , z m ie rz a ją c e g o  
do  n o w e j w o jn y  ś w ia to w e j,  do  n o ­
w eg o  n a ja z d u  n a  P o lsk ę , n a  Z w ią ­
zek  R ad z ie c k i 1 w s z y s tk ie  k r a je  
w y z w o lo n e  z  ja rz m a  k a p i ta łu .

B ęd z ie m y  u m a c n ia ć  F r o n t  N a ro ­
d o w y  w  w a lc e  o  z a c ie ś n ie n ie  i  p o ­
g łę b ie n ie  b ra te r s k ie j  i  n ie ro z e rw a l­
n e j p rz y ja ź n i i so ju sz u  z p rz o d u ją ­
cy m  lu d z k o ś c i Z w ią z k ie m  R a d z ie c ­
k im , w y z w o lic ie le m  n a ro d ó w , o p o ­
k ą  p o k o ju  ś w ia to w e g o , o  z a c ie ś n ie ­
n ie  w s p ó łp ra c y  i  p rz y ja z n y c h  s to ­
su n k ó w  łą c z ą c y ch  P o ls k ę  L u d o w ą  
z b r a tn ią  C ze c h o s ło w a c ją , z N ie ­
m ie c k ą  R e p u b l ik ą  D e m o k ra ty c z n ą  i 
w sz y s tk im i k r a ja m i  d e m o k ra c j i  lu ­
d o w e j, z w sz y s tk im i s i ła m i p o s tę ­
p o w y m i, b ro n ią c y m i p o k o ju  i p rz e ­
c iw s ta w ia ją c y m i s ię  im p e r ia l is ty c z ­
n e m u  b a rb a rz y ń s tw u  i  lu d o b ó j­
s tw u .

B ęd z ie m y  u m a c n ia ć  F r o n t  N a ro ­
d o w y  w  p ra c y  1 w a lc e  o d a lsz y  
w s z e c h s tr o n n y  ro z w ó j g o sp o d arcz y  
n a sz e j o jcz y zn y , o p rz e d te rm in o w ą  
re a l iz a c ję  w ie lk ie g o  P la n u  6 - le t-  
n ieg o  i n a s tę p n e g o  p la n u  w ie lo le t­
n iego , o P o ls k ę  w ie lk ie j  m e ta lu rg i i  
i w ie lk ie j ch em ii, P o ls k ę  z a jm u ją ­
cą  h o n o ro w e  m ie js c e  w ś ró d  n a j ­
b a rd z ie j  ro z w in ię ty c h  k ra jó w  E u ­
ro p y .

B ęd z ie m y  u m a c n ia ć  F r o n t  N a ro ­
d o w y  w  p ra c y  i  w a 'lce  o d a ls z y  ro z ­
w ó j i  r o a k w it  Z iem  O d z y sk a n y c h , 
z iem , w  k tó ry c h  sp o c z y w a ją  p r o ­
ch y  n a sz y c h  p ra o jc ó w , z iem  p rz e ­
s ią k n ię ty c h  k rw ią  b o h a te rs k ic h  żo ł­
n ie rz y  ra d z ie c k ic h  i p o lsk ic h , z ro ­
szo n y c h  p o te m  m ilio n ó w  ro b o tn i­
k ó w  i c h ło p ó w  p o lsk ic h , k tó ry c h  o - 
f ia m a  i tw ó rc z a  p ra c a  z am ie n iła  te  
z ie m ie  z p o w o je n n eg o  c m e n ta r z y k a  
w  k r a j  tę tn ią c y  ży c iem , w  k u ź n ię  
s iły  i p o tęg i R ze c z y p o sp o lite j L u d o ­
w e j.

B ęd z ie m y  u m a c n ia ć  F r o n t  N a ro ­
d o w y  w  p ra c y  i  wTa lc e  o p o g łę b ie ­
n ie  i  p rz y ś p ie s z e n ie  d o k o n y w u ją c e j 
s ię  w  P o ls c e  w ie lk ie j  re w o lu c ji  
k u l tu r a ln e j ,  o d a ls z y  ro z w ó j s z k o l­
n ic tw a  w sz y s tk ic h  szczeb li, o  p e ł­
n e  z ab e z p ie c z e n ie  k a ż d e m u  d z ie ck u  
p o ls k ie m u  w y k s z ta łc e n ia  co  n a j ­
m n ie j w  z a k re s ie  s z k o ły  s ie d m io ­
le tn ie j  i s to p n io w e , a le  c o ra z  s z e r­
sze  z ab e z p ie cz e n ie  s e tk o m  ty s ię cy  
u z d o ln io n e j m ło d z ie ży  w y k s z ta łc e ­
n ia  w  z a k re s ie  szk o ły  ś re d n ie j  i 
W yższej, o  w s z e c h s tro n n y  ro zw ó j 
s ie c i b ib lio te k , ś w ie tl ic , k in , t e a t ­
ró w , m u zeó w , d o m ó w  k u l tu r y ,  b u rs  
s tu d e n c k ic h , s a l  w y s ta w o w y c h , 
p a rk ó w , s ta d io n ó w  s p o rto w y c h , o 
d a lsz y  w z ro s t n a k ła d u  k s iąż e k , g a ­
z e t  1 c za so p ism , o ro z k w it p o lsk ie j 
s o c ja lis ty c z n e j l i t e r a tu r y  i  s z tu k i, 
n a u k i  I k u l tu r y .

B ędziem y  u m a cn iać  F ro n t N a ro ­
d o w y  w  p ra c y  i w a lce  o da lsze  
p o d n ie s ien ie  s to p y  ż y c io w e j m as 
p ra c u ją c y c h  w  o p a rc iu  o w zro st 
p ro d u k c ji p rz e m y sło w e j, b u d o w la ­
ne j i ro ln icz e j, w  o p a rc iu  o ro z ­
w ój w sp ó łzaw o d n ic tw a  i  w z ro st 
w y d a jn o śc i p ra c y , o p o s tęp  te c h ­
n iczn y  w  p rze m y śle  i  ro ln ic tw ie , o 
rozw ój sp ó łdzie lczośc i, zw łaszcza  
sp ó łd z ie lczo śc i p ro d u k c y jn e j, o dal-

W IELKA k a m p a n ia  w y b o rc z a  do 
S e jm u  P o lsk ie j R zeczy p o sp o li­

te! L u d o w ej w tn n a  b y ć  —  m ów ił 
E d w ard  O ch ab  i n ie w ą tp liw ie  b ę ­
dzie  o k re sem  w y tę żo n e j m o b iliz ac ji 
m a s  d la  w ypełnttenia  z ad ań  F ro n lu  
N aro d o w eg o , a zarazem  b ęd zie  w ie l­
k ą  m a n ife s tac ją  z w y c ię sk ie j s iły  i 
z w arto śc i tego  fron tu .

W ie le  zm ien iło  się  w  P o lsce  od 
czasu  p o p rzed n ich  w y b o ró w  se jm o - i 
w y c h  w  1947 r.

N ow a  K o n s ty tu c ja  1 O rd y n a c ja  
W y b o rc za  g w a ra n tu ją , że ty lk o  lud  | 
p ra c u ją c y  w y su w a  k a n d y d a tó w  do j 
S e jm u, a w ięc  re a k c ja  i a g e n tu ry  i 
im p e ria lis ty c z n e  raz  na  zaw sze  m u . 
szą s ię  p o ż eg n a ć  z n a d z ie ją  p rze - i 
fo rso w a n ia  do S e jm u  sw y ch  p rz e d ­
s taw ic ie li.

W  to k u  k a m p a n ii w y b o rcze j b ę ­
dz iem y  dążyć  do zac ie śn ien ia  b r a ­
te rs k ie j  łączn o śc i ze s tro n n ic tw a m i, 
k tó re  w ra z  z nam i s to ją  n a  g ru n c ie  
w a lk i o so c ja lizm  p o d  k ie ro w n ic ­
tw em  k la sy  ro b o tn icze j, z o rg a n iz a ­
c jam i m asow ym i, k tó re  m o b il1’’” jn 1 
lu d  p ra c u ją c y  do w a lk i o p o k ó j i j 
P lan  6-le tn i, z m ilionam i b e zp a rt j- . 
n y c h  p a trio tó w , ro b o tn ik ó w , ch io - J 
pów , in te lig e n tó w , m ężczyzn  i ko- 1 
b ie t, b u d u ją c y c h  zg o d n ie  z. h asłam i 
p a rtii  i w sk a zan iam i to w arzy sza  
B ie ru ta  siłę, w ie lk o ść  i szczęście  
P o lsk ie j R zeczy p o sp o lite j L udow ej. | 

W ro g o w ie  Po lsk i 'f.udow ej, im p e - 1 
r ia liś c i a n g lo  - a m e ry k a ń sc y  i za- j 
ch o d n io  . n ie m ieccy  c h c ie lib y  roz­
b ic ia  n asz eg o  n a ro d u , lam e n tu ją , że 
n ie  m a w  P o lsce  ta k  c h a ra k te ry s ­
ty c z n eg o  d la  s to su n k ó w  b u rżu e zy j-  
n y c h  ja rm a rk u  w y b o rczen o , że n ie  | 
m a  k łó tn i i sn o ró w  w śród  s tro n ­
n ic tw  i o rg a n izac ji obozu  d em o k ra ­
tycznego .

la m e n ty  1 o szc7er« tw a lmneriaM - 
s tó w  n ie  zd adzą  s ię  im n a  nic, n ie  
uda  się im  w bić  k lin a  m iędzy  ró żn e  
s tro n n ic tw a  i cz ło n y  n aszeg o  obozu  
lu d o w o  .  d e m o k ra ty czn eg o , k tó ry  
sk u n ia  p a trio tó w . k ló ^ ’ sk u c ia  
w sz y s tk ic h  P o laków , .rze te ln ie  m iłu ­
ją c y ch  sw ą .o jczy zn ę , sk u p ia  p a lrio - 
tów  o ró żn y ch  n ie ra z  p o g lą d ach , 
le c z  ca łk o w ic ie  z g o d n y ch  w  u jm o ­
w a n iu  n a cze ln v c h  zadfló oo ó ln o n a- 
rod o w y ch  w  obecnym  o k re s ie , c a ł­
k o w ic ie  je d n o m y śln y ch  i z w arty ch  
w  w a lce  o b ezp iec zeń s tw o  Po lsk i j  

i  je j  rozkw it, o p okó j i P lan  6-le tn i 
W  S e jm ie  Polf.kiet R zeczypospo ­

li te j  L udow ej n ie  b ęd zie  p rz e d s ta ­
w ic ie li re a k c ji i o b cy ch  ag en tu r, 
a le  b ę d ą  w nim  re p re z e n to w a n e  
w sz y s tk ie  ży w e  i tw ó rcz e  w a rs tw y  
1 s iły  n a ro d u .

BRATERSK \  W IEŻ PA R TY JN Y C H  
I B EZPARTYJNYCH

t  ZPR je s t  re p re z en ta n te m  1 o- 
’ b ro ń c ą  in te re só w  ca łeg o  ludu  

p ra c u ją ce g o , p a r ty jn y c h  i b e z p a r­
ty jn y c h  b u d o w n iczy ch  P o lsk i L udo­
w e  |.

W  now y m  S e jm ie  p o s ło w ie  z ra ­
m ien ia  PZPR b ę d ą  ja k  d o ty ch czas  
b ro n ić  i re p re z en to w a ć  in te re s y  za ­
ró w n o  p a r ty jn y c h  jak  i b e z p a r ty j­
n y c h  ro b o tn ik ó w , ch ło p ó w  p ra c u ją ­
c y ch  i in te lig e n c ji.

R ó w n o cześn ie  je d n a k  p ra g n ie m y  
p o d k re ś lić , że w  o b e cn e j sy tu a c ji 
po  ro zg ro m ien iu  g łó w n y ch  sil re ­
a k c j i  u w ażam y  za s łu szn e  1 celow e, 
a b y  w  no w y m  S e jm ie  zn a laz ło  się 
w ię ce j n iż w  p o p rzed n im  p osłów  
b e z p a r ty jn y c h , w y su n ię ty c h  p rzez  
o rg a n iz a c je  ludu  p ra c u ją ce g o , c ie ­
szą c y ch  się  zau fan iem  sw ego  ś ro d o ­
w isk a , w y ró ż n ia ją cy c h  się  o fia rn ą  
p ra c ą  d la  P o lsk i L udow ej.

N ie  u leg a  w ą tp liw o śc i, że p o d o b ­
n ie  z a p a tru ją  s ię  na  to z ag a d n ien ie  
w sz y s tk ie  s tro n n ic tw a  i o rg a n iz a c je  
re p re z e n to w a n e  na  d z is ie jsze j k o n ­
fe re n c ji o g ó ln o p o lsk ie j.

W  to k u  k am pon ii w y b o rcze j PZPR 
zac ie śn i w ięź łą czącą  a w a n g a rd ę  
k la sy  ro b o tn icz e j z ca ły m  ludem  p ra  
cu jący m , p a r ty jn v c h  z b e z n n r t ''tn v -  
m i, u czyn i w szy stk o , co w je j s iła ch , 
ab y  p o g łęb ić  so ju sz  ro b o tn iczo  - 
ch ło p sk i i um o cn ić  F ro n t N aro d o w y .

F ro n t N a ro d o w y  w  w a lce  o pokó j 
1 P lan  6-le tn i, o s iłę  i ro zk w it Pol-1 
sk i n ie  je s t  ty lk o  p o s tu la tem , a le  re ­
a ln y m  fak tem , m a jący m  og ro m n e  
z n ac zen ie  p o lity cz n e

S p o tk a liśm y  się dziś d la  o m ó w ie­
n ia  w ę z ło w y c h  z a g a d n ie ń  z w ią z a ­
n y c h  z w y b o ram i do S ejm u, a le  
z je d n o cz en i je s te śm y  od d aw n a  i po ­
z o s ta n ie m y  z jed n o czen i w  s łużb ie  
d la  o jczyzny , w  b u d o w n ic tw ie  sło ­
n eczn eg o , so c ja lis ty c zn e g o  ju tra  n a ­
szego n a rodu .

P r z y k ła d e m  z a g rz e w a ją c y m  do 
w a lk i  o s p o łe c z e ń s tw o  so c ja lis ty c z ­
ne, je s t  d la  n a s  Z w ią z e k  R a d z ie c ­
k i. m o ra ln o -p c l i ty c z n a  je d n o ść  n a ­
ro d ó w  ra d z ie c k ic h , g ig a n ty c zn a  p r a ­
ca tw ó rc z a  ro b o tn ik ó w  i  k o łc h o ź ­
n ik ó w  ra d z ie c k ic h .

W s p a n ia ły m  o b ra z e m  te j  p ra c y  
J e s t  o g ło szo n y  w  zw iąz k u  z h is to ­
ry c z n y m  X IX  Z ja z d e m  W K P (b ) 
n o w y  p la n  5 - le tn i, p la n  p o k o jo w e -

3ze o g ra n ic z an ie  i ru g o w a n ie  w y ­
z y sk iw aczy , k u ła k ó w  i w sz e lk ie g o  
ro d z a ju  e le m en tó w  s p e k u la c y jn y c h , 
p ró b u ją c y c h  w  im ię  sw y c h  sob k o w - 
sk ich  in tą je s ó w  p rz e c iw s ta w ić  się  
w oli n a ro d u  i żyć  k o sz tem  lu d u  p ra ­
cu jąceg o .

W ła d z a  lu d o w a  m a  dość  sił, a b y  
p o k rzy żo w ać  z ap ę d y  i m a c h in a c je  
sp ek u lan tó w , k u ła k ó w  i ró żn eg o  
a u to ra m e n tu  n ie d o b itk ó w  k la s  p a ­
so ży tn iczy ch , k tó re  p rzez  sw ą  an- 
ty lu d o w ą  p o s ta w ę  i  d z ia ła ln o ść  fa k ­
ty czn ie  p o s ta w iły  s ię  p o za  n a w ia s  
życi-a n a ro d u , s ta ły  s ię  o p o rą  i na* 
rzędziem  im p e ria lis ty c zn y c h  w ro ­
gów  P o lsk i.

W  to k u  k a m p a n ii w y b o rc z e j b ę ­
dz iem y  u m acn iać  F ro n t N a ro d o w y  
w  p racy , w  w a lce  o p rz e zw y c ię że ­
n ie  w sze lk ich  w p ły w ó w  id eo lo g ic z ­
n y ch  b u rż u a z ji i re a k c ji,  n a c jo n a ­
lizm u i k o sm o p o lity zm u , so c ja ld e - 
m o k ra ty z m u  i o p o rtu n izm u , p rzec iw  
w sze lk im  p rz e ja w o m  k o ru p c ji i k u ­
m o te rs tw a , b ezd u szn eg o  b iu ro k ra ­
tyzm u i p a ń sk ie g o  s to su n k u  do  lu ­
dzi p ra c y , p rz ec iw  w sze lk im  p ró ­
bom  ro z b ija n ia  je d n o śc i ludu  p r a ­
cu ją ce g o  i  n a ro d u  p o lsk ieg o .

B ędziem y  u m a c n iać  F ro n t N a ro ­
d ow y  p o k o n u ją c  tru d n o śc i to w a ­
rz y s zą c e  s z y b k ie m u  p rz e z w y c ię ż a ­
n iu  p rz e k lę te g o  d z ied z ic tw a  k a p i ta ­
lizm u. B ędziem y u m a c n iać  F ro n t 
N aro d o w y , z ab e z p ie cz a ją c  szy b k i 
rozw ój n asze g o  k ra ju . B ędziem y 
u m a c n iać  F ro n t N a ro d o w y  w w a l­
ce z im peria lizm em , w  w a lce  z jego  
a g e n tu ra m i i ich zb ro d n iczy m i an- 
ty lu d o w y m i i a n ty p o lsk im i m a c h i­
n ac jam i.

U m acn ia ją c  F ro n t N a ro d o w y  w 
w a lce  o p o k ó j i n ie n a ru sz a ln o ś ć  n a ­
s zy c h  g ra n ic , o ro z k w it  g o sp o ­
d a rc z y  i k u l tu r a ln y  P o ls k i, o

d o b ro b y t n a ro d u  i  n ie u s ta n n ą  p o p ra ­
w ę  lo su  p ro s te g o  cz ło w iek a , o l i­
k w id a c ję  w sz e lk ie g o  w y z y sk u  1 
w sz e lk ie j k rz y w d y  lu d z k ie j, o s iłę  i 
szczęśc ie  Po lsk i L udow ej, będ z iem y  
ró w n o cześn ie  z w ięk sza li n a sz  n a ro ­
d o w y  w k ład  w  w ie lk ie  i ś w ię te  m ię ­
d z y n a ro d o w e  dzie ło  o b ro n y  p o k o ju  i 
w o ln o śc i n a ro d ó w  zag ro żo n y c h
p rze z  zb ro d n iczą , a g re sy w n ą  p o li ty ­
kę  a m e ry k a ń sk ic h  m ilia rd e ró w , m i- 
l i ta ry s tó w  i  lu d o b ó jcó w .

W  to k u  k a m p a n ii w y b o rc z e j i w  
p ó ź n ie jsz e j p ra c y  n a sz e j w  S e jm ie  
i p oża  S e jm em  b ę d z iem y  u m acn iać  
F ro n t N a ro d o w y  w  o p a rc iu  o n o w ą  
K o n sty tu c ję , tę  w ie lk ą , h is to ry c z n ą  
K a rtę  Z d o b y czy  i o s ią g n ięć  lu d u  i 
n a ro d u  p o lsk ieg o , w  o p a rc iu  o w ie l­
k ie  p o s tęp o w e  i re w o lu c y jn e  t r a d y ­
c je  n a sz e g o  n a ro d u , o k tó ry c h  tak  
p ię k n ie  i g łę b o k o  m ó w ił w  S ejm ie  
U staw o d aw czy m  to w a rz y sz  B ie ru t w 
cza s ie  d e b a ty  k o n s ty tu c y jn e j .

KU DALSZYM  ZW Y C IĘSTW O M

PO LSKA Z jed n o c z o n a  P a rtia  R o­
b o tn ic z a  w  śc is łe j w sp ó łp ra cy  

ze s tro n n ic tw a m i p o lity c z n y m i i o r ­
g a n iz ac ja m i m a so w y m i u czy n i 
w sz y s tk o , a b y  lud  p ra c u ją c y  zg o d ­
n ie  z p rz ep isa m i K o n s ty tu c ji i o r ­
d y n a c ji w y b o rc z e j m óg ł w y s u ­
n ą ć  i w y b ra ć  ja k o  p o s łó w  do S e j­
m u n a jb a rd z ie j p rz o d u ją c y c h  i o* 
f ia rn y c h  p rz e d s ta w ic ie li ro b o tn i­
ków , ch ło p ó w  p ra c u ją c y c h , in te l i ­
g en c ji, rzem ie śln ik ó w , w o jsk a , k o ­
b ie t i m łodzieży .

Z a h a rto w a n a  w  b o ja c h  P o lsk a  
Z jed n o c z o n a  P a rtia  R obo tn icza , 
w ie rn a  n au k o m  M ark sa , E nge lsa , 
L en in a  i S ta lin a , w ie rn a  iła w n y m  
tra d y c jo m  W ary ń sk ie g o , J^zierżyń- 
sk iego , M arch le w sk ie g o , Buczka, 
N o w o tk i, Ś w ie rcz ew sk ieg o , w ie r­
na  k la s ie  ro b o tn icz e j, lu d o w i i n a ­
ro d o w i p o lsk iem u , p o d  p rzew o d em  
W ie lk ieg o  B udo w n iczeg o  P o lsk ie j 
R zeczy p o sp o lite j L udow ej to w a rz y ­
sza B o lesław a B ieru ta , w so ju szu  z 
Z S L  i SD , w  o p a rc iu  o z a u f e r ie  
w ie lo m ilio n o w y ch  m as b e zp a r­
ty jn y c h  lu d z i p ra c y  p rz e p ro ­
w a d z i z w y c ię sk o  k a m p a n ię  w y ­
b o ró w  do  S e jm u  i p o w ie d z ie  n a ­
ród p o lsk i do  d a lsz y c h  zw y c ię s tw  
w  m arszu  ku  so c ja lizm o w i. (D ługo­
trw a łe  o k lask i).

Z j e d n o c z o n e  S t r o n n i c t w o  L u d o w e
wierne zasadzie sojuszu

robotniczo - chłopskiego
pójdzie do wyborów 

w ramach Frontu Narodowego
Przemówienie w iceprezesa  N K W  Z S L  

Stefana Ignara
Z JE D N O C Z O N E  S tro n n ic tw o  Lu­

do w e  —  o św iad c zy ł m ó w ca  •— 
sk u p ia  sze ro k ie  rzesza  m a ło ro ln y c h  
i ś re d n io ro ln y c h  ch ło p ó w  i Jest O- 
bo k  b ra tn ie j  i p rz o d u ją c e j w  budo* 
w n ic tw ie  P o lsk i L udow ej, PZPR —■ 
p o w ażn ą  d źw ig n ią  w szy s tk ich  p rz e ­
m ian  n a  w si n a  d ro d ze  p o s tęp u  1 
p o m y śln o śc i.

ZSL d o k ład a  n ie u s ta n n y c h  w y sił­
k ó w  b y  p o d n o s ić  o b y w a te lsk ą  d o j­
rza ło ść  lu d n o śc i w ie jsk ie j, a k ty w n y  
u d z ia ł m as  c h ło p sk ich  w e  w sp ó łrz ą ­
dzen iu  i w sp ó łg o sp o d a ro w a n iu  w  
P o lsk ie j R zeczy p o sp o lite j L udow ej. 
W  p ra c y  n a sz e j m ożem y  się  posz­
czyc ić  tym , że  w ie lu  z a ran ia rzy , r a ­
d y k a ln y c h  w y zw o leń có w , b o jo w n i­
kó w  N PC h, u czc iw y ch  w ic ia rzy , o- 
f ia rn y c h  b ech o w c ó w  i cz ło n k ó w  le ­
w icy  SL —  u c ze s tn ik ó w  s tra jk ó w  
i w a lk  —  b ie rze  ud z ia ł w  w y k o n y ­
w an iu  P lan u  G -le tn iego i p rz e b u d o ­
w ie  w si, ja k o  w z o ro w i c z ło n k o w ie  
ZSL. N iem n ie j c ie szy  n a s  i to, że po  
w y zw o len iu  w y |p s ły  w  n a sz y c h  sze ­
re g a c h  sp o śró d  ch łopów , k tó rym  
w ład za  lu d o w a  d a la  z iem ię, d o stęp  
do p ra c y  i n a u k i —  d z ie s ią tk i ty s ię ­
cy  m ło d y ch  ludow ców , k tó rz y  w y-

l i /  H U C I E  „ B o b re k "  p ou ts ta je  p o t ę ż n y  a g r eg a t  —  j e d n a  3 n a j -  
V * n o w o c z e ś n i e j s z y c h  i n a jtu ię  k s z y c h  w  E u r o p ie ,  n a jb a r d z i e j  
w y d a j n a ,  c a ł k o w ic i e  z a u l o m a t y z  o w a n a  —  w a l c o w n ia  zgn ia tacz .  
D z ię k i  s z l a c h e t n e m u  w s p ó ł  z a w ó d  n i c t w u  p r a cy  i p o m o c y  ra d z ie c ­
k ic h  s p ec ja l i s tó w ,  n o w y  a grega t  o d d a n y  zo s ta n ie  do  p r o d u k c j i  
p r z e d  t e r m i n e m .  —  N a  zd ję c iu :  p r z o d u ją c y  r a d z i e c k i  m o n t e r  
W. I io l i c z  m o n t u j e  w s p ó ln i e  z  A l f r e d e m  W i e r z c h o ł k i e m  u r z ą ­
d z en ia  s m a r o w n ic z e  zgnia tacza-  C A F  — Fot .  T y m i ń s k i

ch o w an ie  p o lity c z n e  1 sp o łeczn e  o* 
trzy m a li w  P o lsce  L udow ej.

W e  w sz y s tk ic h  o rg a n a ch  w ład zy  
lu d o w e j u c ze s tn ic zą  m a ło ro ln i 1 
ś re d n io ro ln i ch łop i, a  w śró d  n ich  
je s t  w iŚ lu  zetem p o w có w .

U  BOKU PZPR
S u k c e sy  n a sz e  zaw d z ięczam y  p a r ­

tii ro b o tn icze ], k tó ra  p o m o g ła  nam  
p rz e z w y c ię ży ć  w p ły w y  re a k c y jn e j  
p ra w ic y  1 b u fż u a z y jn e g o  k ie ro w n i­
c tw a  w  d a w n ie jsz y m  ru c h u  lu d o ­
w ym . D zięk i p o m o cy  p a r ti i  i z d ro ­
w em u  In s ty n k to w i k la so w em u  w ie ­
lo ty s ię cz n e g o  a k ty w u  s tro n n ic tw a  
z d o ła liśm y  u św iad o m ić  i p rz y c ią g ­
n ąć  do  o fia rn e j p ra c y  d la  P o lsk i Lu­
d o w e j liczn e  rzesze  p ra c u ją c y c h  
ch łopów .

T rz e b a  ta k ż e  p o d k re ś lić , że  w  n a ­
s zy ch  sze re g a ch  w y ro s ło  w ie lu  p rzo  
d o w n ik ó w  p o s tęp u  ro ln iczeg o , w zo­
ro w y ch  g o sp o d a rzy  a  ta k ż a  d o b ry ch  
o rg a n iz a to ró w  p ra c y  w  sp ó łd z ie l­
n ia c h  p ro d u k c y jn y c h .

O d  p o w s ta n ia  K ra jo w e j R ad y  N a ­
ro d o w e j p o p rz ez  re fo rm ę  ró ln ą , p o ­
p rzez  n a c jo n a liz a c ję  p rze m y słu , r e ­
fe ren d u m , w y b o ry  do S e jm u  U sta ­
w o d aw czeg o , lik w id a c ję  a n a lfa b e ­
tyzm u, ro zp o c zęc ie  budow iTictw a 
sp ó łd z ie lczo śc i p ro d u k c y jn e j ,  w ie l­
ki P lan  6-le tn i — p rz e z  ca ły  czas 
aż d o  u c h w a le n ia  K o n s ty tu c ji ra d y ­
k a ln y  ru ch  lu d o w y  szed ł p rz y  b o ­
k u  p a r ti i  ro b o tn icze j, tw alcząc z k u ­
ła c k ą  p ra w ic ą  i p rz y c ią g a ją c  do 
sw y ch  sze reg ó w  uczc iw y ch , a o szu ­
k a n y ch  p rzez  M ik o ła jcz y k a  lu d o w ­
ców .

N a w sp ó łp ra cy  z p a r t ią  ro b o tn iczą  
i po d  je j  p rzew o d n ic tw em  Z je d n o ­
czone  S tro n n ic tw o  p u d o w e  n ie  za­
w iod ło  się, a w rę cz  p rzec iw n ie , d z ię ­
ki tem u u n ik n ę ło  z ac h w ian ia  s ię  w 
ja k ie jk o lw ie k  s y tu a c ji w y m a g a ją ­
cej d a le k o w z ro c z n e j p e rs p e k ty w y  
ro zw o ju  i czu jn o śc i na  zak u sy  w ro ­
ga. T rzeb a  p o d k re ś lić  jak  o g ro m n y  
w p ły w  na w y c h o w a n ie  d z ie s ią tk ó w  
ty s ię cy  n aszeg o  a k ty w u , sze ro k ich  
rzesz cz ło n k ó w  Z jed n o cz o n eg o  
S tro n n ic tw a  L udow ego  i ca ły ch  m as 
p ra c u ją c y c h  lu d u  w ie jsk ie g o  m a 
w ie lk i p rzy w ó d c a  p o lsk ie g o  ru ch u  
ro b o tn icze g o  i n au cz y c ie l ca łeg o  
n a rtjd u  P re z y d e n t B olesław  B ierut.

O n to  w  sw y ch  w ie lk ic h  w y s tą ­
p ie n ia c h  n a  p le n a rn y m  p o s ied z e ­
n ia c h  KC, w  p rze m ó w ie n iac h  d o ­
ży n k o w y ch , a p e lac h  n o w o ro cz n y ch

i w  b e zp o ś re d n ic h  ro zm o w ach  z chło 
p am i i dz ia łaczam i lu d o w y m i ca łą  
p ra w d ą  sw eg o  c h ło p sk o  - ro b o tn i­
czego  ży c io ry su  zapa li! w  se rcach  
m ilio n ó w  P o lak ó w  n ie z ac h w ia n ą  
w ia rę  w  s łu szn o ść  n a sz e j d ro g i 1 w  
w ie lk o ść  n a sz e j o jczy zn y , ja k o  ,n -  
c ze s tn iczk i p o tę ż n eg o  p o c h o d u  n a ­
ro d ó w  i lu d ó w  do w o ln o śc i, s p ra ­
w ied liw o śc i i d o b ro b y tu . S łu szn ą  
rzeczą  je s t  p ó jśc ie  do w y b o ró w  w  
ram ach , N a ro d o w eg o  F ro n tu  W y b o r­
czego. S łu szne  je s t  s tw o rz en ie
w sp ó ln e j l is ty  k a n d y d a tó w , n a  cze le  
k tó re j  w id n ieć  b ęd z ie  n azw isk o  
o b y w a te la  B ieru ta .

N A R O D O W Y  FR O N T  W YBORCZY

7  JE D N O C Z O N E  S tro n n ic tw o  Lu- 
dow e o p o w iad a  się  za w sp ó l­

n y m  fro n tem  i za  w S pólną  lis tą , k tó ­
ra  b ęd z ie  w  sk ład z ie  k a n d y d a tó w  
o d p o w iad ać  zasad z ie  so ju szu  ro b o t­
n iczo  - ch ło p sk ien o .

W  w a ru n k a c h  P o lsk i L udow ej p e ł­

n ia  p raw , ja k ą  m a ją  ch ło p i p ra c u la -  
cy, sp rzy m ie rzen i z  ro b o tn ik am i, 
sp raw ia , że p o s ia d a ją  on i w  S ejm ie  
ta k  lic zn ą  re p re z en tac ję , o ja k ie j 
p o d  w ła d zą  o b sza rn ik ó w  i k a p ita ­
l is tó w  m arzy ć  n ie  m ogli. W  o b e c ­
n y ch  w y b o ra c h  w in n i k an d y d o w ać  
o bo k  ch łopów  PZ PR -ow ców  i ZSL- 
ow ców  liczn i ch ło p i b e zp a rty jn i. 
W in n o  też  k a n d y d o w a ć  w ię c e j n iż 
p o p rzed n io  k o b ie t ze w si, d z ie ln y ch  
i  z as łu ż o n y ch  ch łopek .

N a ro d o w y  F ro n t W y b o rc zy  je s t  
p ro s tą  k o n s e k w e n c ją  is tn ie ją c e g o  w  
P o lsk ie j R zeczy p o sp o lite j L udow ej 
u k ła d u  sił p o lity c z n y ch  i z ad a ń  do 
w y k o n a n ia , je s t  w y b o rcz y m  w y ra ­
zem  F ro n tu  N a ro d o w eg o  w a lk i o 
p o k ó j i P lan  6-le tn i. D la teg o  też  ta k  
p rzep ro w a d zo n a  k a m p a n ia  w y b o r­
cza w in n a  p rzy n ie ść  p o tę ż n ą  fa lą  
w z ro s tu  św iad o m o śc i p o lity c zn e j 
ja k  n a jsz e rszy c h  m as lu d o w y ch  1 
w zm o cn ien ie  nasze ] o jczy zn y , ta k  
w ew n ę trzn ie , ja k  1 n a  z ew n ą trz .

I n t e l i g e n c j a  i p o s t ę p o w i  r z e m e ś l n i c y  
k r o c z ą  w s p ó  ną f r o g ą  z  k i £ s ą  r o b o t n i c z ą

i pracującym chłopstwem
Przemów en e w c e p r e z e s a  Rady N a c z e l ­

nej SD, pref. S*. K uczyńsk iego
C  T R O N N IC T W A  p o lity c z n e ,

d z ia ła ją c e  w  P o ls k ie j R zecz y ­
p o s p o lite j L u d o w e j w  o d ró ż n ie n iu  
od  s t ro n n ic tw  p o lity c z n y c h  p a ń s tw  
b u rż u a z y jn y c h  n ie  m a ją  c e lu  i p o ­
t rz e b y  o p ra c o w y w a n ia  d o ra ź n y c h , 
p ię k n ie  b rz m ią c y c h  a  b a ła m u tn y c h  
p ro g ra m ó w  w y b o rc z y c h , k tó r e  g i­
n ą  w  p o w d z i o b ie tn ic  z re g u ły  z a ­
p o m n ia n y c h  po  z a k o ń c z e n iu  k a m ­
p a n i i  w y b o rc z e j. U s tró j  d e m o k ra ­
c ji lu d o w e j j e s t  s iln y  ś w ia d o m o ­
śc ią  m a s , św ia d o m o ś c ią  d ą ż e ń  i  c e ­
ló w  w ła d z y  lu d o w e j.  Z a s a d y  te  
lu d o w a  d e m o k ra c ja  w  P o lsce  
p o d n io s ła  d o  g o d n o śc i p rz e p isu  
k o n s ty tu c y jn e g o .

R e a liz a c ja  p ro g r a m u  F r o n tu  N a ­
ro d o w eg o , u d z ia ł  w  w y k o n a n iu  za - 
d a ń  F r o n tu  p rz e z  w y p e łn ie n ie  
p o d s ta w o w y c h  o b o w ią zk ó w  p a t r io ­
ty  w o b e c  n a ro d u  i o jc z y z n y  p o z ­
w a la  n a  m o b iliz a c ję  w o k ó ł te g o  
p ro g r a m u  w sz y s tk ic h  p a tr io ty c z n ie  
c zu ją c y c h  o b y w a te l i  b ez  w z g lę d u  
n a  ś w ia to p o g lą d  lu b  p rz e k o n a n ia  
re l ig i jn e ,  m a rk s is tó w  i n ie m a rk s i-  
s tó w , w ie rz ą c y c h  i  n ie w ie rz ą c y c h .

I n te l ig e n c ja  p o lsk a , w  ło n ie  K tó ­
r e j  d o k o n a ły  s ię  g łę b o k ie  p rz e m ia ­
n y , w y b ra ła  d ro g ę  w sp ó ln ą  z w ła ­
s n y m  n a ro d e m , z ro b o tn ik ie m  i 
c h ło p e m , z k tó ry m i n ie  m a  s p rz e ­
czn y c h  in te re s ó w  k la so w y c h , a 
p rz e c iw  s ta r e m u  p o rz ą d k o w i k a p l-  
t f ' i s ty c z n e m u  i p rz e c iw  ty m  ieg'? 
p e e s e lo w sk im  i w u e re n o w s k im  a -  
g e n to m , k tó rz y  p o rz ą d e k  teń  .hoifc- 
11 p rz y w ró c ić .  I n te l ig e n c ja  p o lsk *  
o p o w ie d z ia ła  s ię  p o  s tro n ie  P o ls k i 
L u d o w e j,  p o  s t ro n ie  re w o lu c ji .  
W nosząc sw ó j p o w a ż n y  w k ła d  dó 
w a lk i o  u t r w a le n ie  n o w e g o  u s t r o ­
ju ,  w  d z ie ło  o d b u d o w y  i  p rz e b u d o .  
w y  k ra ju .

I n te l ig e n c ja  p o ls k a  i  p o s tę p o w i 
rz e m ie ś ln ic y , z o rg a n iz o w a n i w  sze­
r e g a c h  S tr o n n ic tw a  D a m o k ra  ty c z ­
n eg o , k o n s e k w e n tn ie  i  o f ia rn ie  
k ro c z ą  w sp ó ln ą  d ro g ą  z k la s ą  r o ­
b o tn ic z ą  i  p ra c u ją c y m  c h ło p s tw e m , 
to w a rz y sz ą c  im  w  m a rs z u  do  s o ­
c ja liz m u . I n te l ig e n c ja  p o ls k a  w ie  
że u s t ró j  lu d o w y  z lik w id o w a ł 
P o ls c e  k o s z m a r  b e z ro b o c ia  i w y ­
z y s k u  n ie  ty lk o  ro b o tn ik a , a ld  i 
p r a c o w n ik a  u m y s ło w eg o , z l ik w id o ­
w a ł  n a  z aw sz e  GramaLyc z n y  p r o ­
b le m  z b ę d n y c h  lu d z i, k tó r y  w  
i 'o isc e  p rz e u w rz esm o w is j, w  p b ls c t  
Ob-.zarrucZej i k a p i ta l is ty c z n e j  w y ­
c is k a ł  sw e  g ro ź n e  p ią t/io  zy tiU  
c a łeg o  n a ro a u .

L» og>» d o  F r o n tu  11 j r o i l  iv c f o ,  
d ro g a  d o  p ra c y  d ia  o jc z y iiiy  
o iw a r ta  j e s t  u ia  ty c n  —  p rz y g n a j­
m y  a o sć  lic z n y e n  jiu s łu jn in -
cj* k tó rz y  w  s w e j p iz e s ż ^ s ć i  0 .4 - 
d i ih ,  p ó a d a ją t"  s ię  w y iy w o m  oD tcj 
la e o io a n , a  u z is  o ac ta ją  sw e  s iiy  
d la  u m o c n ie n ia  risu^ej u j c ^ z n y .

P o ls k a  R z e c z p o sp o lita  b u d o w a  
Jasi S u ro w a  Ciia w iu g o w , gciyz le^o  
w y m a g a  d o b ro  oguiU  — */euia l y -  
c zn w o sc i d ia  w sz y s tk ic h  bez w y ­
ją tk u ,  k tó rz y  w n o sz ą  tw ó rc z y  
W Kiad p ra c y  w  o g o in y  w y s u e k  n a -  
ro u u .

J rro g ra m  F r o n tu  N a ro d o w e g o  o d - 
p o w ia u a  ż y w o tn y m  m te re ś u .,1 ift- 
te lig e n c ji i  rz e m io s ła  p o lsk ieg o , a 
w it,c  ty c n  g r u p  sy u ie c z n y c n , fia  te -  
re ru e  K to ry c n  u z ia ia  b tro n r iic iw ó  
D e m o k ra ty c z n e , b o w ie m  p ro g r a m  
te n  m a  n a  c e iu  s p o tę g o w a u ie  n a ­
sze j z w a r to ś c i  i n a s ie j  s iiy , s k u ­
p ie n ia  n a sz y c h  re z e rw  spO idczuvch  
t j .  c h io p o w  p ra c u ją c y c h , ln te l l -  
y e n c j i i u ro b riu n iie c /.c za iis lw a  d :a  
u m o c n ie n ia  1 p o u n ie s ie n ia  na  w yż. 
szy p o z io m  w a lk i o p o k ó j i P ia n  
•‘'- le tn i .

D la te g o  S tr o n n ic tw o  D e m o k ra ty ­
czne w ita  p o w s ta n ie  O g ó ln o p o l­
sk ieg o  K o m ite tu  W y b o rczeg o  F ro n ­
tu  N a ro d o w eg o  ja k o  w y ra z  z je d n o ­
czo n e j p o s ta w y  n a ro d u  w o b ec  
n a d c h o d z ą c y c h  w y b o ró w .

\V im ię  s zc z y tn y c h  h a se ł  F ro n tu  
N a ro d o w eg o  i z a w a r ty c h  w  n ich  
o g ó ln o n a ro d o w y c h  celów  S tr o n n ic ­
tw o  D e m o k ra ty c z n e  p o d ję ło  p ro ­
g ra m  F r o n tu  N aro d o w  ego, p ro g ram ,*

k tó re g o  re a l iz a c ja  p o zw o li n a  j e ­
szcze  s z e rsz ą  i g łę b sz ą  m o b iliz a c ję  
n a ro d u  p o lsk ie g o  d o  w a lk i  o p o k ó j 
i  P Ja n  6 - le tn i .

S tr o n n ic tw o  D e m o k ra ty c z n e  w z y ­
w a  w sz y s tk ic h  c z ło n k ó w  s tro n n ic ­
tw a , ja k  1 b e z p a r ty jn ą  in te l ig e n ­
c ję  p r a c u ją c ą  o ra z  rz e m io s ło  do  
j a k  n a ja k ty w n ie js z e g o  i j a k  n a j ­
p e łn ie jsz e g o  w y k o n a n ia  p a tr io ty c z ­
n y c h  z a d a ń  F r o n tu  N a ro d o w e g o .

S tre s z c z e n ie  d a lsz y c h  p rz e m ó ­
w ie ń  w y g ło szo n y c h  n a  O g ó ln o ­
p o ls k ie j K o n fe re n c ji  F r o n tu  N a ­
ro d o w e g o  z a m ie ś c im y  w  n a ­
s tę p n y m  n u m e rz e .

Obrady 
Ogólnopolskiej 
Konferencji 
Frontu •
Na rodowego 
w sprawie
komisji wyborczej

(Dokończenie ze stt. l-e j)

' l  E8 R A N I w y ra ż a ją  o k la sk am i 
'  sw ą  a p ro b a tę  d la  w sz y s tk ic h  

k o le jn o  z g ła sz a n y ch  k a n d y d a tó w . 
P ro p o n o w a n y  sk ład  k o m ite tu  p rz y ­
ję to  w  g ło so w a n iu  je d n o m y śln ie .

Z a m y k a ją c  o b ra d y  k o n fe re n c ji 
p rz e w o d n icz ą cy  K losiew icz  s tw ie r­
dz ił, iż je j  p rz e b ie g  d o w ió d ł r a z  
jeszcze, ja k  m ec n a  i n ie w zru sz o n a  
Jest je d n o ść  p o lity c z n a  n a ro d u  p o l­
sk ieg o  —  dow iód ł, że w sp ó ln e  są  
in te re s y  ro b o tn ik ó w , ch ło p ó w  p r a ­
c u jący ch , in te lig e n c ji  — p a r ty jn y c h  
i b e z p a rty jn y c h .

Z a p o w ia d a jąc  p o w o ła n ie  w  c a ­
łym  k ra ju  te re n o w y ch  k o m ite tó w  
f to n t i i  N a ro d o w eg o , W ik to r  K ło- 
Siew icz zw ró c ił s ię  w  im ien iu  u- 
c ze s tn ik ó w  k o n fe re n c ji do w sz y s t­
k ic h  og n iw  m a so w y ch  o rg an izac ji, 
do p a r ty jn y c h  i b e z p a rty jn y c h , do 
ro b o tn ik ó w , ch ło p ó w  i in te lig e n c ji 
p ra c u ją c e j  o w z ięc ie  ja k  n a js z e r ­
szego  u d z ia łu  w  k o m ite ta c h  te re n o ­
w y ch  i w  ich  p rac y .

W z n ie s ió n y  p rze z  p rz e w o d n icz ą ­
cego  k o n fe re n c ji o k rź y k  n a  cześć  
F ro n tu  N a ro d o w eg o  i P rez y d e n ta  
B ieru ta , ż en tu z jazm em  p o d c h w y tu ­
ją  w sz y scy  z eb ran i. W  o d pow iedzi 
na  s e rd e c z n ą  ó w ącję , P rez y d e n t 
B ie ru t w znosi o k rzy k i „ N iech  ży je  
P ro n t N aro d o w y !" .

„N iech  ż y je  i ro z k w ita  n a sz a  o j­
czy zn a  —  P o lsk a  R zeczp o sp o lita  
L udow a!" —  p a d a  o k rzyk , w y w o łu ­
ją c  n o w ą  fa lę  m a n ife s tac ji.

7  A K O N CZ EN IE k o n fe re n c ji od-
*“ b y ło  się  p o d  p rzew o d n ic tw em  

P rez y d e n ta  R zeczy p o sp o lite j B ole­
s ław a  B ieru ta .

PIERW SZE POSIEDZENIE 
O G Ó LN O PO LSK IEG O  

K O M ITETU  W YBORCZEGO 
FR O N TU  N A R O D O W E G O

1 ) 0  ZA K O Ń C ZEN IU  k o n fe re n c ji 
o dby ło  s ię  pod  p rzew o d n ic tw e m  

P rez y d e n ta  R zec zy p o sp o lite j B ole­
s ław a  B ieru ta  p ie rw sze  p o s ied zen ie  
O g ó ln o p o lsk ie g o  K o m ite tu  W y b o r­
czego  F ro n tu  N aro d o w eg o .

N a  p o s ie d z e n iu  p o s tan o w io n o  p o ­
w ie rz y ć  O pracow an ie  i o g ło szen ie  
p ro g ram u  w y b o rc zeg o  O g ó ln o p o l­
sk ieg o  K om ite tu  W y b o rc ze g o  F ro n ­
tu N a ro d o w e g o  —  p rezy d iu m  K o­
m ite tu , p rz y jm u ją c  za p o d s taw ę  w y ­
p o w ied zi u cze s tn ik ó w  k o n fe re n c ji.



fef-OWO P O L SK IE

Według sprawiedliwego prawa

C oraz w ięc e j p la có w ek  s łu żb y  zd ro w ia  w  W arszaw ie  o rg a n iz u je  ek ip y  
le k a rzy  w y je ż d ż a ją c y c h  n a  w ieś. E k ip y  te  s p ra w u ją  s ta łą  o p ie k ę  le k a rs k ą  
n a d  m ało  i ś re d n io ro ln y m i ch ło p am i i ro b o tn ik a m i ro ln y m i. M iędzy in n y ­
m i ek ip a  le k a rz y  z M in is te rs tw a  Z d ro w ia  zo rg an izo w a ła  w y ja z d  do g m in y  
O sieck , u d z ie la ją c  pom ocy  m ie jsco w y m  ch łopom  w  z a k re s ie  b a d a ń  i z a b ie ­
gów  le k a rs k ic h  o raz  w y d a ją c  n a  m ie js c u  p rz e p isa n e  lek i.

V a z d jęc iu : D r. M aria  M arczy ń sk a -R o g o w sk a  w rę c z a  re c e p tę  m a ło ro ln e j 
ch łopce  H e le n ie  W aw er z g ro m a d y  R u d n ik i.

C A F fo t. S t. W dow ińsk l

Słowa Jerzv Jurandot Muz. W. Żuławski

Obywatelko Funkcjonariuszko
P O  z a  pech,  co za  p ech  p r z e r a ź l i w y ,

t a k  s ię  z ak o c h a ć  m o g łe m  c h y b a  t y lk o  j a !
Ł a d n y c h  d z i e w c z ą t  u n a s  dość
to  j a  a k u r a t  p s iakość ,

w  żadne j  z n ich  lecz w  k o n d u k to r c e  z
D z ień  za dn iem ,  d z ie ń  z a  d n ie m  le d w ie  ż y w y
n a  s to p n iu  w iszę  lu b  s ię  p c h a m ,  że  t c h u  m i  b r a l ^
w c iąż  m n ie  rz u c a  w t y l  i w  p rz ó d
Ł toś  m i łokieć  w ż e b r o  w g n ió t ł ,
a  Ja nic  i t y lk o  w z r o k ie m  do n ie j  t a k  —

O b y w a t e lk o  F u n k c jo n a r iu s z k o ,
n ie  m o g ę  je ść ,  n ie  m o g ę  s p a ć ,  n i e  m o g ę  żyć,
odda j  mS p roszę ,  s w o j e  s e r d u s z k o
i n ie  m j ś l  w ie le  t y lk o  za  m ą ż  za  m n ie  idź.
A ch,  j a k ż e  c h c i a łb y m  s z e p t a ć  ci w  uszko ,  
że w ła ś n ie  los,  że  w ła ś n i e  s a m ,  ż e  w ła ś n i e  n a s  —  
o b y w a te lk o  F u n k c jo n a r iu s z k o ,  
t o  w ła ś n ie  m y ś lę ,  m ó w ią c  „ a b o n a m e n t  r a z " .

P o w ie m  j e j ,  p o w ie m  je j  —  m y ś lę  sobie ,

fdy t r a m w a j  będz ie  n a  końcow ej  s t a c j i  s t a l !  
ecz n a  w s z y s tk i c h  k r a ń c a c h  t r a s  

j u ż  o g o n ek  cze k a ł  n a s .
a  p rz y  lu d z ia c h  n iem oż l iw e ,  g d z ie ż b y m  ś m ia ł ,
I  znów  źle, i zn ó w  tk w ię ,  b ie r n y  ob iek t ,
k t o ś  p c h a  m n ie  w  p rz ó d  , k to ś  c i ą g n ie  w  ty ł ,  k to ś  w a l i  w  k a r k
m o ja  m i ła  j e s t  o k ro k ,
lecz co z tego ,  k iedy  t łok ,
n ie  o d czy ta  k r z y k u  s e r c a  z n i e m y c h  w a r g .

O b y w a te lk o  F u n k c jo n a r iu s z k o ,
n i e  m o g ę  j e ść ,  n ie  m o g ę  s p a ć ,  n i e  n o g ę  żyć,
ż a d n ą  p e r s w a z ją ,  ż a d n ą  p o g r ó ż k ą
n i k t  m n ie  n ie  z m u s i ,  ż eb y m  w t ł o k u  p r z e s t a ł  tk w ić .
K o c h a j  m n ie  m i ła ,  ko ch a j  n a w z a j e m ,
t a k  m u s i  być,  to  w a ż n a  rzecz ,  k o n ie c zn a  w p r o s t :
j a k  d łu g o  m o ż n a  je ź d z ić  t r a m w a j e m ?
i c z a s u  s z k o d a  —  no  i m im o  w s z y s tk o  koszt. ..

A le  nic , a le  nic , chw i le  g o rz k ie  
w y n a g r o d z o n e  będą  j e d n y m  p ię k n y m  d n iem ,
a  że  d z ie ń  t e n  m u s i  p r z y j ś ć  
t o  j a  z p la n u  w iem  ju ż  dziś , 
n a w e t ,  k iedy  p rz y jd z i e  t e ż  m n ie j  w ięce j  w iem .
J e s z c z e  rok ,  je sz cze  dw a ,  je sz c z e  t r o s z k ę
i  ru s z y  m e t r o  —  a  gdy  r u s z y  p i e r w s z y  ra z ,
p u s t y  t r a m w a j  wóz
s a m o  szczęśc ie  będz ie  w ióz ł ,
będę  m ów ił ,  m ów ił ,  m ó w i ł  c a ły  c z a s :

O b y w a te lk o  F u n k c jo n a r iu s z k o ,
n ie  m o g łe m  jeść ,  n ie  m o g ł e m  s p a ć ,  n ie  m o g ł e m  żyć,  
noc  b y ła  z m o rą ,  t o r t u r ą  łóżko, 
a  dn i  s ię  w lok ły ,  że  o ś c ia n ę  g ło w ą  bić. 
a  dz is ia j  r a z e m  z m o ją  d z ie w u s z k ą
c ze k a m y  z m ian ,  cu d o w n y c h  z m ia n ,  n a j s ł o d s z y c h  z m i a n  —  
o b y w a te l k o  F u n k c j o n a r iu s z k o
t o  w ła ś n ie  t a k  w  p r y w a t n e  życie  w k r a c z a  P l a n .

P i o s e n k a  z  p ie r w s z e g o  p r o g r a m u  T e a t r u  „S a t y r y k ó w “ w  W a r s z a w i e .

W  o d p o w ie d z i  n a  o b u r ze n ie  i  ape­
le p o s t ę p o w e j  ludzkośc i ,  d o m a g a ją r  
ce j  s ię  z a p r z e s t a n i a  b a r b a r z y ń s k i e ­
go  b o m b a r d o w a n ia  K o r e i  b o m b a m i  
n a p a l m o w y m i  ( s t ę ż o n a  b e n z y n a ) ,  
za b ra ł  glo s  m i n i s t e r  „o b r o n y “ 
U S A ,  R o b e r t  Lov-e tt  i  o ś w ia d c z y ł  
cyn iczn ie ,  że  „ og ień " ,  j a k o  broń ,  
by ł  j u ż  s t o s o w a n y  w  „c zasac h  bi­
b l i j n y c h 11 i  d la te g o  U S A  nie^ z a ­
p r z e s t a n ą  s to s o w a n ia  t e j  broni.

T y le  t y lk o  n a u c z y ł  s ię  p a n  m i ­
n i s t e r  z B ib l i i .  P a n  L o y e t ł ,  p r z e ­
m a w i a j ą c  w  W a s z y n g t o n i e  p o w i ­
n i e n  b y t  j e d n a k  t rochę  p a m ię ta ć  
r ó w n ie ż  o S o d o m ie  i  G o m o rz e  oraz^ 
o losie, j a k i  b ib l i jn a  p r z y p o w ie ś ć  
t y m  m i a s t o m  w y z n a c z y ła .

N A  T U R E C K I M  K A Z A N I U

Z E B Y  j u ż  s k o ń c z y ć  ze zb ro d n ia  
r z a m i  p o s i ł k u j ą c y m i ,  s ię  a r g u  

m e n t a m i  „nie z  t e j  z i em i" ,  w y p a d a  
w s p o m n ie ć  je s z c z e  o tu r e c k im  k a ­
za n iu ,  k tó re  w y g ło s i ł  dow ódca  b r y ­
g a d y  tu r ec k ie j ,  b r y g a d ie r  N a m i k  
A oouc ,  do ś w ie ż o  p r z y b y ł y c h  na  
K o r e ę  ż o łn ie r z y .  „ P rz y b y l i śc ie  t u —- 
p o w ie d z ia ł  g e n e r a ł  —  a b y  z a s tą p ić  
uńe lu  s ła w n y c h  ż o łn ie r z y  tu reck ic h ,  
k t ó r z y  posz l i  do  n ieba".

M o ż n a  sobie  w y o b r a z i ć  „za­
c h w y t "  ż o łn ie r z y  z j a k i m  og ląda l i  
„rozk ład  j a z d y "  do t e j  s t a c j i  doce­
lo wej .

T U Ż  t y lk o  n ie c a łe  dz iewięć  ty -  
** g o d n i  dz ie l i  n a s  od dn ia  w y b o ­
rów .  W  niedz ie lę ,  26 p a ź d z i e rn ik a ,  
m i l io n y  o b y w a te l i  p ó j d ą  do u rn ,  
a b y  —- k o r z y s t a j ą c  ze  owego oby­
w a te l s k ie g o  p r a w a — w y b r a ć  p rz ed  
s taw ic ie l s tw o  n a r o d u ,  o r g a n  n a j ­
w y ż sz e j  w ł a d z y  P o ls k ie j  R z e c z y ­
p o s p o l i te j  L u d o w e j  —  Se jm .

P r a w o z i w i e  d e m o k r a t y c z n a  o rd y  
n a c j a  w y b o rc z a  czy n i  t e n  a k t  s p r a  
w ą  ż y w e g o  i b e zp o ś re d n ie g o  za ­
i n t e r e s o w a n i a  s p o łec z e ń s tw a .

O w y b o r a c h  m ó w ią  lu d z ie  p r a c y  
ró ż n y c h  zaw odów .  M ó w ią  z a k c e n ­
t e m  d u m y ,  ś w ia d o m i  sw o ich  p r a w ,  
w a g i  s w e g o  o s o b is te g o  w p ł y w u  n a  
p o w s t a w a n i e  o r g a n ó w  w ł a d z y  ludo 
w ej .

—  N a s z a  n o w a  o r d y n a c j a  —  
p o w ia d a  B o le s ła w  R y b a r c z y k ,  w a l  
c o w n ik  B y d g o s k i c h  Z a k ł a d ó w  P r z e  
m y s łu  G u m o w e g o  —  d a je  m i  n ie  
ty lk o  p r a w o  g ło s u .  J a  m o g ę  r ó w ­
n ież  osob iśc ie  w p ły n ą ć  n a  s k ł a d  
S e jm u  p rz e z  to ,  że  n a  z e b r a n i u  
w y b o rc z y m  z a ło g i  m o g ą  w r a z  z 
t o w a r z y s z a m i  p r a c y  w y s u w a ć  k a n  
d y d a tó w  n a  pos łów .

B e z p o ś re d n i  o s o b is ty  w p ły w  
n a  s k ł a d  S e jm u ,  a  w ięc  n a  r z ą ­
d z en ie  p a ń s t w e m  —  j a k o  w y n ik  
d e m o k r a t y z m u  o r d y n a c j i  w y b o r ­
cze j  —  n a p a w a  n ie  t y lk o  u c z u ­
c iem  s łu s z n e j  d u m y ,  a le  u ś w i a ­
d a m i a  m a s o m  . o b y w a te l i  ich 
w sp ó ło d p o w ied z ia ln o ś ć  z a  losy  
O jc zy z n y .  S z c ze g ó ln ie  ży w o  r e ­
a g u j e  n a  to  m łodz ie ż ,  k t ó r e j  
K o n s t y t u c j a  p r z y z n a ł a  p r a w a  
w y b o rcze .

W S P Ó Ł O D P O W I E D Z I A L N O Ś Ć

T A K  d o j r z a le  b r z m i ą  s ło w a  dz ie  
“  w ię tn a s t o l e t n i e g o  t o k a r z a  W ie ł  

k o p o ls k ie j  F a b r y k i  U r z ą d z e ń  M e ­
c h a n icz n y c h ,  J a n a  K w a r t y l

—  T e r a z  c zu j ę  s ię  w  pe łn i  
w s p ó ł g o s p o d a r z e m  n a s z e j  O jc z y z ­
ny .  J e d n o c z e ś n i e  p o c z u łe m  pe łn ie j  
n iż  k i e d y k o lw ie k  d o ty c h c z a s  obo­
w ią z e k  w s p ó łd z ia ła ln o ś c i  z a  lo sy  
Po lsk i . . .  T e r a z  w ie m ,  że  j a  i moi  
r ó w ie ś n ic y  m a m y  b e z p o ś re d n i  
w p ły w  n a  to ,  j a k ą  b ęd z ie  p r z y ­
sz ło ść  c a ł eg o  p o k o le n ia  P o la k ó w .

I  w o ł a  z s zc z e r ą ,  m ło d z ie ń cz ą  
r a d o ś c ią : '

—  P a t r z c i e  —  ty m i  r ę k a m i ,  j  

k t ó r e  w y r a b i a j ą  c odz ienn ie  131 
p roc .  n o r m y ,  w rz u c ę  do  u r n y  
w y b o rc z e j  m ó j  g lo s  —  g łos  za  
t y m ,  ab y  w P o is ce  z a w s z e  s t a ł y  
o tw o r e m  p rz e d  m ło d z ie żą  r o b o t ­
n ic zą  i c h ło p s k ą  podw oje ' s zkó ł  
i w y ż s z y c h  ucze ln i ,  w r o t a  f a b r y k  
i h u t !

S A M I  P R Z E P R O W A D Z A M Y  
W Y B O R Y

C  A M I  p r z e p r o w a d z a m y  w y b o ry  
^  i s a m i  je  k o n t r o l u j e m y  •— 

s t w i e r d z a j ą  ludz ie ,  u ś w i a d a m ia j ą c  
sobie  s en s  p r z e p i s u  o r d y n a c j i  w y ­
bo rcze j ,  k t ó r y  g ło s i ,  iż p r z e p r o w a  
dzen ie  g ło s o w a n ia  i ob l ic zan ie  j e ­
go  w y n ik ó w  n a l e ż y  • do O b w odo­
w y c h  K o m is j i  W y b o r c z y c h ,  p o w o ­
ł a n y c h  p rz e z  P r e z y d i a  R a d  N a r o ­
dow ych ,  a  więc  p rz e z  p r z e d s t a w i ­
c ie l s tw a  ludnośc i .  O r d y n a c j a  d a je  
więc w y b o rc o m  z a r ó w n o  p e łn ą  g w a  
r a n c j ę  sw o b o d y  g ło s o w a n ia ,  j a k  i 
p ew n o ść ,  iż w y n ik  -wyborów za le ­
ży w y łą cz n ie  od  n ich  s am y c h .

—  W y b i e r a m y  s p o ś ró d  s ieb ie  n a j  
l e p s z y c h  i n a jg o d n i e j s z y c h  —  m ó ­
wią  ro b o tn i c y  i c h ło p i  —  g lo s o ­
w a ć  b ę d z i e m y  n ie  t a k ,  j a k  d a w ­
n ie j ,  w  k a p i t a l i s t y c z n e j  P o lsc e ,  n a  
ludz i  , k t ó r y c h  czę s to  n ie  w id z ie ­
l i ś m y  n a  oczy,  a le  n a  n a s z y c h  to ­
w a r z y s z y ,  n a  ludz i  sobie  z n an y c h .  
I n ie  s t r a c i m y  ich z oczu  po w y ­
b o rac h .  B ę d ą  n a m  s k ł a d a ć  s p ra w o z  
d a n ie  z t e g o ,  j a k  r z ą d z ą  w na  
s z y m  im ie n iu ,  a  g d y b y  k t ó r y ś  z a ­
w iód ł  z a u f a n i e ,  b ę d z i e m y  go  m o ­
gli  z S e jm u  odw ołać .  To j e s t  p r a ­
w d z iw a  w ł a d z a  ludu.

W C Z O R A J  I  D ZIŚ

Y K J  Y B O R Y  —  to  a k t  ś w iad o m o -  
'  * ści  p o l i ty c z n e j ,  to  o s o b is te  

w y p o w ie d ze n ie  się  w 'yborcy  w  s p r a  
w a ch  n a j w a ż n i e j s z y c h  d la  n a r o d u ,  
a  więc  i (ila n ie g o  osobiśc ie ,  to  
w y p o w ie d ze n ie  s ię  za  d a l s z y m  roz 
w’o jem  lu d o w e j  o jczy zn y ,  z a  w z ro ­
s t e m  d o b r o b y tu  m a s ,  z a  po k o jem .

—  C hodzi  o to  —  m ó w i  K l e ­
m e n s  P t a c h  —  b y  k a ż d y  o b y w a ­
te l  n a s z e g o  p a ń s t w a  w  c a ł e j  pe łn i  
i ro z c ią g ło śc i  z d a w a ł  sob ie  s p r a w ę  
z t e g o  n a  kogo  g ło s u j e  i p r z s c iw  
k o m u  g ło s u je ,  za  j a k i m  p r o ­
g r a m e m  się  o p o w ia d a  , i  p r ze c iw

j a k im  k n o w a n io m  a n ty p o l s k im  skła  
da  g o r ą c y  p ro t e s t .

D o b rz e  z ro z u m ia ł a  to  c h ło p k a  
s p o d  Z a w ie rc ia ,  B a r b a r a  W y g o d a : '  

—  .. .Będę g ło s o w ać  n a  to ,  żeby 
p r z e d w o je n n a  n ę d za  z b ie d ą  n ig d y  
nie  wróc i ła . . .  I żeby  m o ja  có rk a  
d o k to r e m  była .. .

J e s t e m  s t a r a ,  p r o s t a  c h ło p k a  i 
z m o ic h  r ą k  do  p r a c y  n iew ie lk i  
p o ż y te k .  A le  m a m  dzieci...

M ów ię  w am ,  g d y  t a k  p o w o lu t ­
k u  c z y t a ł a m  t ę  o r d y n a c j ę  w y ­
b o rc z ą ,  to  m i  w pa m ię c i  o-łżyly 
z n o w u  t e  s t a r e  z łe  c za s y .  Bo co 
t o  w y b o ry ,  t o  w ie d z i a ła m  ju ż  
w te d y ,  choć c ie m n a  b y ła m .  Dzie  
d z ice  a g i to w a l i  i n a s  n iep iś m ien  
n ych ,  żeby w ięce j  g łosów  d os tać .

Racjonal iza fors t iuo  id rolniclu; ie

D y re k to r  ze sp o łu  P G R  B ło n ie  w  pow . k u tn o w s k im , S ta n is ła w  L edn ick i 
s k o n s tru o w a ł w y g n ia ta rk ę  do ow oców  i w a rzy w , p o z w a la ją c ą  n a  o d d z ie le ­
n ie  p e s te k  od  m iąższu  n ie  u s z k a d z a ją c  sam ego  n as ie n ia .

W y d a jn o ść  w y g n ia ta rk i o b liczo n a  je s t  n a  3G0 k g  n a  go d z in ę  i  d a je  93 
p ro c . o szczęd n o śc i ro b o c izn y .
N a  z d ję c iu : D y re k to r  L e śn ick i s p ra w d z a  d z ia ła n ie  w y g n ia ta rk i.

C A F — lo t . S z a r lh a rc

P I Ę Ć  r a z y  d z ien n ie  d y k t a t o r  
E g i p t u ,  g e n e r a ł  N a g u i b  w ła z i  

n a  d y w a n i k  i obrócony  t w a r z ą  k u  
M e k ce  bije  p o k ło n y  A l la ch o w i .  Po  
c z y m  Zabiera się  en erg ic zn ie  do 
ch lan ia  w ó d y ,  chociaż  K o r a n  v jy -  
r a źn ie  z a b r a n ia  tego  m u z u ł m a n o ­
w i .

A l e  p i j a ń s t w o  g e n e r a ła  N a g u ib  
j e s t  jego  p r y w a t n ą  s p ra w ą .  N a t o ­
m ia s t  s p r a w ą  p u b l ic z n ą  j e s t  f a k t ,  
że pob o żn y  g e n e r a ł  p o s y ła  w o j s k o  
p r ze c iw k o  s t r a j k u j ą c y m  ro b o tn ik o m  
w łó k ie n n ic z y m  i s k a z u j e  ic h  na  
śm ierć  za  u d z ja ł  w  s t r a j k u .

N o ,  ale A l la c h  _ j e s t  je d e n ,  a 
M a h o m e t  p r o ro k  jego .  N a t o m i a s t  
IVal l  S t r e e t ,  to m i l io n y  ( d o la r ó w ) ,  
a a m b a sa d o r  C o f f e r y  ich r ze c zn i ­
k ie m .  A  czy  p ro ro k o w i  W a l l  S t r e e t  
m oże  się podobać s t r a j k  ro b o tn ik ó w  
e g ip sk ic h  w  f a b r y c e  n a le żą ce j  do 
k o n c e r n u  „M is r ", w  k t ó r e j  zaan -  
gażou jane  są  k a p i ta ł y  a m e r y k a ń ­
s k i e ? O c zyw iśc ie ,  n ie !  W ię c  g e n e ­
r a ł  N a g w b  z łaz i  ze ś w ię tego  d y ­
w a n ik a ,  ł y k a  j e d e n  g łę b sz y  dla k u ­
r a ż u  i każe  s t rze la ć  do ro b o tn i ­
k ó w  eg ip sk ich .

B I B L I J N A  P R Z Y P O W I E Ś Ć

N I E  t y lko  w ieczn ie  p i j a n y  d y k ­
ta to r  E g i p t u  odznacza  się oo- 

ł u d n ą  sk ło n n o śc ią  do pobożności.

Droga do raju

A j a k  k t ó r y  p rz ec iw  n im  s t a ­
n ą ł ,  to  z a r a z  dz iedzic  p o d a ł  go  
polic ji ,  żeby  go  w w ięz ien iu  
n a u c z y ła ,  n a  ko  to  g lo so w ać .  
S t r a c h e m  n a s  chcieli  do  g ło so ­
w a n ia  zmusić. ..

M o je  c h ło p a k i  —  co s ą  w  w o j­
s k u  —  dum r.e  są,  że  nibjr b ęd ą  r a  
dz ić , k to  m a  być  w  Se jm ie .  A  j a  
się  t e ż  c ieszę,  że  n a  s t a r e  l a t a  b ę -  
'dę g ło s o w a ć  w e d łu g  s p ra w ie d l iw e ­
go  p r a w a .

W e d ł u g  s p ra w i e d l i w e g o  p r a w a ,  
m il iony  o b y w a te l i  po lsk ich  w y b io ­
r ą  s p o ś ró d  s ieb ie  S e jm  —  n a j ­
w y ż sz y  o r g a n  w ła d z y  P o ls k ie j  
R ze c z y p o sp o l i te j  L udow e j .

s t .  g.

CO fe&tsfaecfe
Nie będzie D O n n i^

P R Z E 'D  k i l k u  m ie s ią c a m i  z in i  
c j a t y w y  k o la b o r a c jo m S ló w  ja  

p o i h k i c h  zos ta ła  z o r g a n i z o w a n a  w  
T o k io  'powszechna z b ió rk a  n a .  
p o m n i k  k u  czc i g e n  M a c  A r * k u -  
r a % O w y n i k u  t e j  z b ió r k i  ko re s p o n  
d e n t  z a chodn io  - n iem ie ck ie g o  t y ­
g o d n ik a  „D er  Sp ieg ię i ł !  donos i  m e ­
lan ch o l i jn ie  z  T o k i* t co n a s tę - (  
p u j e : ^

„ Z b ió rk a  s k ł a d e k  na  b u d o w ę  p i -  
m ią i k o w e g o  p a w i lo n u  dla uczczen ia  
g e n er a ła  M a c  A r t h u r a  nie  da ła  po 
m y  s in y c h  w y n i k ó w . O gó ln a  s u m a  
sicladek w y n i o s ła  222 d o la r y , po d ­
czas  g d y  n a  a k c j ę  p r o p a g a n d o w ą  
b u d o w y  w y d a n o  2.900 do la ró w .  Wo  
hec n i e c h ę tn e j  p o s t a w y  ludnośc i  
ja p o ń s k i e j  z b ió rk a  na  w y m i e n io n y  
cel z o s ta ła  z a n ie c h a n a **,

N i e  m a  co s ię  d z iw ić  „n iechę t ­
n e j  p o s ta w i e “  lu d n o śc i  j a p o ń s k e j  
w obec  t e j  c y n i c z n e j  zb ió rk i ,  skoro  
coMzień j a k  J a p o n ia  d łu g a  i s z e r o ­
k a  r o z le g a  się p o t ę ż n i e ją c y  g l j s  
ludu-  j a p o ń s k i e g o ;  „J a n k e s i , p rec z  
do d o m u ...** ( a s )

.3rzvnomnienie dla Tiio

S Z K O Ł A  G A N G S T E R Ó W

R Ó W N I E  „piękne** p e r s p e k t y w y  
r o z to c z y ł  p r z e d  G r e k a m i ,  T u r  

k a m i  i J u g o s ł o w i a n a m i  n o w o m ia -  
n o w a n y  a t l a n t y c k i  d o w ó d ca  „re jo ­
n u  p o łu d n io w o -w s c h o d n ie j  E u r o -  
Plł“, g e n e r a ł  a m e r y k a ń s k i ,  W y m a n :  
„M o ja  s łu żb a  w  a r m i  N Z ' n a  K o ­
re i  —  p o w ie d z ia ł  W y m a n  —  b y ­
ła  bardzo  do b rą  s z k o lą  d la  m o je j  
n o w e j  f u n k c j i **.

J e ś l i  p a n  g e n e r a ł  m ia ł  n a  m y ś l i  
toianie  a m e r y k a ń s k i c h  oddz ia łów  od 
g r a n ic y  n a  rzcce L o lu ,  to s zko ła  
i s to tn ie  by ła  dobra .  J e ś ' i  za ś  m y ­
ś la ł  o n a p a l m i e , z a d ż u m io n y c h  
p c h ła ch  i obozach z a g ła d y  n a  Ko-  
żedo,  to p o w in ie n  r a c z e j  p a m ię ­
tać,  że z t a k i e j  s zk o ły  n a j ł a t w i e j  
t r a f i ć  —  na  ła w ę  o sk a r żo n y c h .  Co 
j u ż  s ię  p r z y t r a f i ł o  p a r u  fa c e t o m  
ze  „ s z k o ł y ** n ie b o sz c zy k a  H i t l e r a  w

n ie  b ardzo  p o d ł y m  m ie ś c ie , N o ­
r y m b e r d z e .

P A C E  I  P A C C I A R D I

T Y M C Z A S E M  p r z e w o d n ic z ą c y  
k o m i s j i  z a g r a n i c z n e j  s e n a t u  

a m e r y k a ń s k i e g o „ s e n a to r  C o n n a l ly  
iv t o w a r z y s t w i e  ż o n y  oraz^ je szc ze  
je d n e g o  s e n a to r a  U S A  ( r ó w n ie ż  z 
ż o n ą )  w y b r a l i  s ię  do E u r o p y  (o c z y  
w iśc ie  na  k o s z t  s k a r b u  U S A ) ,  aby  
—  j a k  d o nos i  R e u t e r  —  ,,zobaczyć  
co s y g n a t a r i u s z e  p a k t u  a t la n t y c k i e  
go r ob ią  z n a s z y m i  p i e n i ę d z m i**.

P i e r w s z y m  p r z y s t a n k i e m  t e j  po­
d r ó ż y  i n s p e k c y j n e j  b y ł  L o n d y n .  
C hurch i l lo ic i  aż  c y g a r o  zgasło  z 
em ocji ,  g d y  t r ze b a  by ło  o d p o w ia ­
dać  na, i n k w i z y t o r s k i e  p y t a n ia  g r o ź  
n y c h  in s p ek to r ó w .

N ie  m n i e j  poc ił  s ię  m i n i s t e r  w o j  
n y  W łoch ,  P acc ia rd i ,  u s i ł u ją c  p r ze

TWT E N D L O W I E  —  gospoda- 
*  *  r u j ą c  n a  r o d z in n y m  z a ­
gon ie  ( w  g r o m a d z ie  C zchów  
p o w .  b r z e s k i m )  pos iada l i  n ie ­
ca ły  l  ha, g r u n tu .  N a  n o w y m  
g o s p o d a r s tw ie  w  po w .  k łodz ­
k i m  m a j ą  p ię kn e  z a b u d o w a n ia  
m ie s z k a ln e  i gospodarcze ,  ż y z ­
n ą  g lebę  oraz  ła d n y  in w e n ta rz ,  
z a k u p i o n y  z a  p o ż y c z k ę  o t r z y ­
m a n ą  z r e f e r a t u  O s a d n ic tw a  
R o ln eg o .  M e n d lo w a  z d u m ą  
p o k a z u je  s w y m  gośc iom  dorod­
ne  z w ie r z ę ta .

M I N I S T E R  a r m i i  U S A , F .  P a ­
ce, p r z y b y ł  do B e l g r a d u , ao 

k u n a ł  i n s p e k c j i  w o j s k  t i t o w s k i c h  i 
o ś w ia d c z y ł :

„ A r m i a  j u g o s ło w ia ń s k a  j e s t  w  
e ta n ie  s k u t e c z n i e  z a s to s o w a ć  broń  
atnei ykańską**.

To s a m o  p o w ie d z ia ł  g e n e r i l  
M a r s h a l l  po in s p e k c j i  a r m i i  C c m g  
K a i - s z e k a  w  r o k u  10.\7. P o t e m  
br o ń  a m e r y k a ń s k a , w a r to ś c i  y i e l u  
m il io n ó w  do la ró w ,  z n a la z ła  się  w  
r ę k a c h  n a r o d u  c h i ń s k i e g o  k t ó r y —  
nie  c z e k a ją c  na  op in ię  M a r s h a l la —  
s k u t e c z n i e  j ą  za s to s o w a ł ,  w yp ę d z a  
j ą c  C z a n g  K a i - s z e k a .

k o n a ć  m i n i s t r a  w o j n y  U S A ,  Pace  
p r z y b y ł e g o  do N e a p o l u  w  t y m  s a ­
m y m  celu  co s e n a to r  C o n n a l ly  do 
L o n d y n u .  P a c c ' c r d i  u s i ło w a ł  p r z e ­
ko n a ć  p a n a  P ace ,  że W ło c h y  po­
s i a d a j ą  obecnie  n a j w i ę k s z ą  a r m ię  
ze w s z y s t k i c h  k r a j ó w  zachodn ich ,  
w obec  czego ' „zasłużyły** sobie  na  
s o l id n i e j s z y  p a k i c c i k  d o la r kó w .

C hociaż  j e d n a k  m a ł y  p a n  P a c ­
c ia rd i  u w i j a ł  3ię koło  „w ie lk ie g o “ 
p a n a  Pace ,  j a k  m u c h a  koło  m io d u ,  
w a s z y n g t o ń s k i  o l im p i j c z y k  odpow ia  
da ł  n a  w s z y s t k i e  z a l e c a n k i  z a g a d ­
k o w ą  m o n o s y la b ą :  „Hm...**

D Y W I D E N D Y  R I D G W A Y A

C O z n a cz y ło  „hm** p a n a  m i n i ­
s t r a  U S A , p o w ie d z ia ł  na  ucho  

d y k t a t o r o w i  H is z p a n i i ,  g e n e r a ło ­
w i  F r a n k o ,  b y ł y  R e i s c h s k a n z l e r  i 
z b r o d n ia r z  w o j e n n y ,  vo n  P a p e n ,  
k t ó r y  p r z y b y ł  do M a d r y t u  w  po ­
d w ó j n e j  roli  —  a g e n ta  U S A  i 
D onn.

V o n  P a p e n  o ś w ia d c z y ł  m ia n o w i ­
c ie :  „ A m e r y k a n i e  z a c z y n a ją  rozu ­
mieć,  że s tw o r z e n ie  „arm i i  e u ro ­
p e j s k i e j “ j e s t  t y lko  pó łś ro d k iem .  
Z  p ięc iu  i n w a l id ó w  nie  m o żn a  zro ­
bić j e d n e g o  a t l e t y

V o n  P a p e n  ta k  u s z c z y p l iw ie  sko ­
m e n to w a ł  f ia s k o  k o n f e r e n c j i  p a r y ­
s k ie j ,  na które') sa te l ic i  zachodn i  
od m ó w il i  w p r o w a d z e n ia  2- le tn 'e j  
s łu ż b y  w o j s k o w e j ,  bojąc się, ż d r j

M ICH A Ł W ILK A N IEC
ś re d n io ro ln y  ch ło p  z g ro m a d y  O l­
sz ty n e k , w y k o n a ł jxiż roczny  p ls n  
o d s ta w y  zboża w  127 p ro c . W ro k u  
ub . W ilkan iec , za w zo row e i p o n a d ­
p la n o w e  w y k o n a n ie  św iad czeń , o d ­
znaczo n y  zo s ta ł B rązo w y m  K rzyżem  
Z asłu g i. (F o t. — CAF)

r o b o tn ic y  F r a n c j i ,  W łoc h ,  H o la n ­
d i i  i  L u x e m b u r g a  nie  zrobi l i  tego,  
co z rob i l i  r o b o tn ic y  \ żo łn ierze  bel­
g i j s c y ,  t j .  po p r o s tu  s t r a j k u .

A  t y m c z a s e m  g e n er a ł  R i d g w a y  
d o m a g a  się  s ta n o w c z o  w p r o w a d z e ­
n ia  2 - le tn ie j  s ł u ż b y  w o j s k o w e j ,  a r ­
g u m e n t u j ą c  —  j a k  d onos i  „ M a n ­
c h es te r  G u a r d i a n 1*, że „za ledwie  
k o s z t e m  U S A  żo łn ierze  „arm i i ,  eu ­
r o p e j s k i e j 11 czegoś  się  n a u czą ,  z w a l  
n ia  ich się  z w o j s k a  w ła śn i e  w te ­
dy ,  g d y  Z A C Z Y N A J Ą  D A W A Ć  
D Y W I D E N D Y * * .  J a s n o  . i  w y r a ź n ie  
—  c hodzi  o d y w i d e n d y ,  c zy l i  z y s k i  
W a l l  S t r e e t .

„ B U D O W N I C T W O “ T  R U  M A N A

O T Y C H  d y w id e n d a c h  p a m ię ta  
r ó w n ie ż  i T r u m a n ,  po leca jąc  

„na odchodnym*'' z B ia łeg o  D o m u ,  
z b u d o w a ć  iv K a l i f o r n i i  s ze re g  obo­
z ó w  k o c e n t r a c y jn y c h  d la  „ w y w r o ­
towców**, k t ó r z y  ośm ie lą  s ię  ż ąda i  
p o k o ju .  V / p r a w d z i e  po d  nac isk iem  
o b u r ze n ia  a m e r y k a ń s k i c h  m a s  lu ­
d o w y c h  T r u m a k  w  sw o im . czasie 
z '( łc ży ł  v e to  p r z e c iw k o  u s ta w i e  c 
obozach k o n c e n t r a c y jn y c h ,  g d y  jed­
n a k  K o n g r e s  u s ta w ę  u ch w a l i ł  po 
n ow nie ,  T r u m a n  c zum  p r ę d z e j  zc 
p n m m a ł  o ve to  i k a z a ł  p r z y g o to  
w u i  ( b ^ z y  na pół  m il iona „ u y w r o  
łowców'*.

T U R M Ą  L I N

Sfr _



Serpień
N iedziela

Rajmunda, Marka

W sc h ó d  s ło ń ca  —  godz. 4.46. 
Z ach ó d  s ło ń ca  —  godz. 18.26.

TELEFO N Y :
PO G O TO W IE RA TU N K O W E — 44-44, 

55-55.
STRA Ż PO ŻA R N A  — 03.
D ZIA Ł M IE JS K I „SŁO W A  P O L SK IE -

, GO“ — 45-33.

D Y Z U n T  A P T E K I
SPO Ł. N r  142 — u l. M ik o ła ja  42.
SPO Ł. N r 11 — u l. P u r ty n ie g o  47.
SPO Ł. N r 5 — ul. S ta lin a  51.
S PO Ł N r 1 — ul. P a r ty z a n tó w  25.
D Y 2 U R Y  S Z P IT A L I
M IE JS K I N r 2 — (w ew n. i  ch iru rg .)  — u l 

P u rty n ie g o  22
M IE JS K I N r 5 (p ed ia tr .)  u l. K asp ro w i­

cza 64/66.
K L IN IK A  LA RY N G O LO G ICZN A  Ul. 

C hału b iń sk ieg o  2 .
PO G O TO W IE D EN TY STYCZNE:
I  OŚRODEK SPE C JA LISTY C ZN Y  — ul. 

D o b rzy ń sk a  21/23, I I  p ię tro , pokó j 214, 
godz. 9—12 i 15—18.

K L IN IK A  OCZNA — u l. C h a łu b iń sk ieg o  
2-a, te l. 55-56 (s ta ły  d y ż u r  o k u lis ty c z ­
ny ). • . ..,

Spacerkiem,
M I^T .frtr i . I a a f /

WROCŁAWIU
G dzie pfeniądze?

Ą  R T Y S T A  T ea tró w  D ram atycz-  
n  ych  w e  W rocław iu , p opu lar­

n y  Papcio D obrow olski, k tó ry  n ie ­
daw no  obchodził ju b ile u sz  30-le- 
cia pracy  w  p rz y b y tk u  M elpom eny, 
m a  pow ażne za strzeżen ia  co do 
spraw ności usług  n asze j s łu żb y  

pocztow ej.
5 sierpn ia  br., 

gdy p rzeb yw a ł na  
za s łu żo n ym  odpo­
czy n k u  w  S zc za w , 
n i cy  — Z dro ju , 
W rocław  przesła ł 
m u  na  poste r e ­
sta n te  honorarium  
m iesięczne. P on ie ­
w aż w  ty m  czasie  
nasz c z y te ln ik  w y  
jecha ł do K ielc , U 

rzą d  P oczto w y  w  S zc za w n ic y  sk ie ­
row ał pieniądze w  ślad z c f  ad re­
sa tem .

O kazało się  jed n a k , t e  p rze ­
s trzeń  Szczaw nica  — K ielce  je s t  
la b iryn tem  zagadek  z  tysiąca i 
je d n e j nocy. W  czasie p o k o n y w a ­
nia te j p rzes trzen i p ien iądze zn ik  
n ę ły  w  za g adkow y sposób. S łu ż ­
ba pocztow a w in n a  dołożyć w sze l­
k ich  starań, aby w y św ie tlić  zagad­
ką te j d z iw n e j d em ateria lizacji 
p ien iędzy .

Z w łaszcza , że  adresa t n ie  w ie ­
r z y  ju ż  zasadzie „czas to p ien iądz", 
po m ies ięczn ym  okresie  czekania.
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Sierpniowe konferencje nauczycieli szkól zawodowych
wytyczyły nowe formy pracy 
w bież. roku szkolnym

(p o k o ń c z e n ie  ze  str . I-ej)
\ \ T pierwszym dniu obrad na konferencji nauczycieli szkól za­

wodowych we W rocławiu w  dyskusji wypowiedziało się 15-tu 
nauczycieli.

Z a b y tek

Sztukę lalkową
„Błyszczący REiicz"
wystawia
Teatr Młodego Widza
\A /  zw iązk u  z  ro zp o częc iem  ro k u  

szk o ln e g o  D y re k c ja  P a ń s tw o ­
w e g o  T e a tru  M ło d eg o  W id z a  w e  
W ro c ła w iu  o rg a n iz u je  w  d n iu  1. 9. 
1952 r. p rz e d s ta w ie n ie  o tw a r te  s z tu ­
k i la lk o w e j J e rz e g o  G isa  p t. 
„B ły szczący  k lu c z ”.

O rg a n iz u ją c  to  w id o w isk o , D y J  
re k c ja  i p ra c o w n ic y  P T M W  p ra ­
g n ą  u c zc ić  p o c z ą te k  n o w eg o  ro ­
k u  szk o ln eg o  1 se rd ec z n ie  p rz y w i­
ta ć  d z iec i w s tę p u ją c e  do  szk o ły  
w  p a m ię tn y m  ro k u , u c h w a le n ia  
K o n s ty tu c j i P o ls k ie j R zeczy p o sp o ­
li te j  lu d o w e j  i w y b o ró w  do  S e j­
m u.
W  zw iązk u  z  p o w y ższy m  D y re k ­

c ja  P T M W  z w ra c a  s ię  do  d y re k to ­
ró w  i  k ie ro w n ik ó w  szk ó ł 7. p ro ­
śb ą  o w c z e śn ie jsz e  z am a w ia n ie  b i­
le tów , w  godz. od 12— 16 w  k a sie  
PTM W .

r j  O B  R E  je s t  s ta re  w in o , c e n io -  
■*- n e  są s ta re  d z ie ła  s z tu k i .  L e c z  

d z i d a  tw o rz o n e  p r z e z  m is tr z ó w  
s z tu k i  m a s a r s k ie j  m a ją  tu rę c z  

o d w ro tn ą  w ła śc i-  
1 u>ość. I m  k ie łb a s a  
, j e s t  n o w sza , t y m  

j e s t  ś w ie ż s z a  i b a r  ; 
i d z id j  ja d a ln a . T o  

sam o  m o ż n a  p o w ie  1 
. d z ie ć  o j e j  p r z y .  I 
1 ro d n ie j  s io s tr ze ,
'  t z w .  k is z c e  k a s z a -  
J'n e j .  i

K is z k a  n a b y ta  p r z e z  ob . W .H . w  
t k l e p ie  P S S  —  R y n e k  1 n ie  b y ła  1 
p  e r w s z e j  m ło d o śc i. N a szp ik o w a n a , 
g r z y b k ie m  p le śn i ,  c z y n i ła  w r a ż i -  1 
n ie  p r e h is to r y c z n e g o  a r ty k u łu  s p o .  . 
ż y w c z e g o , k tó r y  z o s ta ł  w y p r o d u -  ■ 
k o w a n y  je szc ze  n a  u ż y t e k  le g e n ­
d a r n e g o  ż o łą d k a , k ró la  Ć w ie c z k a .  
Z a k ła d o m  m a s a r s k im  n a le ż y  s ię  
d y p lo m  u z n a n ia  za  g e n ia ln e  p o d ­
r a b ia n ie  z a b y tk ó w  p rze sz ło śc i .

(W er)

Zsnrast węgla
zamawiać można
drewno opalowe
JM  A ZLECENIE D z ie ln ico w y ch  
■* ■ B iur O p a lo w y c h  in d y w id u a ln i 
o d b io rc y  w ę g la  k a m ie n n eg o  m o g ą  
n a le żn y  im  p rz y d z ią ł w ęg la  p o ­
b ie ra ć  c a łk o w ic ie  lub  czę śc io w o  w 
d re w n ie  o pa low ym .

Zlecenia te wydawane będą 
przez DBO do składów Państwo­
wej Centrali Drzewnej w e Wroc­
ławiu, przy d1. Rychtałskiej Nr 4, 

ul. Krakowskiej Nr. 63/69 oraz 
składów PSS 1 MHD.
U rzęd y , p rz e d s ię b io rs tw a  i in s ty ­

tu c je  p o b ie ra ją c e  w ę g ie l do  o p a la ­
n ia  b iu r, m o g ą  o trzy m ać  20 proc. 
c a łk o w iteg o  p rz y d z ia łu  w ę g la  w 
d re w n ie  opa lo w y m .

D re w n o  n a  c e le  p o d p a łk o w e  w  
m ia s ta c h  w o je w ó d z tw a  w ro c ła w sk ie  
go n a b y w a ć  m o żn a  p o  u s ta lo n y c h  
c e n a c h  w  s k ład a c h  d e ta licz n y c h  
M HD , PSS o ra z  P ań s tw . C eń tr. 
D rzew n y ch . T am  n a to m ia s t, gdz ie  
sk ład ó w  ta k ic h  n ie  m a —  w  m ie j­
sco w y ch  G m in n y c h  S p ó łd z ie ln iac h  
,,S am o p o m o cy  C h ło p sk ie j" .

(Ad)

N a u cz y c ie l z a sa d n ic ze j s zk o ły  M e- 
ta lo w o -E le k try cz n e j p rz y  p i. P o ­

w stań c ó w  Ś ląsk ich , ob. S zy b ie to w - 
sk i, w sk a z y w a ł na k o n ie c zn o ść  s i l­
n ie js z e g o  p o w ią za n ia  p ra c y  n a u c z y ­
c ie la  z k o le k ty w e m  u c zn io w sk im  
i o rg a n iz a c ją  Z M P -ow ską . A b so l­
w e n t te j sam e j szk o ły , p rz o d o w n ik  
p ra c y  w  M -5, ob. S taucho lri, p o ­
w ied z ia ł:

—  B yłem  k ie d y ś  s ła b y m  u c z ­
n iem . W  szk o le  n ie  zd aw a łe m  
so b ie  sp ra w y  z k o n ie c z n o śc i d o ­
b re g o  o p a n o w an ia  zaw o if j.  D obrze 
z acz ą łem  s ię  u czy ć  w te d y , k ie d y  
w stą p iłem  do  ZM P. T am  p rz e k o ­
n a n o  m n ie , że  n a jw a ż n ie js z y m  
z ad a n ie m  u czn ia , k tó ry  m a b y ć  
d o b ry m  fachow cem , je s t  g ru n to w ­
n e  o p a n o w a n ie  ta jn ik ó w  w ied zy  
te c h n ic z n e j. S łu szn o ść  te g o  o d ­
czu w am  dziś, k ie d y  je s te m  to k a ­
rzem  i  w y k o n u ję  250 p ro c . n o r ­
m y.
W ie lu  d y s k u ta n tó w  z w ra c a ło  u - 

w ag ę  n a  z b y t s ła b ą  p o m o c  n a u c z y ­
c ie li w  o rg a n iz o w a n iu  z a jęć  p o z a ­
szk o ln y c h  w  in te rn a ta c h . W y p o w ia ­
d a n o  s ię  ró w n ież  n a  te m a t u dz ia łu  
w  ż y c iu  szk o ły  d o b rze  zo rg a n iz o ­
w a n y c h  K o m ite tó w  R o d zic ie lsk ich .

D y re k to r  Z. S. M eta lo w o -E lek - 
try c z n e j, ob. K rzy sz to fik , p o d su m o ­
w a ł te  w sz y s tk ie  w n io sk i:

—  G dy  b ę d z iem y  m ie li w  szko ­
le  d o b re  K o m ite ty  R o d z ic ie lsk ie

i  O p ie k u ń cze , g d y  z ac zn iem y  
tra k to w a ć  o rg a n iz a c ję  Z. M . P. j a ­
k o  sw e g o  p ie rw sze g o  p o m o c n ik a , 
p ra c a  w  n o w y m  ro k u  szk o ln y m  
p ó jd z ie  o w ie le  ła tw ie j  1 d a  k o n ­
k re tn e  w y n ik i.

N a  k o n fe re n c ji  n a u c z y c ie li szkó l 
M in is te r s tw a  P rzem y słu  M asz y n o ­
w eg o  w e  W ro c ła w iu  m o cn o  p o d ­
k re ś lo n o  z a g a d n ie n ie  o rg a n iz o w a ­
n ia  w y tw ó rc z y c h  n a ra d  m ło d z ieży  
x n a u cz y c ie la m i, z  u d z ia łem  p rz o ­
d o w n ik ó w , m łodych , te c h n ik ó w , r a ­
c jo n a liz a to ró w , k tó re b y  z b liży ły  
u c zn ia  do  zak ład u  p ra c y .

N a u cz y c ie lk a  E m ilia  T u rec k a  
w sk a z y w a ła  n a  k o n ie c z n o ść  le p sz e ­
go  o p a n o w a n ia  zaw o d u  p rz e z  w y ­
k ład o w có w  ję z y k a  ro sy jsk ie g o , co 
z k o le i um ożliw i- u czn iom  sz y b k ie  
k o rz y s ta n ie  1 ra d z ie c k ie j l i te ra tu ry  
te c h n iczn e j.

N a  w sz y s tk ic h  ty c h  k o n fe re n ­
c ja c h  o m a w ia n e  b y ły  z ag a d n ie ­
n ia  s to so w a n ia  w  p ra c y  w a rsz ta ­
to w e] m e to d  inż . K o w alo w a , 
? a n d a ro w e j,  K o ra b ie ln ik o w e j, 
k tó re  p rz y g o to w u ją  m łodzież  
szk ó l z aw o d o w y c h  n a  p rz o d u ją ­
c y ch  ro b o tn ik ó w  i te ch n ik ó w .
W  c z as ie  trw a n ia  k o n fe re n c ji d o ­

k o n y w a n o  w y b o ru  n a jle p sz y c h  n a ­
u c zy c ie li - d e le g a tó w  n a  K ra jo w y  
Z jazd  do  W arsz a w y .

Z W ro c ła w ia  w y ja d ą  m ięd zy  in ­
n y m i E m ilia  T u rec k a , n a u cz y c ie lk a

T ec h n ik u m  M ec h an iczn e g o  o raz  B ar­
b a ra  P io trk o w sk a  z T e c h n ik u m  Bu­
d o w y  W ag o n ó w .

W  reku 1953  
powiększy s‘ę
wrocławska sieć 
placówek
slsiiby zdrowia

|  E D N Ą  z g łó w n y ch  p o z y c ji p ro - 1 
J  je k tu  p la n u  g o sp o d arcz e g o  m. 

W ro c ła w ia  na  ro k  1953 je s t  z w ięk ­
szen ie  s iec i p la c ó w e k  s łu żb y  zd ro ­
w ia  i ich  ro zb u d o w a . N a  c e l te n  
p rz e zn a c zo n a  b ę d zie  su m a  ok. 4 m i- 

j lio n ó w  zł. P la n o w a n e  je s t  z w ię k s z ę - ! 
n ie  ilo śc i p rz y c h o d n i re jo n o w y c h  j  

do 24, u ru c h o m ie n ie  4 n o w y c h  p u n k  
tó w  le k a rsk ic h , zw łaszcza  w  PGR- 
ach . D o ty ch czas  le c zn ic tw o  s p e c ja ­
l is ty c zn e  sk o n c e n tro w a n e  b y ło  ty l­
k o  w  o ś ro d k u  p rz y  ul. D o b rzy ń sk ie j.

W  ro k u  1953 p o w s ta n ie  6 o b ­
w o d o w y ch  p rz y c h o d n i s p e c ja li­
s ty cz n y c h . U ru ch o m io n e  b ę d ą  ró w  
n ież  n o w e  z ak ład y  re n tg e n o lo g k z  
n e  na  p ł. E nge lsa , n a  P ilcz y c ac h  i 
S ęp o ln ie .
Z w ię k sze n ie  ilo śc i e ta tó w  le k a r ­

sk ic h  i p ie lę g n ia rsk ic h  um ożliw i 
le c zn ic tw u  p ra c ę  n a  z a sad z ie  tzw . 
re jo n iz a c ji  o d c in k ó w  le k a rsk ic h . 
K ażdy le k a rz  re jo n o w y  o b s łu g iw ać  
b ęd zie  oko ło  4 ty s. m ieszk ań có w .

L iczba a m b u la to rió w  p rz y z a k ła d o ­
w y ch  w z ro śn ie  o 11 z  tym , że  je ż e li 
z a is tn ie ją  p o trz e b y , u ru c h o m io n e  bę 
dą  d o d a tk o w e  a m b u la to ria .

P rze w id z ian e  są  ró w n ież  su m y  na  
w y p o sa ż e n ie  a m b u la to rió w  i la b o ra ­
to rió w  d la  p o lik lin ik , k tó re  n a  w zó r 
p a fa w ag o w s k ie j p o w s ta n ą  p rzy  
w ię k sz y c h  zak ła d a c h . (J)

Co ziob:ć, gdy zatnie się korba?
W kursach motorniczych

uczestrrczy coraz więcej kobiet
NI A U K A  ja z d y  —  c zy tam y  n a  je d n y m  z w o zó w  tra m w a jo w y c h  M P Ą  

W óz je s t  p ro w ad z o n y  p rzez  u czn ió w  k u rs ó w  szk o le n ia  m o to ro l 
w y ch . K o rz y s ta ją c  z teg o , że w ła ś n ie  w  te j  ch w ili tra m w a j z a trzy m a!
s ię , w ch o d z im y  do ś ro d k a .

AA O TO R  p ro w ad z i uczeń  S ta n is ła w
J o ń c z y k , k tó ry  d o p ie ro  od  18 bm. 

ro zp o czą ł k u rs . D aw n ie j p ra c o w a ł 
w  R e jo n ie  D róg  W o d n y ch  p rz y  ś lu ­
zo w an iu  s ta tk ó w . In n i k u rs a n c i: K ry ­
s ty n a  M ark s , k tó ra  p rz e d te m  dw a 
la ta  p ra c o w a ła  ja k o  k o n d u k to rk a  
M PK, W a c ła w  K is ie l i T a d e u sz  
L o ch n y  z z a in te re s o w a n iem  ś led zą  
n ie p e w n e  je sz c z e  ru c h y  ko leg i.

W ó z  ru sza . —  S to p n io w o  łą ­
czyć  —  d a je  w sk a z ó w k i in s tru k ­
to r  S te fa n  P ływ acz. K o rb ę  m usi s ię  
o b ra c ać  p o w o li i m ia ro w o , gdyż  
w  p rz e c iw n y m  ra z ie  tra m w a j 
sza rp ie  g w a łto w n ie  n ap rz ó d .
N a g le  w  p e łn y m  b ieg u  zac in a  się 

k o rb a . J a k  tu  te ra z  za trz y m ać  w óz

Korespondencyjne

Liceum 
Pedagogiczne 
przyjmuje zapisy
Y  O R E SP O N D E N C Y JN E  L iceum  

P e d a g o g iczn e  is tn ie je  w e  W ro  
c ław iu  od  m arc a  b r. U czn io w ie  je g o  
r e k ru tu ją  s ię  s p o śró d  n ie w y k w a lif i­
k o w a n y c h  n a u cz y c ie li, k tó rz y  d ro g ą  
k o re s p o n d e n c y jn ą  u z u p e łn ia ją  sw e 
w y k sz ta łc e n ie  i z d o b y w a ją  w  ten  
sp o só b  cen zu s  n au k o w y .

L iceum  p rz y jm u je  ró w n ież  za ­
p isy  a b so lw e n tó w  7 -k Iaso w y ch  
szk ó ł p o w sz e c h n y ch , k tó rz y  n ie  
p rz e k ro c z y li 30 la t  ży c ia  i p ra g n ą  
w  p rzy sz ło śc i p o św ięc ić  s ię  zaw o ­
d o w i n a u c z y c ie lsk ie m u . Z d o b y w a  
ją  o n i w ie d zę  b ez  p rz e ry w a n ia  
p ra c y  za ro b k o w e j.
S zk o ła  m ie śc i s ię  w e  W ro c ła w iu  

p rz y  ul. T rze b n ic k ie j 42. ę z y n n e  są  
o b e c n ie  k la s y  1-sza i  2-g3.

^  ZIS rozpoczynają się Dni 
Filmu Polskiego, podczas 

których ujrzym y 21 obrazów  
produkcji krajow ej.

Na zdjęciu : Scena z film u  
„W arszawska Prem iera".

Zguba
V  G I N Ę Ł Y  z e s z y ty .  N ie  ta k ie  
^  z w y k łe  z  c z y s ty m i  k a r tk a m i,  

le c z  z a w ie r a ją c e  c e n n e  n o ta tk i .
N o ta tk i  te  k o s z to ­
w a ły  w ie le  ż m u d ­
n e j  p r a c y  i o p is y ­
w a ły  d o ś w ia d c z e ­
n ia  n a y k o w e  c z y ­
n io n e  n a d  p sa m i. 
Z e s z y ty  zgubi} 
p r a c o w n ik  Z a k ła ­
d u  M ik ro b io lo g ii, 
ob . R o m a n  M y c ie l  
s k i .

W y p a d k i  ch o d zą  
p o  lu d z ia c h , a le  ze  

sz~ ity  n ie  c h o d zą  po  u lic a c h . D la -  
t e j o  p r a w d o p o d o b n ie  k to ś  je  p o d ­
n ió s ł  i te r a z  g ło w i  s ię  co  z  t y m  
f a n t e m  zro b ić .

W  im ie n iu  z m a r tw io n e g o  ob. 
R M .  p r o s im y  z n a la zc ę  o o d n ie s ie ­
n ie  fo l ia łó w  d o  d z ia łu  m ie js k ie g o  
r e d a k c ji .

Czyta;cle 
i prenumerujcie

„S Ł O W O "

F A C H O W C Y  P O S Z U K I W A N I

1 K IE R O W N IC ZK Ę ŻŁO BK A , 1 P IE L Ę G N IA R - 
K Ę (m ożliw ie d y p lo m o w an ą) 1 P IE L Ę G N IA R ­
K Ę  PRZY UCZON Ą , 1 P IA S T U N K Ę , 1 PR Z E D ­
S ZK O L A N K Ę p rz y jm ą  n a ty c h m ia s t DOLNO ŚLĄ ­
SK IE  ZA K ŁA DY  W YTW ÓRCZE MASZYN E- 
LEKTRYCZNY CH  IM. FE L IK SA  D ZIERŻY Ń ­
S K IE G O  WE W ROCŁAW IU. W sp raw ie  p rz y ję ­
cia na leży  zg łaszać s ię  w  W Y D ZIA LE PERSO ­
NALNYM  ZA K ŁA D U  M-5, W ROCŁAW , UL. 
PST R O W SK IEG O  10 (do jazd  tra m w a je m  13 cbok  
P afaw ag u ). 1402k

1 ZA O PA TRZEN IO W CA  BRA NŻY  SAM O CHO ­
D O W EJ, 1 S IŁĘ BIUROW Ą DO PRO W A D ZEN IA  
K A R T O T EK I, 1 K IERO W N IK A  SK ŁA D U  H U R ­
TOW EGO BRANŻY SAM O CHO D OW EJ, 2 R Z E ­
CZOZNAW CÓW  SAM OCHODOW YCH p rz y jm ie ­
m y z dn iem  1.9. 1952 r. R e fle k tu je m y  na siły  w y ­
so k o k w a lifik o w a n e . Z g łaszać się  REJO N O W E 
BIU RO  H AN D LU  SPR ZĘTE M  SAM O CHO D O ­
WYM, W ROCŁAW , UL. P R E T F IC Z A  40. 1418k

R EFER E N T Ó W  PLA N O W A N IA , SE K R E T A R K I- 
M A SZY N IST K I, REFEREN TÓ W , SZW A CZK I, 
PR A C Z K I, PO M O CN ICE K U CH EN N E, P R A ­
C O W N IKÓ W  FIZY CZN Y CH  N IE W Y K W A L IFI­
KOW ANYCH, STO LA RZY , H Y D RA U LIK Ó W , E- 
LEK TRO M O N TERÓ W , TA PIC ER Ó W , M A LA ­
RZY, M URARZY, M ECH AN IK ÓW  P R E C Y Z Y J­
NYCH, PA LA CZY , PO M O CNIK Ó W  PALACZY, 
FURM A NÓ W  z a tru d n i od  za ra z  D Y R E K C JA  
PAŃ STW O W EG O  SZ P IT A L A  K L IN IC ZN EG O  
WE W RO CŁA W IU  UL. C H A Ł U B IŃ SK IE G O  5.

1331k

ŚLU SA RZE, PRA CO W N ICY  F IZY C ZN I IN W E­
STY CY JN I, M AG A ZY NIER. STRA ŻN ICY , K O ­
M EN DA N T STRAŻY PR ZEC IW PO ŻA R O W EJ — 
p o trz e b n i n a ty c h m ia s t. Z g łoszen ia p rz y jm u je  
W YDZIAŁ PERSO N A LN Y  FA BRY K I B A TER II. 
W ROCŁAW , UL. SIK O R SK IE G O  28/30. 1425k

R O BO TN IK Ó W  K W A LIFIK O W A N Y C H  JA K
RÓ W N IEŻ M ŁODOCIANYCH na 6-cio m iesięcz­
n e  p rzeszk o len ie  p rzy w a rsz ta to w e  w  dziedzin ie  
izo lac ji c ie p ło ch ro n n e i i z im n o ch ro n n e j p rz y jm ie  
W RO CŁA W SK A  S P-N IA  K O N SERW A CY JN O - 
REM ONTOW A RO BÓT BUDOW LANYCH I IZ O ­
LA CY JN Y CH  WE W RO CŁA W IU . W o k re s ie  6-cio 
m iesięczn y m  p raco w n ik  będz ie  o trz y m y w a ł w y ­
n a g ro d ze n ie  do 800 zł. P o  u k o ń cz en iu  k u rs u  od 
1000— 1200 zł. i4 r  ;k

20-TU U CZN I W W IEK U  od la t  15 do 18-tu DO 
N A U K I ZAW ODU R ZEZN IC ZO  -  W Ę D L IN IA R ­
SK IEG O , 25-CIU RO B O TN IK Ó W  N IEW Y K W A ­
LIFIK O W A N Y CH  PR ZY JM Ą  ZA K ŁA D Y  M IE3- 
N E WE W ROCŁAW IU UL. LE G N IC K A  102. Wy 
n ag ro d ze n ie  w /g  UMOWY ZB IO R O W EJ p lu s  d e ­
p u t a t  b r a n i o w y .  '  i438k

POM OC dom ow a p o ­
trz e b n a . W a ru n k i dob re . 
W rocław  — K rz y k i, u l. 
K asz tan o w a  7 m . 1.

11671g

TEC H N IK Ó W  BU DO W LAN Y CH  z a tru d n i S P Ó Ł ­
D ZIEL N IA  PRA CY  „T E C H N IK A  D O LN O SLĄ - 
S K A “ , W ROCŁAW . PO D W A LE 75. 1429k
IN SPEK TO R Ó W  FINA N SO W Y CH , PR A C O W N I­
K ÓW  FIN A N SO W Y CH , S T E N O T Y PIS T K I I M A­
SZ Y N IST K I z a tru d n i P P K  „R U C H “ O D D ZIA Ł 
W O JEW Ó D ZK I WE W ROCŁAW IU, U L. O ŁA W ­
SK A  10/11. P o d a n ia  w raz  z ży c io ry sem  n a leży  
sk ład a ć  w  S E K C JI K A D R  II  p  , po k ó j N r 213.

1434k

M OD ELARZA  — S ZK U T N IK A  p o sz u k u ie m y  do 
PR O W A D ZEN IA  Z A JĘĆ  PRA K TY CZN Y CH  p rzy  
b u d o w ie  M O D ELI W O K R E SIE  W RZESIEŃ  — 
P A Ź D Z IE R N IK . Z g łaszać sie  do L IG I M OR- 
S K IE J, TE LEFO N  68-10, W  godz. 12 — 15. 1432k

P O T R Z E B N A  pom oc do 
m ow a (m łoda) W a ru n k i 
d o b re . W rocław  K o m u ­
n y  P a ry s k ie j  65 m  15.

11755g

G O SPO D Y N I lu b  pom oc 
d om ow a p o trz e b n a . Opo 
rów  A l.. P ia s tó w  31.

11754g

SZK U T N IK A  W Y SO K O K W A LIFIK O W A N EG O  
DO BUDOW Y K A JA K Ó W  I REM ONTU S P R Z Ę ­
TU  ŻEG LA RSK IEG O  p o szu k u ie  LIG A  M ORSKA. 
ZA RZĄ D  OKRĘGU  — W ROCŁAW , UL. NA 
G RO BLI 48, te le fo n  68-10. 1433k

Ogłoszenia drobne
H A N D L O W E

K U P IĘ  płaszcz  w ełn ian y  
w  k o lo rze  lila  b ła w a t lub  
p odobnym  (do p rz e ró b ­
k i), la lk ę  d użą  m ogącą 
m ieć  n a w e t b ra k i, k u ­
c h e n k ę  e le k try c z n ą  na 
120 vo lt. W rocław  P lac  
K a ro la  M ark sa  7 m . 3. 
____________________ 113533
K U P IĘ  m aszynę  w  d o ­
b ry m  s ta n ie  i o b rzu ca r-  
kę, fo te l d e n ty sty czn y , 
k u ch n ię  gazow ą, k u ch n ię  
e le k try c z n ą , m o to r  e- 
le k try c z n y . W iadom ość-:1 
W rocław  sk le p  „S prze-i 
daż u ży tk o w eg o  że la ­
s tw a" , róg u l. Jo d ło w e j 
i N ożow niczej. 11711 § 
SPR ZED A M  ro w erek  
d z iec in n y  d w uko łow y . — 
W rocław  K iliński?e->  21 
m. U.

W O LN E POSADY

N AU K A

TRZYM IESIĘCZNA no­
w oczesna k o re sp o n d e n ­
cy jn a  n au k a  k sięgow o­
ści Łódź, s k ry tk a  1R3 

1271 g

n o  ? v f

PO D ZIĘ K O W A N IE P ry -  
m a riu szo w i cl-rowi K aro  
łow i K rau so w i, D y rek to  
row i S zp ita la  M iejsk iego  
N r. 2 za d o sk o n a le  p rze  
p ro w ad zo n a  tru d n a  ope 
ra c ję  se rd ecz n e  B óg  za ­
p ia ć  s k ła d a  Z. K a liczv ń - 
sk i. 11751g

D r. D r. D OBRU CK IEM U  
I SU CH O W IA K O W I za 
asy s tę  o raz  ca łem u  p e r-  

' sonelow i O ddz. C h iru rg . 
I I I  za tro sk liw ą  op iek ę  

> se rd ecz n e  p o d z ięk o w a­
n i e  sk ła d a  Z. K a liczy ń - 
sk i. 11730g

'FIR M A  „JO L A N T A " — 
W rocław , u l. Ś w ierczew ­
sk ieg o  32 w y k o n u je  z 
m a te r ia łó w  w łasn y ch  i 
p o w ierzo n y c h : p asy  lecz . 
n icze , c iążow e, g o rse ty , 
so rse le ty  i b iu s tonosze , 

(o raz b ie liz n ę  d am sk a  i 
m ęsk ą , b luzeczk i i h a f-  

| ty , n a jn o w szeg o  fasonu .
Il748g

Służba w Strażach Pożarnych  
jest zaszczytna, oiiarna i intere­
sującą.

n  ZIS u m ie szczam y  p ie rw s z y  ku - 
po n  k o n k u rs o w y . O d  te j  p o ry  

p rzez  c a ły  o k re s  trw a n ia  k o n k u rs u  
tj. do  2 p a ź d z ie rn ik a  b r. p o d o b n e  
k u p o n y  zam ieszczać  b ę d z iem y  co 
d ru g i dz ień . D o w z ię c ia  u d z ia łu  w  
k o n k u rs ie  u p ra w n ia  w y p e łn ie n ie  i 
p rz y s ła n ie  do re d a k c j i  je d n e g o  k u ­
ponu .

K U PO N  K O N K U R SO W Y
K tó ra  s ce n a  z film u  w y ś w ie tla n e ­

go  w  ra m a c h  D ni F ilm u  P o lsk ieg o  
z ro b iła  n a  m n ie  n a jw ię k sz e  w ra ż e ­
n ie  i d laczeg o ?
T y tu ł film u  .............. — ...... - ......... ......

O p is  s c e n y  ........  —...... ...............................

U z a sa d n ie n ie  — ........................... — .........

Im ię  i n a zw isk o  u c z e s tn ik a  k o n k u rsu

D o k ład n y  a d re s   -*....

W  raz ie  p o trz e b y  do  k u p o n u  m oż 
n a  d o łą czy ć  o b sze rn ie jsz e  u z a s a d ­
n ie n ie  n a  o d d z ie ln e j k a r tc e  p a p ie ru .

—  zastanawia się uczeń, ale w  tef 
chwili padają w łaśnie zbawienna 
słowa czuwającego nad jazdą in* 
struktora. —  Proszą w yłączyć a u . 
tomat celem  przerwania dopływu  
prądu do motoru i zatrzymać w óz  
ręcznym hamulcem. Ob. JończylŁ 
szybko spełnia polecenie. Jest to 
częsty wypadek —  objaśnia nas 
ob. Pływacz — na który Trzebi 
zwracać baczną uwagę. W  przeciw* 
nym bowiem razie, może on 6powo< 
dpwąć póważną katastrofę.

Kurs trwa około 10 tygodni I 
obejmuje 290 godzin nauki. Po 

Jego ukończeniu uczniowie zdają 
egzamin z nauki o Polsce t Swie- 
cie W spółczesnym, ze znajomoś­
ci miasta, z wiadomości zawodo­
wych oraz z najw ażniejszego  
przedmiotu — jazdy praktycznej. 
Po egzaminie absolwer.cl kursu 
otrzymują św iadectwa 1 prawo 
jazdy. I ' 1 *4

— Dawniej szkoliliśmy na m o. 
torowych w yłącznie mężczyzn —* 
informuje nas instruktor szkolenia  
motorowego, ob. Stanisław So- 
czówka. — Teraz jest inaczej. Fa­
chowcy doszli bowiem do wnio^ 
siku, że dobrym motorowym może 
być również kobieta. N a naszym  
obecnym kursie na 13 osób mamy 
2 kobiety. Są nimi: Krystyna
Marks, którą już widzieliście i U- 
rszula M iśkiewicz. W nauce nia 
ustępują one mężczyznom.

(Tyk)

N o t a t n ik

★ V II S es ja  M ie jsk ie j R ad y  Narodom 
w ej m . W rocław ia  o d b ęd z ie  się  w  dn iach  
4 1 5  w rześn ia  o  godz. 9 w  sa li posie« 
d zeń  M RN u l. S u k ie n n ic e  9, I I  p ię tro . 
N a p o rz ą d k u  o b ra d : W y k o n an ie  bud« 
że tu  za ro k  1951 i p ro je k t  b u d ż e tu  n a  
ro k  1953 o raz  z a d an ia  M RN w  zw iązku, 
z w y b o ra m i do  S e jm u  RP.

ir  S p o tk an ie  z p o d o p ie czn y m i o rg an ie  
ż u ją  p raco w n ic y  I I  P rz y c h o d n i S p e c ja -  
lis ty czn e j 2. 9. b r. o  godz. 19 w  lo k a lu  
p rzy ch o d n i, P la c  E n g e lsa  N r -a, p o k , 
116, I I  p ię tro .

★ M ieszk ań cy  W rocław ia , k tó rz y  n te  
p o b ra li p ie rw sze j r a ty  opa łu  w  ozna­
czonym  te rm in ie , m ogą za o p a trz y ć  się 
w  te rm in ie  dodatkófw ym , t j .  od  1.9. do  
15.9. b r . P o  ty m  te rm ie n ie  żad n e  rekla-* 
m a c je  n ie  b ęd ą  u w zg lę d n ian e .

★ Z e b ra n ie  K oła  S tro n n ic tw a  D em o* 
k ra ty c z n e g o  p rz y  w yższych  u cz e ln ia ch  
o d b ęd z ie  s ię  w  sob o tę , 16. 9. b r . o go* 
dż in ie  15,30 w  B ib lio te ce  U niw ersytec-i 
k ie j.

§ » 'lD 0 W Ś 5 K 4
i W

^  - -  i&asźJi
T E A T R Y
M ŁODEGO W ID ZA  — godz. 16 — „Cu* 

dzo z iem czy zn a", godz. 19,30 — „Ż ó łt$  
szlafmyca**.

WYSTAWY
M UZEUM  SL. — P la c  W ojew ódzk i - j  

..G a le r ia  m a la rs tw a  p o lsk iego  1 ś re d ­
n io w ieczn a  sz tu k a  śląska**: „Sląslc
s ta ro ż y tn y " , „P o lsk a  c e ra m ik a  a r ty ­
s ty c z n a " .

PO R A N K I
ŚL Ą SK  — D ziew czyna ze S ło w ac ji"

p ro d . czesk ., godz. 10.
W A RSZA W A  — „L is c h y tru s e k ” 1 in n e  

k re s k ó w k i po lsk ie , godz. 11.
SCALA  — „O s ta tn i M o h ik an in "  (czesk.) 

godz. 11.
PR Z O D O W N IK  — „K onstan jty  Zasłon 

n o w " , (radz). godz. 11.
P O K Ó J — „ C z a p a je w " , (radz), godz.

12.30.
P O L O N IA  — „C ó rk a  m a ry n a rz a "  (radz), 

l godz. 12.
P IO N IE R —„N a m o rsk im  s z la k u "  (radz.)

godz. 10 i 12.
TĘ C ZA  — „ S tró j g a lo w y " , (w ęg), godz.

11.30.
FAM A  — „N ow e p o k o le n ie "  (radz), godz.

13.15.
KINA
ŚL Ą SK  — u l. Ś w ierczew sk ieg o  67 -*

„M łodość C h o p in a"  (w łasne), godz. 13,
15.30. 18, 20,30.

W ARSZAW A — u l F re d ry  N r 18 - •
„S k az an a  w ie ś"  (NRD), godz. 18, 15,15, 
17.45, 20.

PR ZO D O W N IK  — u l. P rzo d o w n ik ó w  
P ra c y  — ..C złow iek  bez J u tra "  (w łosk i), 

godz. 15, 17.15, 19,30.
SCALA — ui M iko ła ja  N r 27 —

„ D itta "  (duńsk i), godz. 13.30, 15.45, 18,
20.15, 22,15.

PO K O J — T e re n y  W ystaw ow e —
„B ły sk  p rz e d  św item "  (czesk.), godz. 
15, 17,30, 20.

POLON IA  -  ul Ż ero m sk ieg o  n r  63 — 
„H rab ia  M onte C b rls to "  II  se r . (franc .) 
godz. 12, 14, 16, 18, 20.

P IO N IER  -  ul S ta lin a  }Jr 71 —
..W śród lu d z i"  (radz.), godz. 14, 16, 18,

—  S p ie s z  rui „ J a r m a r k  S z k o l  
n y “ D o m u  K s ią ż k i  —  n a b ę -  
d z ie s z  ta m  w s z y s tk ie  p o d r ę c z ­
n ik i  i p o m o c e  s zk o ln e !

— G dzie? ... W R y n k u !  
rrz K ie d y ? ^  D z is ia il

20 .
TĘCZA  — u l K oSciuszkl nr. 177 — 

..S k r7 v d U ty  d o ro żk a rz "  ( ra d z ) , godz.
14, 16, 18, 20.
FAMA — P sie P o le  — .C hińsk i c y rk ”  

(radz.), godz. 15,30, 17,45, 20.
L E T N IE  — „ A la rm "  (bułg), godz. 19.30.
DWORCOW E — D w orzec G łów ny — 

R ozm aitośc i — godz. 16, 17, 18. 19, 20, 
21. 22 i 23.

RO BO TN IK  — T.f»^nłra — „M ały p arty *  
z a n t"  godz. 14, 16, 18, 20. J

h
CYRK N r 4 — P lac  G ru n w a ld zk i 

godz. 15.30 i 19.30.
*

OGRÓD ZO O LOGICZNY -  uT W ró b le j  6kiego i — oiwąitj od godz 9 lł. *
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! ZA K U PIM Y  ZA RA Z PSY  O W CZA RK I <
• N IEM IEC K IE  (alzack ie) w  w iek u  od  pó ł do < 
| dw óch la t. Z g łoszen ia z p odan iem  w iek u , 4 
, p łc i o raz  ceny  n ad sy ła ć  pod a d re sem : CEN- <
• TRA LA  O BRO TU /ZW IERZĘTA M I HODOW - < 
| LA N YM I EK SPO ZY TU R A  W O JEW O D ZK A  J 
’ WE W ROCŁAW IU, UL. PO ZN A N CZY K A  <
• n r . 21. 1359k <

ZG U BION O  k a r tę  m e l­
d unkow ą, leg. tram w a- 
iow ą  — W ersty  B o le s­
ław . 11710g

ZG U BION O  p rz e p u s tk ę  
fab ry cz n ą  n a  nazw iskc  
N ow alsk i B o lesław .

11685g

L O R A L B

P O S Z U K U JĘ  p o k o iu  sub  
lo k a to rsk ieg o . Z ap łacę  z 
góry . O fe r ty  k ie ro w ać  
do B iu ra  O głoszeń pod 
„S zybko". H7.iQk



S tr .  8 S Ł O W O  P O L S K I E

P o d c za s  p ły w a c k ic h  z a w o d ó w  
k o r e s p o n d e n c y jn y c h  p ie r w s z e  
m ie js c e  W b ie g u  n a  200 rn st. 
k la s y c z n y m  z a ją ł  M a r e k  P e tr u -  

s e w ic z .

P@lki
w i c e m i s t r z e m  ś w i a t a
w $‘ałkówce
U /  D E C Y D U JĄ C Y M  s p o tk a n iu  o 
** m is trz o s tw o  ś w ia ta  w  s ia tk ó w  

ce  k o b ie t  r e p r e z e n ta n tk i  Z S R R  
■wygrały z s ia tk a r k a m i  P o ls k i  3:0 
(15:8, 15:4, 15:8).

Z w y c ię s tw o  n a d  
P o lk a m i  p r i t y n io - ) 
s io  s ia tk a r k o m  r a -  < 

d z ie ck im  ty tu ł  m i­
s trz a  ś w ia ta .  T y tu ł 
te n  z d o b y ły  n ie  
p rz e g ry w a ją c  w  
tu rn ie ju  ż a d n e g o  
S p o tk an ia . W ic e - 
n is t r z e m  ś w ia ta  
c o sta ła  d r u ż y n a  
>olska, u le g a ją c  j e -  
iy n ie  Z S R R .

T rz e c ie  m ie js c e  
w  tu r n i e ju  z a ję ła  

d r u ż y n a  C S R  m a ją c  n a  s w y m  k o n ­
c ie  5 zw y c ię s tw , c z w a r te  B u łg a r ia  
—  4 z w y c ię s tw a .

W s ia tk ó w c e  m ę s k ie j  d e c y d u ją ­
ce  s p o tk a n ie  o ty tu ł  m is tr z a  o d ­
b y ło  s ię  p o m ię d z y  Z S R R , a  C ze­
c h o s ło w a c ją . Z w y c ię ż y ła  d ru ż y n a  
Z S R R  3 0  (15:11, 15:7, 15:6),
z d o b y w a ją c  ty m  s a m y m  m is t r z o ­
s tw o  ś w ia ta .  D ru g ie  m ie js c e  z a ję li  
C ze ch o słb w a cy , trz e c ie  B u łg a r ia .  
S ia tk a rz e  p o lscy  u p la s o w a li  s ię  n a  
7 m ie js cu .

Czy wałbrzyski 
Górn Sc 
zdysfansyf© 
opolskich 
Budowlanych?

Ciekawostki piłkarskiej niedzieli
14 września międzynarodowe spotkanie

Polska - Czechosłowacja
Rozgrywki klasy wojewódzkiej 
zbliżają się ku końcowi

W afery Wętróbka ma głos

I G i e n i a  t e ż . . .
S P O T K A Ł E M  w c z o r a j s w o je g o  

k o łe ż k ie ,  n ie ja k ie g o  R o g a lika ,  
k tó r e n  n a  M D M  z a m ie s z k u je .  W y ­
g lą d a  c h ło p in a  n a d z w y c z a j  m iz e r ­
n ie , o c zy  m u  do s u te r y n y  w p a d li ,  
n o g a m i le d w o  w łó c zy ,  je d n e m  s ło ­
w e m  t r z y  ć w ie r c i  do  S m .erc i.

—  P arne  R o g a lik , co z  p a n e m  
s ię  dzieje', s o lite ra  p a n  z ła p a łe ś ,

3 IŁKARZY polskich czeka w e w rześniu  mecz z Czechosłowacją, 
lozgryw k i ligow e zostały w  ten sposób rozlosow ane, że zare­

zerw ow ano term in 14 w rześnia, przeznaczając go na rozegranie 
m iędzypaństw ow ego spotkania. M ecz drużyn Polska A — Czecho­
słow acja A  odbędzie się  w  Pradze, spotkanie zespołów  „B“ w  W ar­
szaw ie.
T ) O JE D Y N K I I  L ig i w y w o łu ją  

k a ż d e j n ie d z ie li  d u ż e  z a in te r e ­
so w a n ie . N a  czo ło  d z is ie js z y c h  spo  
k a ń  w y s u w a  s ię  m e cz  w  C horzow ii 
p o m ię d z y  B u d o w la n y m i a  k ra k o w  
s k im  O g n iw e m . R ó w n ie ż  w  d n ii 
d z is ie js z y m  d o jd z ie  d o  n a s tę p u ją ­
c y c h  s p o tk a ń :  w  C h o rz o w ie  B u ­
d o w la n i —  O g n iw o  K ra k ó w ; w 
W a rsz a w ie  K o le ja rz  —  U n ia  C h o ­
rz ó w , w  G d a ń s k u  B u d o w la n i  -  
K o le ja rz  P o z n a ń , w  K rakow i*  
O W K S  —  C W K S  W a rsz a w a , v 
B y to m iu  O g n iw o  —  G w a r d ia  K ra  
k ó w  i w  Ł o d z i W łó k n ia rz  —  G ó r 
n ik  R ad lin .

notćUfuAoL

W  N IE D ZIELĘ o godz. 11 o d będz ie  się 
na  s tad io n ie  K o le ja rza , u l. N isk ie  

Ł ąk i sp o tk an ie  p iłk a rs k ie  o m istrzo s tw o  
I k la sy  p om iędzy  ze spo łam i O gniw o 
M PK  W rocław  — K o le ja rz  D O K P  W roc 
ław . W d ru ży n ie  O gniw a m . in . w y s tą ­
p ią  M uska ła, L aseck i, M ucha, G a je w ­
ski, B o rek  i J ed n o ró g .

P rzed m ecz  reze rw  o m is trzo s tw o  II  
k la sy  o d będz ie  s ię  na ty m  sam y m  b o i­
sk u  o godz. 9.

!/■ O SZYK A RZE O gniw a M PK , po n ie - 
* »  daw no  o d b y ty m  sp o tk a n iu  w  Z iębi 
cach, gdzie p o k o n a li ta m te jsz ą  S p ó jn ię  
101:33, w y s tą p ią  w tę  n ie d z ie lę  n a  bo i­
sk u  I Szko ły  O gó lnoksz ta łcące j, gdzie 
ro zeg ra ją  sp o tk a n ie  to w arzy sk ie  z ko- 
S 7ykarzam i K o le ja rza .

T E N  M E C Z  
M O Ż E  Z A D E C Y D O W A Ć ...

C  P O T K A N IE  d ru g o lig o w e  B u -  
d o w la n i O p o le  —  S ta l  S o s n o ­

w iec , k tó re  ro z e g ra n e  z o s ta n ie  w  
O p o lu , m o że  w  d u ż e j m ie rz e  z a d e ­
c y d o w ać , czy  w a łb rz y s k i  G ó rn ik  
b ę d z ie  m ó g ł lic zy ć  n a  z d y s ta n s o ­
w a n ie  je d e n a s tk i  B u d o w la n y c h  

p rz e d  s a m y m  zak o ń  
c z e n ie m  m is tr z o w ­
s k ic h  ro z g ry w e k .

W a łb rz y sz a n ie  
m a ją  w  c h w il i  o -  
b e c n e j je d y n ie  o 
d w a  p u n k ty  m n ie j  

o d  o p o la n  i  n ic  
d z iw n eg o , że  c zek a  
j ą  n a  p o tk n ie c ie

W  G d y n i w  d n ia c h  od  15— 17 
b m . o d b y w a ły  s ię  O g ó ln o p o l­
s k ie  m is tr z o s tw a  ż e g la r s k ie  
ja c h tó w  m o r s k ic h . M istrzem ^  
P o ls k i  w  k o n k u r e n c j i  k o b ie c e j  
z o s ta ła  T e r e s a  D zied z ic , o s ią g a ­
ją c  3517 p u n k tó w ,  a  .w  k o n k u ­
r e n c j i  m ę ż c z y z n  J a n  K o w a le w ­
s k i ,  o s ią g a ją c  2S90 p u n k tó w .  
N a  z d ję c iu :  J a c h ty  n a  tra s ie  

b ieg u .

s ię  ry w a la .  S ta w k a  je ^ t  b a r ­
dzo  d u ż a . E w e n tu a ln a  p o ra ż k a  B u ­
d o w la n y c h  ze  S ta lą  S o s n o w ie c  
m o że  s p ra w ić , iż z esp ó ł o p o lsk i n ie  
z a k w a l i f ik u je  s ię  d o  ro z g ry w e k  o 
w e jś c ie  d o  I L ig i.

G órn ik - W a łb rz y c h  g r a  w  B y ­
to m iu  ze  s w y m  im ie n n ik ie m , S ta l  
P a fa w a g ,  s p o tk a  s ię  w  K n u ro w ie  z 
m ie js c o w y m  G ó rn ik ie m . D a lsz e  
m e c ze ; w  R a d z io n k o w ie  —  G ó r­
n ik  —  S ta l  L ip in y , w  Z ie lo n e j 
G ó rz e  —  S ta l  —  G ó rn ik  Z a b rz e .

O M IS T R Z O S T W O  

W R O C Ł A W IA

J E S Z C Z E  ty lk o  4 k o le jk i  g ie r  
d z ie lą  n a s  od  z a k o ń c z e n ia  ro z ­
g ry w e k  o  m is trz o s tw o  W ro c ła w ia .

W  d a lsz y m  c ią g u  d o  p ie rw s z e g o  
m ie js c a  k a n d y d u ią  
je d e n a s tk i  O W K S -u  ' ' " ' 
i O g n iw a . W  l e p ­
sze j s y tu a c j i  są  
w o js k o w i, k tó rz y  
p ie rw s z y  m e c z  ze 
sw y m  lo k a ln y m  r y -  
w a l e n  w y g ra l i  w  
im p o n u ją c y m  s to ­
s u n k u  4:1.

J a k  b ę d z ie  w  d n iu  14 w rz e śn ia ,  
w  d ru g im  s p o tk a n iu  O g n iw a  i 
O W K S -u  —  t r u d n o  p rz e w id z ie ć . 
O W K S  z n a jd u je  s ię  o s ta tn io  w  
d o b re j  fo rm ie , o  c zy m  ś w ia d c z ą  
je g o  su k c e s y  n a  S p a r ta k ia d z ie  
W o jsk a  P o lsk ie g o , g d z ie  w ro c ła ­
w ia n ie  z a ję l i  d ru g ie  m ie js c e  w y ­
g ry w a ją c  z s iln y m i z e s p o ła m i K r a ­
k o w a  i W a rsz a w y .

K alendarzyk dzisiejszych spot­
kań o m istrzostw o W rocławia
w ygląda następująco: (w n aw ia­
sach podajem y w yniki pierwszej 
rundy): W łókniarz Leśnica —
Stal P ilczyce (1:1), OWKS —
G wardia (4:3), Ogniwo — K ole­
jarz (4:1), m ecz rozegrany zosta­
n ie o godz. 11 na Niskich Ł ą­
kach, Stal WSK — lin ia  Za­
krzew  (4:0). (B-cz)

c z y  ja k ?  J e ż e li  o u ń e le  n a w e t  ta k ,  
to  n ic  s tra szn e g o , n a f tą  go m o ż n a  
z  p a n a  s z a n o w n e g o  w y p ło s z y i .

— N ic  m n ie  n a f ta  n ie  p o m o że . 
Z a  o fia rę  M D M -u  s ie  z o s ta łe m .

—  W  ja k i  sposób?  Co p a n  p i ja ­
n y , c zy  ja k ?  W  p a ła c u  p a n  m ie s z ­
k a sz  w  n a jp ię k n ie j s z y m  p u n k c ie  
n a s ze j  W a r s z a w y  i  je s z c ze  p ..n  
n a r ze k a sz ?

—  P o s łu c h a j p a n  c a łe j c h w e s ti i ,  
to  p a n  z r o z u m ie s z  —  z a zn a c za  te n  
R o g a l ik  i  d a w a j m n ie  s w o ją  tr a ­
g e d ie  s tre s zc za ć .

—  U w a ża sz  p a n , w y n a ję ła m  w  
ie m  r o k u  le tn ia !ci w  Ś w id r z e ,  bo  
m ie s z k a n ie  n a  M D M  je s z c ze  n ie  
b y ło  g o to w e . M y ś lę  sob ie , p o cze ­
k a m y  na  tz w .  b iu śc ie  n a tu r y ,  a ż  
v : z y s t k o  u  nas na  M a r s ; i lk o u )  ■ 
s k ie i  b ę d z ie  g o to w e  n a  g l in s .  A le  
n ie  m o g liś m y  p r ze c ze k a ć  — n e r -  
u y  n a m  na  to  n ie  p o z w o li1.'..

—  N o  fa k ty c z n ie ,  tr u d n o  w y t r z y ­
m a ć  w  g łu p im  Ś w id r z e ,  j a k  sie  
m a  m ie s z k a n ie  na  M D M .

—  W ia d o m o  ta k  je s t .  A le  g łó w ­
n ie  ro ze sz ło  s ię  o to, ireby g o śc io m  
n a jech a ć .

—  N ie  r o zu m ie  p a n a .
—  Z a r a z  p a n  z ro z u m ie s z .  O tó i  

u w a z a s z  m n ie  p a n , \ .o  r .'e d z 'e le  o i  
r a n a  ro d z in a  i z i a j " m ;  z je z d ż a li  
s ie  do  nas  n a  m th o n io w e  p o w ie ­
tr ze .  D o 10 osó 'j. to  n a jm a r n ie j  
z a w s ze  s ie  zeb ra ło . T a k  s i i  w e s o ­
ło  c za s  sp ęd za ło , t e  c z ło w ie k  p o d  
w ie c z ó r  za  su c h ą  g a łę z ią  s ie  ro zg lą ­
d a ł, ż e b y  s ie  g d z ie ś  s p o k o jn ie  n a  
b o k u  p o w ie sić . A  n a jg o rsze  to , że  
m ó j  p r z y r o d n i  b r a c is z e k  z  d z ie c ­
k ie m  p r z y je ż d ż a ł ,  p o d  n a z w ę  M ie -  
c ie k . T e n  ó w  M ie c ie k , u w a ża s z  
p a n , to  s za ta n  n ie  d z iec ia k .  
W s zę d z ie  go  b y ło  p e łn o . T o  s p r ę ­
ż y n ę  w  g ra m o fo n ie  z e r w a ł,  to  k o ­
ta  d r z w ia m i p r z y d u s i ł ,  to  w y g o d -  
k ie  n a  p o d w ó r z u  p o d p a lił.

Z  a b y  s k o ń c z y ć  z  te m i c za r n e m i  
n ie d z ie la m i,  s p r o w a d z i l iś m y  sie  
j u ż  w  l ip c u  n a  M D M  p o m im o , że  
u p a ł b y ł  40 s t. w  c ie n iu . W y o b r a ­
ż e n ia  p a n  m e  p o s ia d a sz  ja k ż e ś m y  
s ie  c ie s z y l i.  M ie s zk a n ie  lu k su s .  
W id o k  z  o k ie n  n a d z w y c z a jn y .  N o  i 
te n  s p o k ó j  —  n ie d z ie la , a m y  sa ­
m i w  d o m u . S p ła k a l iś m y  s ię  z  ż o ­
n ą  j a k  d z ie c ia k i  z e  szczęśc ia .

A le  od  p o n ie d z ia łk u  za c zę ło  sie . 
N a jp ie r w  p r z y s z e d ł  p r z y r o d n i  b ra -  

j c is z e k , r ze c z  ja s n a  z  M ie ik ie m .  
P o te m  d a ls za  ro d z in a , a p ó ź n ie j za  
c ze li l u d z i f  w a lić  j a k  do  k in a . N ic  

i d z iw n e g o , ca ła  W a r sz a w a  c h c ia ła  
z w ie d z ić  te  n a szą  w sp a n ia łą  z d o -  

I b ycz  m ie s z k a n io w ą , a m a  sie  tr o sz  
k e  z n a jo m y c h , to  p r zę c ie tn ie  po  26 
osób  d z ie n n ie  s k ła d a  m n ie  do  d z i­
s ia j w iz y ty .  O c za ro w a n e  są  m ie s z ­
k a n ie m . Co d z ie ń  je s t  te ra z  u m n ie  
n ie d z ie la ,  z  g o śćm i s ie  b a w ię  i 
s p a ć  s ie  k ła d ę  o 2 w  n o c y .

R a z  M ie c ie k  w y c ie c z k e  z  p r o w in  
c ji,  z  P la cu  K o n s ty tu c j i  do  n a sz  
ao  m ie s z k a n ia  śc ią g n ą ł, z  o r k ie s ­
trą  i  tr a n s p a r e n te m :  „ G a rw o lin
w i ta  M D M ".

P a ń s k a  m a łż o n k a  ś w ia d k ie m , f o  
b y ła  p r z y  t y m  o b ecn a .

—  T o  G e n ia  też? ...
— i P ra w ie , ż e  o d  n a s  n ie  w y c h o ­

dz i.
—  N o  ju ż  w ie m  te ra z , g d z ie  ca- 

łe m i  w ie c z o r a m i p r ze p a d a , p r z y j ­
m i j  p a n  ode m n ie  w y r a z y  tz w .  
w sp ó łc z u c ia .

—  T a k  p a n ie  s za n o w n y , 30 r a zy  
n a  m ie s ią c  m a m  te ra z  gości.

—  W  łu te m  p a n  so b ie  tr o sz k ie  
o d p o czn ie .

—  A  co, z a m k n ą  w e jś c ie  n a  
M D M ?

—  N ie  o to , ty lk o ,  ż e  lu ty  z a le d ­
w ie  28 d n i m a  z w y c z a j  so b ie  l i­
c zy ć , o w ie le  r o k  n ie  je s t ,  m a  
sie  r o zu m ie ć , p r z e s tę p n y .

—  C za rn a  m o ja  g o d zin a .
—  W iesz  p a n , ża l m n ie  p a n a  s z a ­

n o w n e g o .  —  M oż’3 sie  z u m ie n ie m  
n a  m ie sz k a n ia ?  D a m  p a n u  s w o je  
n a  S z m u lk a c h  r a z e m  z  m e b la m i,  
n a w e t  G ie n i n ie  za b iere .

N ie  g o d z ił s ie , s p o jr z a ł s ie  t y l ­
k o  n a  m n ie  i  za zn a c zy ł:

—  W a ria t, W is ła  s ie  p a li!
W iech .

Z a c h w y t Z b y te c k ie g o  m ia ł  s w o je  p rz y c z y n y , o  k tó ­
ry c h  M ik u ła  n ie  w ie d z ia ł. P r z y ją ł  go w ię c  z u p e łn ie  
n a tu ra ln ie ,  z w łaszcz a , że  o s ta tn io , w id z ą c  j a k  Z b y te c -  
k i t ro s k l iw ie  z a o p ie k o w a ł s ię  K ie c k ą , z m ie n ił sw ó j 
s to su n e k  do  n ieg o . C za sem  n a w e t  m y ś la ł:  „ T e n  Z b y -  
te c k i to  n ie  ta k i  g ig o la k , j a k  s ąd z iłe m . W  o c e n ie  lu d z i 
t rz e b a  b y ć  je d n a k  o s tro ż n y m . C za sem  p o z o ry  m y lą . 
M oże w  g ru n c ie  rz e cz y  to  u c z c iw y  cz ło w iek ... ty lk o  
te  m a n ie ry ..."  Z a u w a ż y ł n a w e t ,  ż e  o b e cn o ść  p a n a  J a ­
n u s z a  p rz e s ta ła  go  d e n e rw o w a ć .

J e ż e l i  z g o d ę  Z b y te c k ie g o  n a  w y p ra w ę  w  g ó ry  p r z y ­
ją ł  o b o ję tn ie , to  t rz e b a  p rz y z n a ć , że  u c ie sz y ł s ię  
z a p ro b a ty  H a lin y . C oś c ią g n ę ło  go  do  te j  d z ie w c z y n y  
o g ła d k o  u c z e s a n y c h  w ło s a c h , s k o śn y c h  o czach  i  b e z ­
tro s k im  u sp o so b ie n iu . L u b ia ł  p rz y g lą d a ć  sdę je j  s k r y ­
cie : ja k  ży w o  re a g o w a ła  n a  k a ż d e  s ło w o , j a k  r a d o ­
ś n ie  u ś m ie c h a ła  s ię  do  lu d z i, z ja k im  h u m o re m  o p o ­
w ia d a ła  o sw o ich  p rz y g o d a c h  w c za so w y c h . S ta r a ł  się 
b y ć  w  s to su n k u  do  n ie j o b o ję tn y , c za sem  n a w e t .s z o r s t ­
k i, a le  n ie  u d a w a ło  m u  się. H a lin a  p o w o li i  n ie p o s t rz e ­
ż en ie  w k ra d a ła  s ię  w  je g o  m y ś li.

M im o  ty c h  w ą tp liw o śc i 1 z a s trz e ż e ń  n a  w y c iec z k ę  
w y b ra ł  s ię  z p rz y je m n o ś c ią  1 z j a k ą ś  s k ry tą ,  t łu m io n ą  
n a d z !e ją ,  że co ś  się  s ta n ie .

K ie d y  n a  d ru g i  d z ie ń  ra n o  w y s ie d li  w  D o lin ie  K o ­
śc ie lisk ie j z a u to b u s u ,  z d a w a ło  im  się, że  w k ro c z y li 
w  k ra in ę  b a śn i. T ru d n o  b y ło  p o w s trz y m a ć  o k rz y k  z a ­
c h w y tu : W sp a n ia le !  C u d n ie !

N a d  g ó ra m i ro z p in a ł  s ię  n ie s k a z ite ln y  b łę k i t  n ie b a , 
n a  k tó ry m  gd z ie ś  w y so k o , p o n a d  C z e rw o n y m i W ie r ­
ch am i p ły n ą !  ty lk o  je d e n  ob ło k , p o d o b n y  k s z ta ł ta m i do  
w ie lk ie g o  g o łęb ia . B łę k it  n ie b a  b y ł z im n y , p rz e p a s tn y , 
s zk lis ty . W  je g o  tło  w ry s o w y w a ły  s ię  o s tre  szczy ty , c ie ­
n io w a n e  c z a rn y m i n a w is a m i śn ież n y m i. Ś n ie g  s k rz y ł 
s ię  po d  k a s k a d ą  u k o ś n ie  p a d a ją c y c h  p ro m ie n i i  n a  
w ie rz c h u  m ie n ił  s ię  w  b la sz k a c h  g ru b e g o  szronu . 
Ś w ie rk i  i b u k i  o b le p io n e  b y ły  o k iśc ią , a  ich  g a łę z ie  z w i­
sa ły  p o d  c ię ż a re m  śn ieg u . L a s  w y g lą d a ł  z d a la ,  ja k  
z a s ty g łe  sze re g i o p a tu lo n y c h  w  b ia łe  p rz e ś c ie ra d ła  
m n ic h ó w  ś re d n io w ie c z n y c h . W  d o le , n a  d n ie  d o lin y , n i ­
b y  p rz e p la ta ją c e  s ię  d w ie  w s tę g i w iły  s ię  d ro g a  i  p o ­
to k  g ó rsk i. P o to k  b ry z g a ł c ic h o  p o  k a m ie n ia c h  o p a n c e -

M U S
rz o n y c h  g ru b ą  p o k ry w ą  lśn ią c e g o  i  b ły s k a ją c e g o  lo d u . 
W  m ie js c a c h , g d z ie  b y ły  m a łe  w o d o sp a d y , tw o rz y ły  
s ię  o lb rz y m ie  so p le . W  ty m  s re b rn o - f io łk o w o -b ia ły m  
p e jz a ż u  o d b i ja ły  s ię  c ie m n e  s k a ły , w is z ą c e  n a d  d o lin ą , 
j a k  f a n ta s ty c z n e  b a sz ty ,  k ru ż g a n k i ,  w y k u sz e , w ie ż y c e  
i  m u ry  o c h ro n n e  z  z a c z a ro w a n e j b a śn i.

—  O sz a le ć  m o ż n a  z  z a c h w y tu  —  w y s z e p ta ła  z  e g ­
z a l ta c ją  H a lin a .

—  N a p ra w d ę  p ię k n ie ...  —  p o w ie d z ia ł  z  u m ia r e m  M i­
k u ła ,  le cz  w  je g o  o czach  s k rz y ło  s ię  od  p ra w d z iw e j r a ­
d ości.

—  B a jk o w o ... b a jk o w o ... —  p o tw ie rd z ił  Z b y te c k i, 
k tó re g o  w c a le  n ie  o b c h o d z iły  w id o k i, bo  w  te j  c h w ili  
o b m y ś la ł  w ła śn ie ,  ja k b y  n a jc e ln ie j  i  n a jb a rd z ie j  d y ­
p lo m a ty c z n ie  p o d e jść  M ik u łę .

C ią g n ę li za  so b ą  ś la d  n a rc ia r s k i ,  k tó r y  s in a w ą  n i tk ą  
w ił  s ię  p o p rz e z  ro z is k rz o n e  w  s ło ń c u  p o la n y  i c ie n is te  
z ag a jn ik i .  M ik u ła  je c h a ł  p ie rw s z y , za  n im  H a lin a , a  n a  
o s ta tk u  Z b y te c k i. O je d e n a s te j  p rz e d  p o łu d n ie m  b y li 
w  s c h ro n is k u  po d  O rn a k ie m .

P o d c z a s  k ró tk ie g o  p o s iłk u , k ie d y  H a lin a  o d d a l i ła  s ię  
n a  c h w ilę , Z b y te c k i z acz ą ł w e d łu g  sw eg o  z w y c z a ju  s o n ­
d o w a ć  o p in ię . P o c z ą tk o w o  z a h a c z y ł d e lik a tn ie ,  ta k ,  ż e ­
b y  n ie  o d s tra s z y ć  M ik u łę  od  ro z m o w y :

—  W ie  p a n  co, p a n ie  d y re k to rz e , m n ie  s ię  z d a je , że  
n a sz a  z n a jo m o ść  n ie  sk o ń c z y  się  n a  Z a k o p a n e m ...

—  P r a w d o p o d o b n ie  —  m r u k n ą ł  n ie c h ę tn ie  M ik u ła . —  
T y lk o  z  ty m i z n a jo m o śc ia m i z w c za só w  to  t r u d n a  h i -

s to r ia .  P a n  w  W arsz a w ie , j a  w e  W ro c ła w iu ...  O b a j p r a ­
c u je m y , n ie  m a m y  czasu ... T r u d n o  s ię  s p o tk ać .

—  K ie d y  ja  w ła ś n ie  z a m ie rz a m  p rz e n ie ść  s ię  z  W a r ­
szaw y ... M ó w iłem  ju ż  n a w e t  z n a s z y m  p e rs o n a ln ik ie m ...  
W  W a rsz a w ie  je s t  d u ż o  fa c h o w có w , t r u d n o  j e s t  s ię  
w y b ić , a  ja  p rz e c ież  m a m  p ie rw s z o rz ę d n e  k w a l i f ik a ­
c je . W y ższe  s tu d ia .. .  K i lk u le tn ia  p ra k ty k a .. .  C h c ia łb y m  
w y lą d o w a ć  g d z ie ś  n a  p ro w in c j i  w  d u ż y m  z a k ła d z ie  
i  ta m  d o p ie ro  p o k a z a ć  s w o je  zd o ln o śc i.

—  C h y b a  n ic  n ie  s to i  n a  p rz e sz k o d z ie  —  z d z iw ił s ię  
M ik u ła . —  I  m a  p a n  ra c ję ,  n a  p ro w in c j i  c ie rp im y  n a  
b r a k  fa ch o w có w . N o w e  k a d r y  s ą  je sz c z e  n ie d o s ta te c z ­
n ie  w y sz k o lo n e , a  s ta re ...

—  O to  w ła ś n ie  c h o d z i —  p o d c h w y c ił  s k w a p liw ie  
Z b y te c k i.  —  U tr a f i ł  p a n  w  sam o  s e d n o  sp ra w y . W p ra w ­
d z ie  d o  s ta r y c h  k a d r  m a ło  s ię  m a  z a u fa n ia .  1 s łu s z ­
n ie . A le  co fa c h o w iec , to  fa c h o w iec . J a  z re sz tą  n ie  m a m  
ty c h  ro z m a ity c h  o p o ró w , k tó r e  m a ją  m o i k o le d z y , to  
zn a c z y  lu d z ie  z m o je g o  ś ro d o w isk a ...  W p ro s t  p rz e c iw ­
n ie . W p ra w d z ie  n ie  n a le ż ę  d o  p a r t i i ,  a le  c a ły m  s e r ­
ce m  je s te m  po  w a sz e j s tro n ie ...

M ik u ła  z  n ie d o w ie rz a n ie m  s p o jrz a ł  n a  Z b y tec k ie g o . 
Z d a w a ło  m u  się, że  w  je g o  g ło s ie  b rz m i ja k a ś  fa łs z y ­
w a  n u ta .  P o  co to  o b n a ż a n ie  się?  C zy o n  s ię  go o coś 
p y ta ?

—  D o czego  p a n  z m ie rz a?  —  u r w a ł  su ch o .
Z b y te c k i u ś m ie c h n ą ł  s ię  c z a ru ją c o  i z n o n s z a la n c ją  p o ­
w ie d z ia ł:

—  D o n iczego ... P o  p ro s tu  c h c ia łe m  z  p a n e m  tro c h ę  
p o ro z m a w ia ć . Z d a w a ło  m i s-ię, że  p a n  d y re k to r ,  do  te j  
p o ry  d z iw n ie  o d e  m n ie  s tro n ił .  J a  ro z u m ie m ... p r z e s ą ­
dy ... c z u jn o ść  k la so w a ...  D o sk o n a le  ro zu m ie m ... A le  
sa m  p a n  k ie d y ś  m ó w ił, że  p o w in n iś m y  s ię  b a rd z ie j 
zżyć  n a  w c zasach ... P rze c ie ż  m im o  w sz y s tk o  je s te ś m y  
lu d ź m i i to  lu d ź m i p racy ...

M ik u ła  s k rz y w ił  się.
—  W ie  p a n  co, m o że  le p ie j  p o g a d a l ib y ś m y  n a  in n y  

te m a t .  W idz i p a n  —  p o k a z a ł n a  o k n o  z a la n e  z ło ty m  
b la s k ie m  s ło ń c a  —  ta k a  p ię k n a  pog o d a ... P o g a d a jm y  
le p ie j o n a r ta c h ,  o d z ie w c z y n k a ch ...

(C iąg  d a lsz y  n a s tą p i)

Spartakiada
w obiektywie
reportera
P U BLICZN O ŚĆ zg rom adzona  n a  b a ­

sen ie  o lim p ijśk im  podczas ro zg ry ­
w an ia  fin a ło w y ch  k o n k u re n c j i p ły w ac ­
k ich  S p a r ta k ia d y  G w ard ii b y ła  św iad ­
k ie m  n iezw y k łeg o  w y p ad k u . S ta r tu ją ­
ca w  sz ta fec ie  4x100 m . s ty le m  k la sy c z ­

n y m  m ło d z iu tk a  p ły ­
w aczk a  K atow ic , G el 
n e ró w n a , s io s tra  re -  
k o rd z is tk i P o lsk i, w  
p ew n y m  m om encie  
za słab ła  w  w odzie i 
zaczęła  tonąć .

D ostrzeg ł to  je d e n  
z sędziów  to ro w y cn , 
S zu b ry t, k tó ry  n ie  
n a m y śla ją c  się, w  u -  
b ra n iu  rzu c ił się do 
b asen u  i pom óg ł p ły  
w aczce  w y d o stać  się  
n a  b rzeg .

R y ce rsk i czyn ob. S zu b ry ta  św iad k o ­
w ie  w y p ad k u  p rz y ję li  z d użym  u z n a ­
n iem . M usim y n ad m ien ić , że tego  d n ia  
w oda w  b asen ie  b y ła  b ard zo  zim na.

R ed a k c ja : W rocłnw , ul P odw a le  62. T e lefon , C en tra la  40-21
Dział M iejsk i: 45:33 S ek r. R ed .: 51-09. W ydaje  In s ty tu t P rasy

„C z y te ln ik " .

W r e d a k c j i  p rz y jm u je : S e k re ta rz  r e d a k c j i  w godz 12 — 14 R ed ak to r 
n aczelny  w p on iedz ia łk i, ś rody  1 p ła tk i 12—13 — R e d a k c j a  rokopisów  
n ie  zw raca . D ruk  RSW „P R A S A ". W rocław . F-3-10907

PREN UM ERA TA  z p rze sy łk ą  pocztow ą m iesięczn ie  4.50 zł, k w a r ta l­
n ie  13.50 zł, pó łroczn ie  27 — zł, roczn te  54 — zł. P re n u m e ra tę  p rz y j-  
m u ją  w szy stk ie  p laców k i poczt, o raz  P P K  ,.RU CH “ , K o n to  VIII/1362.

Ł o m o w s k l  z a ją ł  n a  S p a r ta k ia ­
d z ie  G w a r d ii  p ie r w s z e  m ie jsc e  

w  r zu c ie  kula,
fo t. D ra n k o w sk i.
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Program V[[! dnia 
Spartakiady j
O Z lS, w  ostatnim  dniu Sparta­

kiady Gwardii, rozegrane zo­
staną następujące konkurencje: 

PŁYW ANIE:
godz. 11 200 m st. klas. „A", 100 

m st. dow., 100 m st. grzb., sz tafe­
ta 3x100 m st. zm iennym  m ężczyzn  
(finały), 2C0 m st. grzb., 100 m st. 
dow., 100 m st. klas. „A“, sztafeta  
4x100 m  st. dow. kobiet (finały). 

SPORTY MOTOROWE: 
godz. 8. Raid patrolowy. 
LEKKOATLETYKA: 
godz. 14. Sztafeta 4x100 m  ko­

biet (finał), trójskok (finał), sz ta ­
feta  4x100 m m ężczyzn (finai), 3000 
m etrów  z przeszkodami (finał), 
sztafeta 4x400 m (finał).

TENIS:
Od godz. 9 finały. 
KOSZYKÓW KA KOBIET: 
godz. 10. Kraków — W arszawa M. 
KOSZYKÓW KA MĘSKA: 
godz. 9. K atow ice — Bydgoszcz, 

W arszawa M — Zielona Góra, 
Opole — W arszawa W.

godz. 10. Olsztyn — Białystok, 
godz. 11,30. Kraków — Łódź, 

Gdańsk — W rocław, K ielce — 
Szczecin.

SIATKÓW KA KOBIET: 
godz. 9. Łódź — Poznań,

: godz. 10. K atow ice — Kraków,
Bydgoszcz — W arszawa W., Wroc- 

I ław  — Gdańsk.
| SIATKÓW KA MĘSKA:
| godz. 9. W arszawa M — K ato­
wice, Lodź —  Poznań, Bydgoszcz 

I — Opole,
godz. 10. K raków  — Białystok, 

K oszalin — Szczecin.
godz. 11. Gdańsk — W rocław, 

W arszawa W — K ielce.
PIŁKA NOŻNA: 
godz. 17. F inałow e spotkania o 

tytu ł m istrza zrzeszenia: W arsza­
w a — K oszalin.


